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portfel akcyj istniejącego tow. „P rzy sz ło ść ” . Zakład 
ten, oparty o kasy kom unalne, znajdujące się niem al 
we w szystkich  m iastach i m iasteczkach R zeczyp o sp o ­
litej, oraz o organizacje społeczno-gospodarcze, 
w  szczególności spółdzielcze, ma w szelkie szanse 
pom yślnego rozw oju, tym  bardziej, że w  oparciu
o aparat kas kom unalnych i organizacyj b ęd zie  m iał 
m ożność utrzym ania kasztów  adm inistracji i akw i­
zycji w  przepisanych  norm ach, w zględ n ie  naw et p o ­
niżej norm . Z resztą  U rząd  K on tro li U b ezp ieczeń  
podjął specjalne kroki, aby uniem ożliw ić podniesienie 
w tym  tow arzystw ie kosztów  adm inistracji i akw izycji 
ponad określone norm y, krępując ponadto sw obodę 
decyzji n o w ych  w ładz tow arzystw a w d ziedzin ie  um ów  
z pracow nikam i, dodatkow ych  w yn agrod zeń  i t. p. 
W  szczególności koszty adm inistracji now ego tow a­
rzystw a zostały w  ten sposób obliczone, aby przy  
najbardziej p esym istycznym  zało żen iu — utrzym ania 
dotych czasow ego portfelu  — b yły  z nadw yżką p o k ry­
te najbardziej p esym istycznie ocenionym i w pływ am i. 
O czyw iście , ukrajow ienie i uspołecznienie tow . ,,P r z y ­
szłość”  nie idzie po lin ii interesów  tow arzystw  u b e z­
pieczen iow ych, zn ajdujących  się w  rękach kapitału 
zagranicznego. Jednakow oż, w  w arunkach p ow szech ­
nie panującej reglam entacji dew izow ej i konieczn o­
ści szczególnej opieki nad kształtow aniem  się b ilan ­
su płatn iczego, popieranie krajow ych  tow arzystw  
u bezpieczeń , rów noznaczne z pozostaw ianiem  d ysp o ­
zycji składanym i przez obyw ateli polskich  kapitała­
mi w  kraju, w yd aje się n ieodzow nym  postulatem  p o ­
lityki gospodarczej Państwa.

Słów  kilka pośw ięcić rów nież należy rozw iązaniu 
spraw y tow . ,,F e n ix ” . Z n ajd u je  ono w yraz w  spe­
cjalnym  projekcie ustaw y. U rząd  K ontroli w ych odzi 
tu z założenia, że nie n ależy dopuścić do zb yt w ielkich  
strat u bezp ieczon ych  w  tym  tow arzystw ie, w  intere­
sie całego rynku u bezpieczen iow ego. W  zw iązku z tym  
p rzew id u je się w  projekcie ty lk o  15 % -o w ą  redukcję 
sum  u bezp ieczen iow ych  i składek, a pozostały brak 
w  p okryciu , który praw dopodobnie, po przep row a­
dzeniu t. zw . ,,oczyszczenia  p o rtfe lu ” , nie przekroczy 
5 % , b y łb y , w  m yśl projektu, p o kryty  z om ów ionego 
w^yżej ogóln ego funduszu u bezpieczeniow ego. N ie  
jest jed nak w yklu czon e, że p rzy  b. pom yślnym  u k ła ­

dzie  w arunków  i oszczędnej adm inistracji dopłaty te 
okazałyby się w  ogóle zbędne. Istnieje jed n ak mimo 
to kon ieczność specjalnego zabezpieczenia  ew en tu ­
alnych braków , jak ie  by okazały się w  toku likw id a­
cji interesu, poniew aż nie podobna z góry p rzew idzieć, 
po jakiej cenie będą w  rzeczyw istości sprzedaw ana 
w artości portfelu  tow . ,,F e n ix ” . L epiej zaś redukcję 
um ów  u bezp ieczen iow ych  p rzep ro w ad zić  w  m n iej­
szym  stopniu, aniżeli by to w ypadało z czystego o b ­
rachunku bilansow ego, g d yż przy  zb yt pesym istycznym  
ujęciu w artości rezerw  m ogłyby okazać się w  końcu 
n adw yżki i ostatni u bezp ieczen i, w zględ n ie  pozosta­
li w ierzyciele, okazali by się u przyw ilejow ani w  p o ­
równaniu do p ierw szych .

W  celu należytego zabezpieczenia p łynn ości p ro ­
jek t ustaw y o likw idacji tow . ,,F e n ix ”  przew iduje 
obow iązek przyjm ow ania do zabezpieczenia  przez 
tow arzystw a u bezp ieczeń  listów  specjaln ych  Banku 
G ospodarstw a K rajow ego, em itow anych na podkład 
nieruchom ości, zn ajd ujących  się w posiadaniu tow . 
,,F e n ix ” .

P rzy  sposobności, now y p rojekt ustaw y o K ontroli 
U b ezp ieczeń  regulu je szereg spraw m niejszej w agi, 
w  szczególności zaś w prow adza im ienność akcyj, 
obow iązek zatrudniania p rzez zagraniczne to w arzy­
stwa na stanow iskach k ierow n iczych  ty lk o  obyw ateli 
p olskich  oraz upraszcza nadzór nad pośrednictw em  
ubezpieczen iow ym , nakładając na zakłady u b ezp ie­
czeń obow iązek zatrudniania ty lko  takich  ajentów, 
którzy odpow iadają w arunkom , w ym ienionym  w  p ra­
w ie, i zw alniając w ładzę nadzorczą od obow iązku 
prow adzenia czyn ności rejestracyjnych, które m ogły 
stw arzać pozory, że w ładza nadzorcza d ecyd u je  o za ­
trudnianiu ajentów. W ła d z y  nadzorczej p rojekt p o ­
zostaw ia jed yn ie  kontrolę nad zakładam i ubezpieczeń , 
czy  przew idziane dla ajentów w arunki są zach ow y­
wane.

N ovu m  w  projekcie praw a o kontroli u bezp ieczeń  
stanowi rów nież przepis, w  m yśl którego w spraw ach, 
w  których  m ogą b yć zaangażow ane interesy u b ezp ie­
czonych, w ładza nadzorcza d ecyduje kolegialnie, przy 
udziale czyn nika sędziow skiego.

VV. Fabierkiewicz

D Z I A Ł A L N O Ś Ć  P A Ń S T W O W E G O  B A N K U  R O L N E G O  
W  R O K U  1 9 3 5

PA Ń S T W O W Y  Bank R olny skupia w  sw ych rę­
kach ok. z ł  i - i  m ild, kredytów , t. j. b lisko p o ­
łow ę całkow itego zadłużenia rolnictw a w  in sty ­

tucjach  fin an sow ych  w szelkiego typ u. Bank o d g ry ­
wa w ięc pow ażną rolę w  życiu  gospod arczym  w si, 
w yw ierając zasadn iczy w p ływ  na kształtow anie się 
stosunków  kred ytow ych  w  roln ictw ie.

Z  tych  w zględów  spraw ozdania Banku stanow ią 
cenny p rzyczyn ek  do poznania sytuacji finansow ej na­
szych  w arsztatów  rolnych. Spraw ozdania te są tym  
ciekaw sze, że om awiają one bardzo szczegółow o d zia ­
łalność Banku, ilustrując ją  bardzo bogatym  m ateria­
łem  cyfrow ym , co zasługuje na specjalne p odkreśle­
nie w obec d o tkliw ych  braków, jakie w ykazu je  nasza 
statystyka w  zakresie kredytu rolnego.

Jeśli chodzi o rok 1935, g łów nym  zagadnieniem , 
które absorbow ało P aństw ow y B ank R o ln y — p o d o b ­
nie zresztą, jak  w szystkie inne instytucje finansow e, 
w spółpracujące z ro ln ictw em —  b yła  sprawa likw idacji 
kred ytów , u d zielon ych  w okresie pom yślnej kon iun­
ktury. Z  uw agi na przew lekający się kryzys zagadnie­
nie to nabrało szczególnego znaczenia, od pom yśln e­
go jego  bow iem  rozwiązania zaw isło nie ty lk o  zab ez­
p ieczenie spłacalności p ożyczek  Banku i płynność 
jego  kapitałów , ale rów nież zapew nienie licznej rze­
szy d łużn ików  m ożności uporządkow ania sw ych  spraw 
fin an sow ych  i uregulow ania zaciągniętych  zobow ią­
zań. T o  też w  okresie spraw ozdaw czym  Bank skie­
row ał cały w ysiłek na w ykonanie now ego planu 
odd łużenia rolnictw a, opracow anego na zasadzie
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ustaw i rozporządzeń, jakie ukazały się w końcu 
1934 r.

Plan ten, zmierzając do gruntownego uzdrowienia 
stosunków z dłużnikami, przyniósł znaczne rozsze­
rzenie dotychczasowych ulg w spłacie kredytów Ban­
ku. W  pierwszym  rzędzie zastosowane zostało dalsze 
obniżenie oprocentowania pożyczek oraz przedłuże­
nie okresu ich spłaty. W  wielu jednak wypadkach 
ulgi te nie wystarczały dla przywrócenia zachwianej 
równowagi finansowej gospodarstw— tak, że okazało 
się konieczne zarządzenie dalej idących środków, 
a mianowicie redukcji samych należności w drodze 
częściowego ich umorzenia.

W  ogólnych zarysach nowy plan oddłużenia przed­
stawiał się, jak następuje:

k r e d y t  w l i s t a c h  z a s t a w n y c h :  a) skre­
ślenie z ł  g-g miln. drogą częściowego umorzenia ka­
pitału niektórych pożyczek, b) dodatkowe przejęcie 
przez Skarb Państwa na ulgow ych warunkach 
z ł  7-0 miln. pożyczek, udzielonych nabywcom grun­
tu z parcelacji, c) obniżenie oprocentowania większości 
pozostałych pożyczek w kwocie z ł  156-2 miln. na 
okres 2 lat o dalsze 1 % % , t. j. do 3 %  w stosunku 
rocznym, d) odroczenie bezprocentowe zaległości 
w sumie z ł  27-5 miln. do dn. i/I 1938 r. i rozłożenie 
ich na raty lub też skonwertowanie na dodatkowe 
długoterm inowe pożyczki gotówkowe, e ) zbonifiko- 
wanie rat bieżących powodzianom;

k r e d y t  w  o b l i g a c j a c h  m e l i o r a c y j ­
n y c h :  a) skreślenie z ł  27-5 m iln. w  drodze częścio­
w ego um orzenia kapitału p o życzek, b) obniżenie op ro­
centow ania pozostałego kapitału p ożyczek  w kw ocie 
z ł  83-6 m iln. na okres 2 lat o dalsze 1 % % , t. j. do 
3 %  w  stosunku rocznym , c) odroczenie bezp rocen to­
w e zaległości w sum ie zł  17-5 m iln. do dn. i/I  1938 r. 
i rozłożenie ich  na raty lub też skonw ertow anie na 
dodatkow e d ługoterm inow e p o życzk i gotów kow e, 
d) zb o n ifik o w an ie  rat b ieżących  pow odzianom ;

k r e d y t  k r ó t k o -  i ś r e d n i o t e r m i n o w y :  
a) skonw ertow anie z ł  103-7 m iln. na Bank Ą kcep ta- 
cyjn y  p rzy  obniżeniu, w  w iększości w ypadków , op ro­
centow ania p o życzek  do 4 % %  rocznie i rozterm ino- 
w aniu ich  na 14 lat, b) przejęcie z ł  15-8 m iln. p o ży ­
czek p rzez Skarb Państw a, c) odpisanie z ł  29-3 m iln., 
d) skonw ertow anie pozostałych  ok. z ł  37-8 m iln. p o ­
życzek , u d zie lo n ych  p rzed  dn. i/ V II  1932 r., w e 
w łasnym  zakresie na u lgo w ych  w arunkach;

k r e d y t  p a r c e l a c y j n y  dla nabyw ców  g ru n ­
tu z m ajątków  B an ku: a) skreślenie z ł  i i - o  m iln. 
z ogólnej sum y z ł  33-7 m iln. należności z tytu łu  
reszty  ceny kupna działek, p ochod zących  z p arce­
lacji m ajątków  Banku, b) skonw ertow anie zaległości 
w  sum ie z ł  o-g m iln.

k r e d y t  z f u n d u s z ó w  r z ą d o w y c h ,  ad­
ministrowanych przez Bank: a) skreślenie ok. z ł  217-0 
miln. drogą częściowego lub całkowitego umorzenia ka­
pitału pożyczek wraz z zaległościami, b) obniżenie 
oprocentowania większości pozostałych należności 
w kwocie z ł  301-6 miln. do 3 %  w stosunku rocznym 
oraz rozłożenie ich na spłaty na okres do 60 lat, 
przy jednoczesnej komasacji pożyczek, pochodzą­
cych z różnych tytułów , c) bonifikata należności 
w granicach do 2 0 %  przy przedterminowej spłacie 
pożyczek;

n a l e ż n o ś c i  b.  r o s y j s k i c h  b a n k ó w  
z i e m s k i c h :  a) skonw ertow anie ok. z ł  54-3 m iln.

p ożyczek w raz z zaleg łym i należnościam i drogą o b n i­
żenia oprocentow ania do 4 % %  w  stosunku rocznym  
oraz rozłożenia spłaty na okres do 56 lat, poczynając 
od dn. 1'/V II  1935 r., b) bonifikata  należności w  g ra ­
nicach do 2 0 %  przy  przedterm inow ej spłacie n ależ­
ności;

n a l e ż n o ś c i  b.  p r u s k i c h  i n s t y t u c y j  
f i n a n s o w y c h  i o s a d n i c z y c h :  a) ro zło że­
nie zaległości na okres do 15 w zgl. 30 lat bez op ro­
centow ania, b) obniżka indyw idualna rat b ieżących  
do 50 % , c) bonifikata należności w  granicach do 2 0 %  
p rzy  przedterm inow ej spłacie skapitalizow anych rent.

W  celu sfinansowania nowych ulg utworzono 
w Banku t. zw. Fundusz Oddłużenia w  wysokości 
z ł  92-5 miln. Na Fundusz ten przekazano (w miln. 
z ł ) :

30 0 — z kapitału zakładowego Banku
3-5— ze specjalnych rezerw Banku

3 5 -6— z lokat Skarbu Państwa w Banku 
i - 2 — z należności, pochodzących od powyższych 

lokat
18-o — nom inału listów  zastaw nych i obligacyj m e­

lioracyjnych  Banku, stanow iących w łasność 
Skarbu Państw a

4-2— należności, pochod zących  od p ow yższych  li­
stów i o b ligacy j.

Sfinansow anie zatem  planu oddłużenia, opartego 
na ustaw ach z końca 1934 r., w ym agało od Banku 
pośw ięcenia części kapitału zakładow ego i rezerw ; 
jednocześnie Skarb Państwa przekazał na ten cel część 
sw ych  lokat i znajdujący się w  jego  posiadaniu portfel 
listów  zastaw nych  i obligacyj m elioracyjnych, em ito­
w anych  p rzez Bank.

Z  Funduszu Oddłużenia pokrywane były wszelkie­
go rodzaju skreślenia i odpisy, przewidziane w po­
szczególnych działach kredytu Banku, ponadto zaś 
obniżenie oprocentowania pożyczek tm isyjnych oraz 
specjalne ulgi dla powodzian.

W  dziale funduszów rządowych skreślenia prze­
prowadzane były, oczywiście, na rachunek Skarbu 
Państwa.

W y k o n a n ie  w  ten sposób pom yślanego planu o d ­
dłużen ia w ym agało ze strony Banku w ielkiego n akła­
du pracy. Z w a żyć  należy, że now e u lg i objęły w szy st­
kie bez w yjątku d ziały  kred ytu , a w ięc z górą 700 
tysięcy  pożyczek. W p ro w ad zen ie  zaś u lg  w życie p o ­
łączone było  z załatw ieniem  d ługiego szeregu c zy n ­
ności tech n iczn ych , jak  rów nież żm u d n ych  i często 
u ciążliw ych  czyn n ości referendarskich.

M im o to plan oddłużenia został praw ie całkow ici? 
w ykonany w  1935 r. Jedynie bow iem  w  zakresie 
kredytu  w obligacjach  m elioracyjn ych  nie zdołano 
u skutecznić p ew n ych  skreśleń, co do których  zach o ­
dziła  konieczność przeprow ad zenia szczegółow ych  
obliczeń , połączonych  z rew izją  kosztorysów  robót 
m elioracyjnych, spraw dzeniem  planów , lustracją u rzą­
dzeń na gruncie i t. p. Poza tym  nie zdołano rów nież 
zakończyć prac kon w ersyjn o-od d łu żeniow ych  w dziale 
kred ytu  krótko- i średnioterm inow ego. K onw ersja 
bow iem  w tym  dziale, w p rzeciw ień stw ie do innych  
działów  kredytu , oparta została na aktach d w u stron ­
nych, w ym agających  czyn n ego  w spółdziałania d łu ż ­
ników , co z regu ły  w yw ołuje znaczną zw łokę w  za ­
łatw ianiu spraw . R ów nież, jeśli chodzi o odp isy, to 
nie m ogły one tutaj b yć  dokonyw ane m echanicznie, 
w edług określonych z góry norm , lecz na podstaw ie
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indyw idualnej oceny sytuacji m aterialnej każdego 
d łużn ika. .

W yk o rzystan ie  F un duszu  O d d łu żen ia  na dz. 31/X II 
*935 r - podaje następujące zestaw ienie (w m iln. zł):

Prelimino­
wano

Odpisano do Pozostało 
dn. 31IX II do odpisa-

I. K red yt w  l i s t a c h  z a s t a w ­
n y c h :  ................................................... 17'5

J9Jj

11 ’ 7

ma

S' S
a) częściowe um orzenie kapitału p o ­

życzek  ......................................... • 9 '9 8 2 i '7
b) obniżenie oprocentowania p o ­

życzek  .................................................... 6 8 3 '3 3 '5
c) u lgi dla p o w o d z i a n ....................... o'8 0*2 o'6

11. K red yt w  o b l i g a c j a c h  m e ­
l i o r a c y j n y c h :  ............................. 3 i '7 24*2 7'5
a) częściowe um orzenie kapitału p o­

życzek  ....................... ..... 2 7 5 22'0 5 'S
b) obniżenie oprocentowania p o ­

życzek ..................................................... 2 6 2' I o'S
c) u lg i dla p o w o d z i a n ....................... i '6 O' 1 i 'S

III. K red y t k r ó t k o t e r m i n o w y : 2 9 '3 i '4 2 7 9
częściow e lub całkow ite um orzenie 
n iektórych n a l e ż n o ś c i ....................... 29 3 1 4 2 7 9

IV . K red yt p a r c e l a c y j n y : i4 'o I 3 '9 o 'i
a) częściow e um orzenie należności 

z tytułu  reszty ceny kupna gru n ­
tów z m ajątków bankow ych . . n o io '9 0 'I

b) obniżenie ceny gruntów , parcelo­
w anych p rzez B a n k ....................... 3 ° 3 ° _

P rzechodząc do oceny akcji kon w ersyjno-oddłuże- 
niow ej, stw ierdzić należy, że przyniosła  ona n iew ątpli­
w ie b. pow ażne zm niejszenie obciążenia w arsztatów  
roln ych  z ty tu łu  zaciągniętych  kredytów . O  rozm ia­
rach u lg , uzyskanych  przez d łużników , św iadczą na­
stępujące liczb y: Ł ączn a  kw ota skreśleń, dokona­
nych  przez Bank w  p oszczególn ych  działach kred y­
tu, doszła do z ł  262-0 m iln., czy li 20 -7%  całkow itego 
zadłużenia rolnictw a w  Banku w ed łu g  stanu w  dn. 
3 1 /XII 1934 r. R ata roczna, płacona p rzez d łu żn i­
ków, zm niejszyła się dzięki redukcji kapitału n ależ­
ności oraz przedłużeniu  okresu ich am ortyzacji i o b n i­
żeniu oprocentow ania: w  d zia le  kredytu  w  listach 
zastaw nych i obligacjach m elioracyjn ych, bez u w zg lęd ­
nienia karencji, o ok. 5 5 %  i 6 8 % , a z u w zględ n ie­
niem  karencji — o ok. 6 0 %  i 78 % , w  dziale  zaś k re­
dytu  z funduszów  rządow ych, adm inistrow anych 
p rzez  B a n k — o ok. 6 6 % .

Jak w idać, akcja kon w ersyjno-oddłużeniow a p rze ­
prow adzona została p rzez Bank z całą konsekw encją. 
L ic zą c  się z ciężką sytuacją rolnictw a, B ank nie 
cofnął się p rzed  poniesieniem  pow ażnych ofiar i za­
stosowaniem  radykalnych  cięć w  celu przystosow ania 
obciążenia w arsztatów  roln ych  do ich m ożliw ości 
płatn iczych .

W  ten sposób pom yślana akcja, chociaż p rzy c z y ­
niała się do zachow ania u regulow an ych  stosunków  
z d łużnikam i i u łatw iała rozw iązanie spraw y lik w i­
dacji kredytów , u d zielon ych  w okresie pom yślnej 
koniunktury, rów nocześnie jednak od bić się m usiała 
ujem nie na aktyw ności Banku. Z  jednej bow iem  
strony w skutek pośw ięcenia części kapitału zakłado­
w ego oraz lokat Skarbu Państw a na F u n d u sz O d d łu ­
żenia środki obrotow e Banku pow ażnie się zm n iej­
szy ły , 7 d ru g ie j— w w yniku przeprow adzonej kon­
w ersji należności pozostałe fundusze u leg ły  w  znacznej 
m ierze unieruchom ieniu.

T o  też działaln ość kredytow a Banku w 1935 r. 
ograniczała się w  dalszym  ciągu głów nie do fin a n ­

sowania specjalnych akcyj, m ających na celu dostar­
czenie rolnictwu koniecznych środków produkcji, zapew ­
nienie w arsztatom  lepszych  w arunków  zb ytu  a rty ­
kułów , popieranie parcelacji oddłużeniow ej i t. p. 
Zresztą, podjęciu szerszej działalności stały także na 
przeszkodzie nieustalone w arunki rentow ności p ro ­
dukcji rolnej, a co za tym  id z ie — brak podstaw  dla 
kalkulacji kredytów .

Szczególn ie niepom yślnie układały się w  1935 r. 
w arunki dla rozw oju kredytu długoterm in ow ego, 
w skutek trudności, jak ie  napotykało finansow anie 
em isji listów zastaw nych i obligacyj m elioracyjnych. 
L okow anie listów  czy  ob ligacyj na w oln ym  rynku 
nie w chodziło  w rach ub ę— ze w zględu na niew ielką 
jego  pojem ność i drożyzn ę kapitału, niew spółm ierną 
z dochodow ością rolnictw a. R ynek zaś kontrolow any 
utracił w  czasie kryzysu  swą daw ną chłonność, 
zresztą zarezerw ow any b ył przede w szystkim  dla 
em isyj Skarbu Państwa. W  konsekw encji w  dziale 
p ożyczek  w  obligacjach  m elioracyjnych  akcja kred y­
tow a Banku, zaw ieszona w  końcu 1932 r., nie m ogła 
b yć dotąd w znow iona, w  dziale zaś p o życzek  w li­
stach zastaw nych sprow adzała się w  dalszym  ciągu 
w yłączn ie  do finansow ania parcelacji oddłużeniow ej 
na podstaw ie em isji specjalnych  listów  zaw inkulow a- 
n ych  i przyjm ow anych  jed yn ie  przez Skarb Państwa 
na p okrycie  n iektórych  podatków  oraz p rzez P ań ­
stw ow y Bank R oln y i Bank G ospodarstw a K rajo w e­
go na spłatę n iektórych  należności. W sk u te k  ograni­
czo n ych  m ożliw ości zużytkow ania tych  listów  akcja 
cała obraca się w bardzo szczu p łych  ram ach — tak, 
że ogółem  Bank p rzyzn ał w 1935 r. now ych  p ożyczek 
w  listach zastaw nych zaledw ie na kw otę z ł  1 551 700, 
w yp łacił zaś z ł  1 136 200— w obec z ł  2 2 7 4 9 0 0  
w  1934 r.

Z u pełn e niem al zaham owanie kredytu em isyjnego 
z powodu braku lokat zarów no dla listów  zastaw nych, 
jak  i ob ligacyj m elioracyjnych  skłoniło B ank do u ru ­
chom ienia zastępczego kredytu d ługoterm inow ego 
w  gotów ce dla zaspokojenia najpiln iejszych  potrzeb 
finansow ych rolnictw a. W y m ie n ić  tu należy przede 
w szystkim  kredyt na spłaty rodzinne, zorganizow any 
pod koniec roku spraw ozdaw czego. M a  on na celu 
przeciw działanie postępującem u procesow i rozd rab­
niania się gospodarstw  roln ych  w w yn iku  działów  
rodzinnych. N a  uruchom ienie tego kredytu  M in i­
sterstwo R oln ictw a i R eform  R o ln ych  przekazało 
Bankow i kw otę z ł  4 'o m iln.

P o życzk i na spłaty rodzinne udzielane są na obsza­
rze całego Państw a, prócz w ojew ództw  zachodnich, 
na następujących  w arunkach: a) okres um orzenia w y ­
nosi 10, 15, 20 i 25 lat; b) op rocen tow an ie— 1 %  w  sto­
sunku rocznym , a dodatek ad m in istracyjn y— % % ; 
c) zab ezp ieczen ie— w ym agane h ipoteczne, p rzy  czym  
p oszczególn a p ożyczka  nie m oże b yć  m niejsza od 
z ł  1 500. K re d y t na spłaty rodzinne udzielany jest 
na w yjątkow o dogodn ych  w aru n kach — ze w zględ u  na 
specjalny cel, na jaki jest p rzezn aczony.

Poza kredytem  na spłaty rodzinne Bank zorgani­
zow ał na terenie w ojew ód ztw  p o łu d n iow o-w sch od ­
nich  dla osadników , przen oszących  się na now e g o ­
spodarstw a, n abyte z dóbr O rd y n a cji Zam ojskiej, 
specjalny kredyt na sfinansow anie likw idacji d o tych ­
czasow ych posiadłości. N a  kred yt ten, oprocentow any 
w  w ysokości 5 / 4 %  w  stosunku roczn ym  i spłacalny 
w  ciągu 40 lat, Bank p rzezn aczył z w łasnych  środków 
z ł  250 tys.
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D alej, na terenie woj. śląskiego Bank uruchom ił 
z  uzyskanej na ten cel lokaty Skarbu Państw a w  kw o­
cie z ł  i - i  m iln .o so b n y kredyt, przeznaczony na sp ła­
tę u ciążliw ych  zobow iązań oraz na inw estycje rolne. 
O p rocen tow an ie  p o życzek  w ynosiło  tutaj 3 % , okres 
zaś sp ła ty — 30 lat. K red yt ten w ciągu 1935 r. został 
całkow icie w yczerp an y.

W re szc ie , na w zm iankę zasługuje także kred yt g o ­
tów kow y m elioracyjn y, oprocentow any w  w ysokości 
6 %  w stosunku roczn ym , z okresem  um orzenia 
20-letnim , który został uruchom iony jeszcze  w  1934 r. 
i udzielany jest na finansow anie robót ju ż  rozpoczę­
ty ch  lub też w yb itn ie  rentow nych, jak  np. u rząd za­
nie gospodarstw  r y b n y c h .'W  1935 r. Bank w yp łacił 
gotów kow ych  p o życzek  m elioracyjn ych  na sum ę 
z ł  1 3 7 3 0 0 — w obec zł  84250 w  1934 r.

W  zakresie kredytu krótko- i średnioterm inow ego 
działalność Banku utrzym ała się w  p rzyb liżen iu  na 
p oziom ie ostatnich  lat kryzysow ych , a naw et została 
nieco rozszerzona, m im o że i tutaj daw ał się o d czu ­
w ać dotkliw y brak środków . O g ó ln a  sum a p o życzek  
krótko- i średnioterm inow ych, udzielonych  w  1935 r., 
osiągnęła zł  33-1 m iln .— w obec zł  23-9 m iln. w  1934 r. 
środ ków  na p ow yższe rozszerzenie operacyj kred y­
to w ych  dostarczyło  Bankow i głów nie redyskonto 
w eksli, które w zrosło  z zł  169-8 m iln. do z ł  179-7 
m iln ., oraz lokaty banków  zagraniczn ych, które w zro ­
sły z zł  7-9 m iln. do zł  11-4 m iln. N atom iast w kłady 
i rachunki czekow e spadły w  1935 r. nieznacznie, 
m ianow icie z zł  109-6 m iln. do zł  107-6 m iln.

Jeśli chodzi o kierunek działalności Banku w za­
kresie kredytu  krótko- i średnioterm inow ego, to o b ej­
m owała ona przed e w szystkim  finansow anie zbiorów  
i dostaw y naw ozów  sztu czn ych  dla rolnictw a.

D ostaw a naw ozów  sztu czn ych  w ykazała w  1935 r. 
dalszy  w zrost. O gó łem  B ank rozprow ad ził w tym  
roku 99 5 11  t naw ozów  w artości zł  n - 2  m iln .— 
w obec 87 760 t w artości zł  10-4 m iln. w  1934 r. 
oraz 49 135 t w artości zł  6-7 m iln. w  1933 r. R ozw ój 
dostaw y naw ozów  sztuczn ych  od roku 1929, t. j . roku 
najw iększego jej nasilenia, ilustru je następujące ze ­
staw ienie (w tonach):

Nawozy dostarczone przez Bank:
mosną jesienią razem

1929 2 3 '  375 213 563 444  938
■ 930 1 1 4 2 7 7 98 521 212 798
*9 3 * 35 743 55 670 9 i 413
1932 34  145 26 559 60 704
1933 22 447 26 688 49  135
1934 29 986 57 774 87 760
193 S 42 111 57  400 99  511

Jak w idać z zestaw ienia, w  ciągu ostatnich  2 lat 
nastąpiło przełam anie trw ającego do niedaw na stałe­
go spadKU dostaw y naw ozów  sztuczn ych . P o osiągnię­
ciu  bow iem  w  1933 r. najniższego poziom u p rzy  
49 135 t dostaw a w zrosła w  1934 r. o 38 625 t, t. j.
o 78 -6 % , w  1935 r. z a ś— o dalsze 11 751 t, t. j. o 13 -4 % .

N aw o zó w  dostarczał B a n k — podobnie, jak  w p o ­
p rzed n ich  la ta ch — na zam ów ienie lokaln ych  in sty tu ­
cy j pośred n iczących  albo też na bezpośrednie zam ó­
w ien ie rolników . Spółd zieln ie u cze stn iczy ły  w  1935 r. 
w  ogólnej ilości ro zprow ad zon ych  naw ozów  w  w y ­
sokości 55 -6 % , h u rto w n ie— 40 -6% , in stytu cje  kom u ­
n a ln e— o-8 % , ro ln icy  b ezp o śred n io — 3-0% .

A k c ja  finansow ania zb iorów  u leg ła  w  1935 r. 
w  zw iązku  ze zm ianą zasad p o lityki rolnej R ządu 
dalszem u rozszerzeniu. P rzed e w szystkim  w ięc akcją

tą objęte zostały poza zbożem  także rośliny strączko­
w e, nasiona oleiste i gryka. Jednocześnie Bank Polski 
pow iększył kredyty, przeznaczone na sfinansow anie 
akcji, z zł  30 m iln. do zł  50 m iln.

P rzyd ział, uzyskany przez Państw ow y Bank R o l­
ny, w yn osił zł  18-0 m iln., z czego zł n ' o  m iln. p rzy ­
padało na kred yty  pod rejestrow y zastaw płodów  ro l­
nych  dla w iększej w łasności rolnej oraz zł  7-0 m iln. 
na kred yty zaliczkow e dla m niejszej w łasności. Z  u z y ­
skanego kredytu Bank rozprow adził ogółem  z ł  14-3 
m iln., a m ianow icie zł  9-1 m iln. kredytów  rejestro­
w ych  oraz z ł  5-2 m iln. kredytów  za lic zk o w y c h .W  p o ­
równaniu z 1934 r. kred yty, udzielone p rzez Bank 
pod rejestrow y zastaw płodów  roln ych, w zrosły
0 z ł  i-2  m iln., a kredyty za liczkow e— o zł  3-6 m iln.

Specjalny nacisk Bank p ołożył w  1935 r. również
na rozw inięcie akcji finansow ania przetw órstw a i han­
dlu roln iczego, zgodnie z ogólnym  kierunkiem  p o li­
tyk i R ządu.

Jeżeli chodzi o handel, akcja ta obejm ow ała w  1935 r. 
zarów no finansow anie zbytu  w ew nętrznego, jak  i ze ­
w nętrznego. Finansow anie zb ytu  w ew n ętrznego o d ­
b yw ało się drogą zaliczkow an ia dokum entów  p rze­
w ozow ych, udzielania kredytu pod lom bard p rod uk­
tów  oraz bezpośredniego zasilania handlu środkam i 
obrotow ym i. Bank finansow ał tutaj m. in. skup sło­
m y i w łókna lnianego, nasion oleistych  oraz ziem nia­
ków  dla celów  p rzetw órczych . Finansow anie w yw ozu  
obejm ow ało: zboże i rośliny strączkow e, przetwrory 
ziem niaczane, nasiona oleiste, drób, p rzetw ory m ię­
sne i nabiał oraz drzew o. Form a kredytu zależała tu 
od rodzaju tranzakcyj. Z azn aczyć należy, że w  1935 r. 
Bank brał również u dział w finansow aniu w ym iany 
kom pensacyjnej z N iem cam i. O gó ln a  sum a kred y­
tów , u d zielon ych  na fin ansow anie zbytu , w ynosiła  
zł  5-0 m iln., z czego na zb yt w ew nętrzny przypadało 
z ł  3-0 m iln. oraz na w yw óz artykułów  ro ln ych — 
z ł  2-0 m iln.

K red yty , p rzeznaczone dla specjalnych gałęzi p ro ­
dukcji i przetw órstw a roln iczego, jako to : nasien­
nictw a, chm ielarstw a, Iniarstwa, przetw órstw a ziem ­
niaczanego, m leczarstw a i t. p ., w yn osiły  zł  1-2 m iln.
1 w  porów naniu z 1934 r. spadły o z ł  1-7 m iln.

N atom iast ogólne kred yty  obrotow e w zrosły  w  p o ­
równaniu z 1934 r. z z ł  3-9 m iln. do zł  5-4 m iln. 
K red y ty  te udzielane b y ły  przew ażnie rolnictw u b e z­
pośrednio.

K red ytó w  średnioterm inow ych  B ank u d zie lił 
w  1935 r. łącznie na sum ę zł  4-5 m iln .— w obec 
z ł  5-2 m iln. w  1934 r. Z  sum y z ł  4-5 m iln. p rzyp ad a­
ło : na kred yty , p rzeznaczone na nakłady gospodarcze 
zł  3-0 m iln., na spłatę u ciążliw ych  d ługów  zł  0-7 
m iln. oraz na kred yty  klęskow e, pow odziow e i po- 
suchow e zł  o-8 m iln.

W sp o m n ieć  należy, że w 1935 r. podjęte zostały 
prace p rzygotow aw cze, zw iązane z uruchom ieniem  
przez M in . R oln ictw a i R ef. R oln. za pośrednictw em  
Państw ow ego Banku R olnego kredytów  na inw estycje 
dla spółdzielni m leczarskich  oraz na budow ę i adap­
tację śpichrzów  zbożow ych. K red y ty  dla m leczarstw a 
w  kw ocie zł  7-0 m iln. przeznaczone są na w znoszenie 
budynków , instalację m aszyn oraz budow ę studni
i udzielane b yć  m ają na okres do lat 40, p rzy  o p ro ­
centow aniu ii/2%  w  stosunku roczn ym . A k c ja  ta 
łączy  się z w ykonaniem  ogólnego planu racjonalizacji 
przem ysłu  m leczarskiego—  zarów no pod w zględem  
technicznego urządzenia, jak  i w łaściw ego rozm iesz­
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czenia sieci placów ek przetw órczych. K red yty  na b u ­
dow ę śpichrzów  zbożow ych  w  kw ocie z ł  1-5 m iln. 
mają na celu uzdrow ienie i uspraw nienie handlu 
zbożow ego. K red yty  te udzielane są na podobnych 
w arunkach, jak  kredyty m leczarskie.

Jako objaw  pom yślny w  rozw oju działalności B an ­
ku podkreślić należy w yraźne ożyw ienie się akcji par- 
celacyjnej w  1935 r. M ian ow icie, Bank rozparcelo­
w ał w 1935 r.: z m ajątków  w łasnych  17 676-8 ha oraz 
z m ajątków kom isow ych 582-6 ha, razem  18 259-4 h a— 
w obec 10 284-2 h a w  1934 r. oraz 4 669-7 ha w  1933 r. 
Z azn aczyć należy, że obszar 18 259-4 ha jest n ajw ięk­
szym  obszarem , rozparcelow anym  przez Bank w okre­
sie jedn ego roku od chw ili uruchom ienia działu 
agrarnego.

W zm o żo n y  rozw ój parcelacji, m im o trw ającego 
kryzysu , tłum aczy się m. in. przeprow adzoną przez 
Bank rew izją w arunków  sprzedaży ziem i i ich p rzy ­
stosowaniem  do zm ian, w yw ołan ych  przez p rzesile­
nie. P rzed e w szystkim  w ięc Bank w  ciągu ostatnich
2 lat o b n iżył w ydatnie ceny parcelow anych gruntów , 
poświęcając na ten cel ok. z ł  9-6 m iln., z czego 
z ł  3-0 m iln., pochod zących  z Fun duszu  O ddłużenia, 
oraz z ł  6-6 m iln., uzyskanych  w  drodze rozrachunku 
z R ządem  z tytu łu  kom isowej parcelacji gruntów  
państw ow ych. 0  kw otę z ł  9-6 m iln. zm niejszony z o ­
stał szacunek m ajątków w łasn ych  Banku, zakupionych  
na parcelację.

R ów nocześnie z obniżeniem  cen ziem i Bank w p ro ­
w ad ził znaczne ułatw ienia dla nabyw ców  w  spłacie 
reszty ceny kupna gruntów . W p ra w d zie  gotów kow ą 
część ceny podniesiono do 2 5 % — z uw agi na kon iecz­
ność przeciw działania nadm iernem u obciążaniu d łu ­
giem  now opow stających gospodarstw , za to jednak 
przedłużono okres spłaty pozostałej należności i o b n i­
żono jej oprocentow anie. Jeśli chodzi o m niejsze n a­
leżności, Bank rozkłada resztę ceny zw ykłym  trybem  
na okres do 5 lat, natom iast jeśli chodzi o n a leżn o ­
ści w ięk sze— system em  am ortyzacyjn ym  na 20 i 40 
lat, p rzy  czym  n ab yw cy osad sam odzielnych oraz 
uczestn icy  parcelacji sąsiedzkiej, połączonej ze sca­
leniem  gruntów , korzystają z 3 -letniej karencji w  sp ła­
cie kapitału. O p rocentow anie zakredytow an ych  n a­
leżności w yn osi 4 / 4 %  w  stosunku roczn ym , a d o ­
datek ad m in istracyjn y—  % %  lub 1 % . W  czasie 
trw ania karencji oprocentow anie obniża się do 3 % , 
dodatku zaś adm inistracyjnego w ogóle się nie pobiera.

Pow ażną zachętę stanowi dla n ab yw ców  gruntów , 
parcelow anych  przez Bank, m ożność uzyskania bez 
przeszkód czystego w pisu tytu łu  w łasności, której 
przew ażnie brak p rzy  parcelacji pryw atnej w skutek 
nadm iernego zadłużenia w iększości m ajątków  i w y ­
nikających  stąd trudności zw olnienia sprzedaw anych 
działek od obciążeń h ipotecznych.

U w zględ n ić  rów nież należy, że n ab yw cy  parcel 
sam odzielnych otrzym ują grunty z regu ły  upraw ione
i obsiane. P onadto na terenie w ojew ództw  zach o­
dnich  Bank nabyw com  tym  udziela  także pom ocy 
finansow ej na zabudow ę osad pod postacią pożyczek, 
przyzn aw an ych  do w ysokości 7 5 %  kosztorysów . P o ­
życzk i te hipotekow ane są łącznie z resztą ceny kupna 
działek jako jeden dług, podlegający tym  sam ym  
w arunkom  spłaty i oprocentow ania.

N o w ych  m ajątków na parcelację Bank w  1935 r. 
n ab ył 14 o obszarze 5 196-5 ha, przyjął zaś do kom i­
sowej parcelacji 2 m ajątki o obszarze 180-3 ha. O d  
uruchom ienia działu agrarnego, t. j . od 1924 r., Bank

nabył na parcelację 112 majątków o obszarze i i i  260-2 
ha oraz przyjął do kcmisowej parcelacji 28 majątków 
o obszarze 29 266-1 ha, razem 140 majątków o łącz- 
cznym  obszarze 140626-3 ha.

Prace parcelacyjne, w ykonane przez Bank w 1935 r., 
obrazują następujące liczb y: nabyw com  w  posiada­
nie oddano 3 977 działek o łącznym  obszarze 18 259-4 
ha; aktów kupna-sprzedaży w zględn ie hipotecznego 
przew łaszczenia gruntów  sporządzono 3 214 na obszar 
14055-9 ha; z łącznej ilości 3 9 7 7  sprzedanych par­
cel przypadało: na działki sąsiedzkie 2 5 11 , na sam o­
dzielne kolonie 983, na inne cele 483. P rzez cały 
czas od podjęcia działalności agrarnej Bank rozparce­
lował, t. j. przekazał nabyw com : z m ajątków w ła ­
snych 66 689-3 ha, oraz z m ajątków kom isow ych 
15 526-5 ha, razem  82 215-8 ha. Zapas ziem i, p o zo ­
stały do parcelacji w  końcu 1935 r., obejm ow ał 
39 794-4 ha gruntów  w łasnych  oraz 6 392-5 ha ko­
m isow ych, razem  46 186-9 h a — w obec 62 568-5 ha 
w końcu 1934 r - N ad m ien ić trzeba, że w  skład obsza­
ru 46 186-9 ha w chod zą rów nież grun ty leśne, z któ­
rych  ok. 13-4 tys. ha ma b yć  przekazanych  M in ister­
stwu R olnictw a i R ef. R oln .

Bieżąca działalność kredytow a w  zakresie fu n d u ­
szów  M in . R oln ictw a i R ef. R oln ., adm inistrow anych 
przez Bank, w  dalszym  ciągu przedstaw iała się nader 
skrom nie. O góln a  sum a udzielonych  p ożyczek  g o ­
tów kow ych osiągnęła zaledw ie z ł  1 601 ty s .— w obec 
z ł  1 812 tys. w  1934 r. Z  sum y z ł  1 601 tys. p rzy p a ­
dało: na grupę parcelacyjną z ł  782 tys. oraz na g ru ­
pę scaleniow o-m elioracyjną z ł  819 tys. N atom iast 
należności, zakredytow ane przez u rzęd y w ojew ódzkie, 
w yn o siły: w grupie p arcelacyjn ej— z ł  28995 tys., 
głów nie z ty tu łu  reszty ceny sprzedażnej parcelow a­
nych gruntów  państw ow ych, w grupie scaleniowo- 
m elioracyjnej — z ł  944 tys. oraz w  gru p ie opłat 
z ł  201 tys.

Z azn aczyć należy, że rów nocześnie z konwersją sta­
rych  należności poddano w  1935 r. także rew izji w a ­
runki spłaty n ow ych  należności za grun ty państw o­
w e, parcelow ane przez u rzęd y w ojew ódzkie, w  celu 
ich dostosowania do zm niejszonych m ożliw ości p łatn i­
czych  nabyw ców . N a  m ocy rozporządzenia M i ­
nistra R olnictw a i R ef. R oln. z dn. 25/VII 1935 r.
( , ,D z . Ust. R. P . ”  N r. 57, poz. 372) oprocentow anie 
now ych należności obniżono Z 3 % % d o 3 % w  sto­
sunku roczn ym , okres zaś spłaty przedłużono z 41 
do 57 lat. Zastosow anie okresów krótszych, a m iano­
w icie 8, 16 lub 31 lat, dopuszczalne jest jed yn ie  
w ów czas, gd y  nabyw ca w yrazi na to swą zgodę lub 
gd y spłata roczna w ynosi m niej niż z ł  40. N atom iast 
należności drobne, nie przekraczające z ł  200, m ogą 
b yć rozkładane najw yżej na 5 lat, bez oprocentowania. 
Poza tym  n ab yw cy gospodarstw  sam odzielnych, z w y ­
jątkiem  gospodarstw  w zorow ych, zw olnieni zostali 
od w szelkich  św iadczeń, t. j. zarówno od oprocento­
wania jak  i am ortyzacji, w  ciągu p ierw szych  2 lat, 
a pracow nicy fo lw arczn i— w ciągu p ierw szych  3 lat 
od w ejścia w  posiadanie parcelow anych gruntów . 
N a b yw cy  gospodarstw  w zorow ych  korzystają je d y ­
nie z odroczenia spłaty kapitału należności do chw ili 
uzyskania tytu łu  w łasności na zakupioną n ieruch o­
m ość.

O góln a  sum a należności M in . R oln ictw a i Reform  
R oln ych  w ynosiła w  dn. 31 /XII 1935 r. z ł  619-1 
m iln .— w obec z ł  777-2 m iln. w  dn. 31 /XII 1934 r. 
N a  zm ianę ogólnej sum y w p łyn ęły  z jednej strony
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dokonane skreślenia i spłaty, z drugiej — now oudzie- 
lone p o życzki i zakredytow ane należności, pożyczki, 
p rzejęte od Państw ow ego Banku R olnego i t .  d.

K o szty  handlow e Banku za rok 1935 w yn osiły  
z ł  12 800668-05, utrzym ując się na obniżonym  zn a­
czn ie  poziom ie, do jakiego skom prym ow ano je  w  c ią ­
gu ostatnich  lat dzięki stałym  i konsekw entnym  w y ­
siłkom  oszczędnościow ym . Podana sum a nie obejm u­
je  kosztów  utrzym ania personelu okresow ego, zaan­
gażow anego przejściow o do prac konw ersyjno-od- 
d łużen iow ych . W  porów naniu z 1930 r., kiedy to 
koszty handlow e Banku dosięgały z ł  18-7 m iln., spa­
dek w ynosi 3 1-4 % .

C zy s ty  zysk  Banku w yn osił z ł  70 323-19— w obec 
z ł  252-9 tys. w 1934 r., z ł  125-9 tys. w  1933 r. oraz 
z ł  585-4 tys. w  1932 r. Już zatem  czw arty  z kolei 
rok operacyjn y Bank zam yka praw ie bez zysków , 
gdy w latach pom yślnej ko n iu rk tu ry  zyski d och o­
d ziły  do z ł  14-3 m iln. Z u p ełn y niem al zanik zysków , 
m im o w p row ad zonych  oszczędności w  w yd atkach  
ad m in istracyjnych  Banku, przyp isać należy d o tk li­
w em u zm niejszeniu się procentów  i p ro w izyj. W y ­
n osiły  one — z uw zględ nieniem  w p ływ ó w  na p o k ry ­
cie kosztów  adm inistrow ania funduszam i rząd ow y­
m i— z ł  13-1 m iln. i w  stosunku do 1929 r., m im o

K R O N I K A  G O
Z I M O W A  P O M O C

D o  najujem n iejszych  i zarazem  n ajcięższych  do 
rozw iązania zagadnień gosp od arczych  bieżącego okre­
s u — nie ty lk o  w  p o szczegó ln ych  krajach, ale na ca­
łym  św iecie — należy bezrobocie. N aw et bow iem  
w czasach dobrej kon iunktury zjaw isko bezrobocia 
obserw ow ane jest w e w szystkich  państw ach, n ieza­
leżnie od stopnia ich zam ożności i u przem ysłow ie­
nia, jako zjaw isko m niej w ięcej stałe. C ó ż  dopiero 
m ów ić o o b ecn y m — po sześciu latach ostrego św iato­
w ego przesilenia gospodarczego, w  czasie którego 
w arsztaty p rodukcyjne w szystkich  dziedzin  p rzem y­
słu k u rczy ły  się, konsum cja spadała, zapotrzebow anie 
na pracę lu d zk ich  rąk m alało. W  ty ch  w arunkach 
liczb a  bezrob otn ych  na całym  św iecie rosła i stawała 
się groźną chm urą, brzem ienną w n iebezpieczeństw a 
społeczne, rzucającą cień na całokształt życia  gospo­
darczego p o szczegó ln ych  państw  i świata.

N asz kraj, jakkolw iek słabiej u przem ysłow iony od 
in ych  państw  zachodnich , rów nież czu je  na sobie 
ciężar b ezro b o cia— m im o że jego  nasilenie ostatnio 
spadło — i to nie ty lk o  bezrobocia w śród ludzi pracy 
p rzem ysłow o-fab ryczn ej, ale także w śród p racow n i­
ków  rolnych. I jakkolw iek w  porów naniu z w ie lk i­
mi państw am i europejskim i liczb a  bezrob otn ych  
w P olsce  jest stosunkow o m niejsza i obracała się 
w  n ajgorszych  czasach w  granicach  kilkuset tysię 
cy  bezrob otn ych , to jednakże, m ając na uw adze ma-

w iększego stanu kredytów , spadły o 53-1 % . L iczb a  
ta  najlepiej św iadczy o ofiarach, ponoszonych przez 
Bank na rzecz rolnictw a w zw iązku z kryzysem , p o ­
m ijając w ielką ofiarę jednorazow ą pod postacią re ­
du kcji kapitału zakładow ego o z ł  30 m iln.

R ozw ój działalności Państw ow ego Banku Rolnego 
w ciągu ostatnich 10 lat ilustruje niżej podana ta b li­
ca. Z m niejszenie się sum y udzielonych  kredytów  
nastąpiło głów nie w skutek skreślenia z ł  262-0 m iln. 
należności w  w yn iku  akcji oddłużenia rolnictw a. 
Z  tego sam ego pow odu zm niejszyła się rów nież su ­
m a bilansow a Banku.

Kapitały Udzielone Ogólna suma Obroty
własne kredyty bilansowa w ciągu roku

m i l  i 0 n y z ł o t y c h
3I/XII/I926 i 5 'o i i i 'S i 57 '6 1 087-6
3i/X II/i92 7 7 9 '1 2 5 9 '7 424-9 3 883-9
31/XII/1928 140-2 5i2 '8 738-5 6 931 '°
31/XII/1929 148-5 760’6 1 1x9-8 8 836-2
31/XII/1930 ■5 9 ° 959 '2 1 428-4 8 992 '3
31/XII/1931 1 65 6 961-7 1 468'1 6 884-7
31/XII/1932 1 69 8 9 S4 '6 1 4 i 3 '9 6 i 3 5 ' o
31/XII/1933 170-4 972-8 1 582-3 6 892 3
31/XII/1934 >3 7 ° I 2 Ó 8 'I  1) 1 9 5 i ' 1 7 278-3
31/XII/1935 1 3 7 7 i 090 9 1 7 288 7 7 0 i '3

R. G.

S P O D A R C Z A
B E Z R O B O T N Y M

łą zam ożność naszego kraju, stanowi ona bardzo p o ­
w ażne zagadnienie do rozw iązania.

L ik w id acja  bezrobocia m oże nastąpić na drodze 
uprzem ysłow ienia kraju i stw orzenia now ych  w arszta­
tów  pracy, które m ogłyb y  w chłonąć rzesze b ezro b o t­
nych. Jest to w szakże droga dalsza, w ym agająca 
przede w szystkim  środków  fin an sow ych, których  
w  tej ch w ili ani Skarb Państw a, ani regenerujące się 
po d ługotrw ałym  kryzysie  życie gospodarcze jeszcze  
nie posiada.

T ym czasem  zaś zagadnienie ,,rozładow ania”  b e z­
robocia jest zagadnieniem  pilnym , dom agającym  się 
przynajm niej pom ocy doraźnej, zw łaszcza w obec 
zb liża jących  się ch łodów  zim ow ych.

O słabien ie nacisku bezrobocia  leży w  interesie 
w szystkich  odłam ów  społeczeństw a, a przede w szy st­
kim  w interesie życia  gospodarczego, które nie m o­
głob y rozw inąć budzącej się in icjatyw y i w y k o rzy ­
stać koniunktury pokryzysow ej, gd yb y  nie m iało o d ­
pow ied nich  w arunków  ogóln ych , a przede w szystkim  
spokoju na odcinku robotniczym . T o  też p rzem ysł 
jest zainteresow any nie ty lk o  w e w szystk ich  środ­
kach, zdążających  do zm niejszenia liczb y  bezrobot-

1) Znaczny wzrost kredytów w 1934 r tłumaczy się głównie włą­
czeniem do bilansu Banku, do pozycji ,,Fundusze Administrowane", 
likwidowanych należności b. instytucyj finansowych i osadniczych państw 
zaborczych w kwocie z l  2 6 3 1  miln.
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nych, ale także w  zaspokojeniu przynajm niej n a jp ry­
m ityw niejszych  p otrzeb nie pracujących  i g łod ują­
cych  często rzesz bezrobotn ych .

Z  in icjatyw y R ządu, a pod protektoratem  Pana 
P rezyden ta R zeczypospolitej oraz Pana G eneralnego 
Inspektora Sił Z b rojn ych , u tw orzony został sp e­
cjalny kom itet doraźnej pom ocy bezrobotn ym  i za ­
opatrzenia ich  na zim ę zarów no w  odzież, jak  i środki 
żyw n ościow e i opałow e.

Poniżej zam ieszczam y spraw ozdanie z inaugura­
cyjn ego posiedzenia K om itetu , odezw ę i inform acje, 
dotyczące rozpoczętej akcji zbiórkow ej na rzecz b e z ­
robotnych, a rów nocześnie w zyw am y w szystkie, bez 
w yjątku, sfery gospodarcze do p rzych yln ego  o d n ie­
sienia się do tej akcji zbiórkow ej, do w ydatnego 
poparcia jej swą ofiarnością, m niem ając, że w z y ­
w am y je  nie ty lk o  do akcji charytatyw nej, ale także 
do w ypełnienia obow iązku społecznego.

*
*  *

W  piątek dn. 10 b. m. odbyło się na Zam ku w o b e­
cności Pana P rezydenta R zeczypospolitej Prof. Ign a­
cego M ościckiego i Pana G eneralnego Inspektora 
Sił Z b ro jn ych  G en. Śm igłego R yd za  inauguracyjne 
zebranie O gólnopolskiego O byw atelskiego Kom itetu 
Zim ow ej P om ocy B ezrobotn ym .

W  posiedzeniu tym  w zięli u dział: Pan Prezes R a ­
dy M in istrów  G en  F . Sław oj-Składkow ski, K s. K a r­
dynał A l.  K akow ski, M arszałek Senatu Prystor, M a r­
szałek Sejmu C ar, C złonkow ie R ządu, Prezes N . I. K. 
D r Jakób K rzem ieński, P ierw szy Prezes Sądu N a j­
w yższego Supiński, Prezes Prokuratorii G eneralnej 
B ukow iecki, w icem arszałkow ie Senatu i Sejmu, 
podsekretarze stanu, senatorowie i posłow ie, genera- 
licja i w yżsi w ojskow i, duchow ieństw o w szystkich  
w yznań, prezesi banków  państw ow ych, w ładze F u n ­
duszu P racy, w yżsi urzęd nicy państw ow i, p rzed sta­
w iciele nauki, literatury i prasy, świata gospodarcze­
go, świata pracy, organizacyj przem ysłow ych, han­
d low ych  i ro ln iczych, kulturalno-ośw iatow ych, są­
dow nictw a, adw okatury oraz instytucyj i organizacyj 
społecznych. N a zebraniu, które zgrom adziło ponad 
300 osób, obecna była również Pani A leksan dra P ił­
sudska i Pani M aria  M ościcka.

Zagajając zebranie, Pan P rezes R ady M in istrów  
G en . F . S ław oj-Skład kow ski w yg ło sił następujące 
p rzem ów ienie:

„ P a n ie  P rezy d en c ie , P an ie  G en e ra le , E m inencjo , Szanow ni 
P a ń s tw o !

F ak t obecności n a  d z is ie jszy m  z e b ra n iu  P a n a  P re z y d e n ta  
R zeczypospo lite j, W odza N aczelnego i ty lu  na jw y b itn ie jszy ch  
p rzed s taw ic ie li życ ia  P o lsk i — 

fa k t p rz e b ie g u  o b ra d  w sied z ib ie  G łow y P a ń s tw a , w ielko­
d u szn ie  n a  czas tych  o b ra d  użyczonej — 

w reszcie  a tm o sfe ra , k tó ra  p an u je  w ty m  d o sto jn y m  gron ie  — 
w szystk ie  te ob jaw y  w skazu ją , że p rz e d m io t , k tó re m u  po­

św ięcić m a m y  n asze  dzis ie jsze  o b ra d y , n ie je s t w zię ty  z ży­
c ia  codziennego , nie w ypływ a z tro sk  co d z iennych .

N ie w y sta rczy  bow iem  codziennego  w ysiłku , n ie  w y sta rczy  
zw ykłego w spó łczuc ia  d la  o k azan ia  sku teczne j pom ocy  w w al­
ce z po tęg ą  n ad ch o d zące j z im y , po tęg ą  g łodu  i z im n a , k tó re  
p rzy n o s i o n a  ze sobą .

W w alce z ty m i p o tę g a m i pom óc m a m y  n a jb iedn ie jszym , 
p o zosta jącym  bez p ra c y  i środków  do życia .

C zyż tr z e b a  zaznaczać , że ak c ja  ta , akc ja  pom ocy słabym , 
n ie  m a  n ic  w spólnego z polityką?

W szak p o lity k  szuka zaw sze so juszu  z m o cn y m i, a  nie szuka 
sposobności do o k azan ia  pom ocy słab y m .

T roska , k tó ra  zw ołała  n as n a  zeb ran ie  dzisie jsze, p rz e k ra ­
cza  ra m y  za in te re so w ań  i tro sk  R ządu .

R ządy  i k ie ru n k i m yślow e zm ie n ia ją  się, a le  n iezm ien n ą  
i w ieczn o trw ałą  je s t w Polsce m iło ść  i so lid a rn o ść  w spółoby­
w ateli.

Szanow ni P ań stw o ! M ocni tą  m iło śc ią  i so lid arn o śc ią  —
sp rzęg n ijm y  nasze  siły , zespó lm y  nasze d z ia łan ia , by pod 

w ysokim  P a tro n a te m  G łow y P a ń s tw a  w ypełn ić  p rag n ien ie  
n aszy ch  se rc  i n ak az  nasze j w o li:

„g łodnego  n a k a rm ić , nag iego  p rzy o d z iać" .

Następnie Pan Prezes Rady M inistrów Gen F. 
Sławoj-Składkowski zaprosił do stołu prezydialnego 
Pana M inistra Opieki Społecznej M. Zyndram- 
Kościałkowskiego, który z kolei zaprosił do prezydium 
Ks. Kard. Rakowskiego, M arszałka Prystora, M ar­
szałka Cara, Sen. D r. Emila Bobrowskiego, Prezesa 
Inż. Klarnera, Prezesa Kajetana Dzierży kraj-M oraw­
skiego, Sen. Maksymiliana M alinowskiego i Gen. 
Żeligowskiego.

Pan M inister Opieki Społecznej M . Zyndram- 
Kościałkowski wygłosił następujące przemówienie:

„ P a n ie  P rezy d en c ie , P an ie  G en e ra le , E m inencjo , P an ie  
i P anow ie .

Za łask aw y m  zezw olen iem  P a n a  P re z y d e n ta  i p rz y  Jego 
w sp ó łu d z ia le  z g ro m a d z il iśm y  się tu ta j w sp raw ie  w yjątkow ej 
w agi. O to  m a m y  zapoczątkow ać w ielką  m o b iliz ac ję  w szystk ich  
s ił spo łecznych  do w a lk i z g łodem  i ch ło d em  m a s  b e z ro b o t­
nych  w n a d c h o d z ą c y c h  m ie s ią c a c h  z im ow ych .

W c iąg u  w iosny , la ta  i je s ie n i w y tężo n a  a k c ja  R z ą d u  d a ła  
z a tru d n ie n ie  k ilk u se t ty s ią c o m  b ez ro b o tn y ch . W o k res ie  ty m  
p row adzone b y ły  ro b o ty  p u b lic zn e , d a jące  b e z ro b o tn y m  p r a ­
cę, a  w ięc i c h le b , a  p rz y s p a rz a ją c e  jednocześn ie  ogółow i spo­
łecz eń s tw a  nowe w a rto śc i gospodarcze .

W ysiłki R ząd u  w w alce z b ez ro b o c iem  id ą  w  dw óch  z a sa d ­
n iczych  k ie ru n k a c h : zw ięk szen ia  z a tru d n ie n ia  o raz  o rg a n i­
zow ania pom ocy  d la  ty ch  b ez ro b o tn y ch , k tó rz y  z a tru d n ie n i 
być n ie  m o g ą . A kcja  zw ięk szen ia  z a tru d n ie n ia  w d ro d ze  u r u ­
ch o m ien ia  ro b ó t p u b liczn y ch  pow iększa  bogactw o  narodow e, 
pow oduje stopn iow e zw iększen ie  się dochodu  społecznego 
i w pływ a w d a lsze j konsekw encji n a  zw iększen ie  się ch łonności 
ry n k u  p ra c y . A kcja  b ezp o śred n ie j pom ocy  b ez ro b o tn y m  z n a j­
d u je  u za sad n ien ie  n ie  ty lko  w p rz e s ła n k a c h  n a tu ry  społecznej, 
jako  n ie z b ę d n a  pom oc d la  ty ch , k tó rzy  pozbaw ien i są  z a ro b ­
ków n ie  z w łasnej w iny  i n ie  są  w s ta n ie  z asp o k o ić  sw oich p o ­
trz e b  życiow ych , lecz  ró w n ież  w p rz e s ła n k a c h  n a tu ry  gospo­
d a rcze j i w yn ik a jący ch  z n a k a z u  in te re su  pub liczn eg o . D o­
ty ch cz as  w iększość c ięża ró w  u trz y m a n ia  w ielk iej rzeszy  bez­
ro b o tn y ch  ta k  w  m ia s ta c h , jak  i n a  wsi ponosi g łów nie środo ­
w isko, w śró d  k tó rego  bez ro b o tn i ży ją , a  w p ie rw szy m  rzędz ie  
b liższe  i da lsze  ich  rodz iny .

O b n iża  to i tak  ju ż  n isk ą  s to p ę  życ ia  w a rs tw  p ra c u ją c y c h , 
a  d łu g o trw a łe  bezroboc ie  pow oduje co raz  w iększe w y cze r­
pyw an ie  się  środków  u ty ch , k tó rz y  z d o b ro d z ie js tw a  p racy  
k o rzy s ta ją .

A kcja sp o łeczn a  w k ie ru n k u  n ie s ie n ia  pom ocy bezro b o tn y m  
ro zw ija  się p raw ie  w y łączn ie  w o śro d k a c h  b ez ro b o c ia , a  w ięc 
ta m , gdzie  w iększość lu d n o śc i, ży jące j z p ra c y  n a jem n e j, i tak  
ju ż  sk ła d a  o f ia rę  n a  o łta rz u  bezrobocia , n iosąc  pom oc sw ym  
b lisk im , pozbaw ionym  p racy .

P o d czas , gdy w ięc jedno  środow isko  i w arstw y  społeczne 
u g in a ją  się pod b rz e m ie n ie m  sku tków  bez ro b o c ia , in n e  n iem al
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w c a le  ic h  n ie  o d c z u w a ją .  Jest to  k o n s e k w e n c ja  b r a k u  k o o r d y ­
n a c ji  w  o r g a n iz a c j i  o f ia r n o ś c i  p u b l ic z n e j—  b r a k u , k tó r y  m u ­
si b y ć  u s u n ię ty  n ie  ty lk o  w  im ię  s o lid a r n o ś c i s p o łe c z n e j,  a le  
ta k ż e  w  in te r e s ie  g o s p o d a r c z y m  n a s z e g o  P a ń s tw a .

S iła  e k o n o m ic z n a  k ra ju  z a le ż n a  je s t  o d  in te n s y w n o ś c i 
o b ro tó w  g o s p o d a r c z y c h , te  z a ś  w  p ie r w s z e j  l in ii  o d  m a s o w o ś c i 
w e w n ę trz n e j k o n s u m c ji.  N ie  m o ż n a  w ię c  d o p u ś c ić  do tego , 
ż e b y  >vielki o d ła m  s p o łe c z e ń s tw a  w y p a d ł w o g ó le  p o z a  n a w ia s  
p r z e c ię tn e j  k o n s u m c ji,  lu b  te ż  ż e b y  z a ż e g n a n ie  te g o  n ie b e z ­
p ie c z e ń s tw a  o d b y ło  s ię  k o s z te m  ty c h ,  k tó r y c h  z a r o b k i i ta k  
z  r e g u ły  i d ą  je d y n ie  n a  c e le  k o n s u m c y jn e .

S p r a w ie d liw o ś ć  w  p o d z ia le  o b o w ią z k ó w , c i ą ż ą c y c h  n a  s p o ­
łe c z e ń s tw ie ,.  i k o n ie c z n o ś ć  n ie s ie n ia  p o m o c y  p o z b a w io n y m  
p r a c y  i ś r o d k ó w  do ż y c i a  s ta n o w ić  w in n a  p o d s ta w o w ą  z a s a d ę  
a k c ji  tw o r z ą c e g o  s ię  k o m ite tu .

Z e b r a l iś m y  s ię  tu ta j w  w y ją tk o w e j  c h w il i  p r z e ło m o w e j d la  
n a sze g o  ż y c ia  z b io ro w e g o .

D łu g o le tn i k r y z y s  g o s p o d a r c z y ,  k tó r y  n is z c z y ł  s i ły  ży w o tn e  
sp o łe c z e ń s tw a , z b l i ż a  s ię  k u  k o ń c o w i. T ę tn o  ż y c ia  g o s p o d a r c z e ­
go z a c z ę ło  b i ć  s z y b c ie j .  K o m in y  f a b r y k ,  b e z c z y n n e  w  c ią g u  
s z e r e g u  la t ,  z a c z ę ły  zn ó w  d y m ić .  W  t y s ią c a c h  s e r c  z a ś w ita ła  
n a d z ie ja  le p s z e j  p r z y s z ło ś c i .

L e c z  o to  z b l iż a  s ię  z im a .  O k r e s , w  k tó r y m  c o ro c z n ie , n a ­
w e t  w  la ta c h  n a jw ię k s z e j p o m y ś ln o ś c i ,  r o z m ia r y  p ro d u k c ji 
m a le ją .  A  p r z e c ie ż ,  o b r a c a ją c e  s ię  s z y b c ie j  k o ło  ż y c ia  g o ­
s p o d a r c z e g o  n ie  n a b r a ło  d o s y ć  r o z p ę d u , b y  w  o b r o ty  sw e 
w c ią g n ą ć  w s z y s t k ic h .  N a p o d s ta w ie  d o ś w ia d c z e ń  z la t  u b ie ­

g ły c h  n a le ż y  p r z e w id y w a ć , że  w  n a d c h o d z ą c y c h  m ie s ią c a c h  
z im o w y c h  l ic z b a  z a r e je s tr o w a n y c h  b e z r o b o tn y c h  p r z e k r o c z y  

500  ty s ię c y , a  p r z y  n a p ły w ie  m ło d y c h  s i ł  ro b o c z y c h  i r e e m ig r a c j i  
z  F r a n c ji  i  B e lg i i  d o jś ć  m o ż e  do 60 0  t y s ię c y .

D z ie ń  k a ż d y  z b l i ż a  n a s  do c h w ili ,  g d y  d o  o k ie n  d o m ó w  ic h  

r o d z in  z a p u k a  g łó d  i c h łó d .
Z im a  ro k u  te g o  b ę d z ie  ty m  c ię ż s z a ,  że  p r z e z  la ta  w a lk i 

z  k r y z y s e m  s t o p n ia ły  r e s z tk i  z a p a s ó w .

S p o tk a  o n a  je s z c z e  w ie le  r o d z in  b e z b r o n n y c h . N a  600  ty s ię ­
c y  ż y w ic ie l i  ro d z in , k tó r z y  b ę d ą  b e z  p r a c y ,  z a le d w ie  100 t y ­
s i ę c y  m a  z a p e w n io n y  u sta w o w y  z a s i łe k .  G d y b y  P a ń s tw o  z d o ­
b y ło  s ię  n a  n a jw y ż s z y  w y s iłe k  w  r a m a c h  s w y c h  m o ż liw o ś c i 
b u d ż e to w y c h , p o m o c  m o ż e  o t r z y m a ć  je s z c z e  d r u g ie  100 ty s ię c y . 
T o z n a c z y , że  m r ó z  i g łó d  z a jr z y  do 400  t y s ię c y  ro d z in , to  z n a ­
c z y ,  że  z b io r o w ą  w o lą  R z ą d u  i s p o łe c z e ń s tw a  m u s im y  z o r g a ­

n iz o w a ć  p o m o c  d la  n ic h .

R o z p o c z ę c ie  te j a k c j i  je s t  c e le m  d z is ie js z e g o  z e b r a n ia .

P r a g n ą łb y m  tu  r a z  je s z c z e  z  c a ły m  n a c is k ie m  z a z n a c z y ć  
iż  w a lk a  z  b e z r o b o c ie m  s ta n o w i c z o ło w e  z a d a n ie  p r a c  s p o łe c z ­
n y c h  i g o s p o d a r c z y c h  R z ą d ó w  R z e c z y p o s p o lite j  j u ż  o d  d łu ż ­

sz e g o  c z a s u . P o d  h a s łe m : p r a c y  i c h le b a  d la  w s z y s t k ic h  —  
r o z p o c z ę liś m y  r ó w n ie ż  ro k  b ie ż ą c y .  N ie  z a p o m in a jm y  je d n a k , 

i ż  ro k  k a ż d y  d a je  n a m  p r z y r o s t  p r z e s z ło  p ó ł m ilio n a  n o w y ch  

r ą k  do p r a c y .  Ż e  w s k u te k  te g o  p r z e z  o k r e s  p e w ie n  m o g liś m y  
z a o b s e rw o w a ć  n ie z r o z u m ia łe  n a p o z ó r  z ja w is k o ,  ja k  o b o k  
w z r o s tu  z a tr u d n ie n ia  w  f a b r y k a c h  i w a r s z t a t a c h  l ic z b a  z a ­
r e je s tr o w a n y c h  b e z r o b o tn y c h  n ie  m a la ł a  w c a le ,  b ą d ź  te ż  
z m n ie js z a ła  s ię  b a r d z o  n ie z n a c z n ie  w  s to s u n k u  do z w ię k s z e ­
n ia  r o z m ia r ó w  p ro d u k c ji .  W y t łu m a c z e n ie  te g o  z ja w is k a  z n a j­

d z ie m y  ła tw o , g d y  u p r z y to m n im y  so b ie , ja k  d u ż y  je s t  p r z y ­
p ły w  n o w y c h  r ą k ,  s z u k a ją c y c h  z a tr u d n ie n ia ,  ja k  ż y w io ło w y  
je s t  n a c is k  z e  s t r o n y  te j w ie lk ie j  re z e r w o w e j a r m ii  p r a c y ,  
k tó r ą  n a m  d a je  p r z e lu d n io n a  w ie ś .

T o  te ż  z a g a d n ie n ie  w a lk i  z  b e z r o b o c ie m  je s t  i m u s i  b y ć  
z a s a d n ic z y m  e le m e n te m  k a ż d e j p o lsk ie j r a c j i  s ta n u , n a jw a ż ­
n ie js z y m  p u n k te m  k a ż d e g o  p r o g r a m u  s p o łe c z n e g o  i g o s p o d a r­
c z e g o .

Jest to n a jw ię k s z e  z a d a n ie , z a  r o z w ią z a n ie  k tó r e g o  p o k o le ­
n ie  n a s z e  o d p o w ia d a ć  b ę d z ie  p r z e d  p o k o le n ia m i p r z y s z ły m i.

Jeśli d z is ia j  a p e lu je m y  do c a łe g o  n a r o d u , do w s z y s tk ic h  o b y ­
w a te li  n a s ze g o  P a ń s tw a , do w s z y s t k ic h  lu d z i d o b re j w o li, b e z  
w z g lę d u  n a  p r z y n a le ż n o ś ć  p o lity c z n ą  c z y  o r g a n iz a c y jn ą , to 
w  im ię  n a k a z u , p o d y k to w a n e g o  p r z e z  s a m  b ie g  ż y c ia , k tó ry  
k a ż e  n a m  z je d n o c z y ć  w s z y s tk ie  s i ły  d la  n ie d o p u s z c z e n ia  do 
z g u b y  ty s ię c y  n a s z y c h  b r a c i.

D o  a k c ji  te j m a m y  m o ra ln e  p ra w o  i o b o w ią ze k  p o w o ła ć  
w s z y s tk ic h . T u  m u s i b y ć  r z e te ln y  w y s iłe k  w s z y s tk ic h  w m o m e n ­
c ie , k tó r y  n a z w a łe m  p rz e ło m o w y m .

B o  n a  p o d sta w ie  w s z e lk ic h  d a n y c h  s tw ie r d z ić  m o żn a , że 
p ę d  ż y c ia  g o sp o d a rc z e g o  ku  g ó rz e  n ie  u sta je , że  w r a z  z w io sn ą  
ro k u  p r z y s z łe g o  p r z y jd z ie  d a ls z e  o ż y w ie n ie  p ro d u k c ji ,  d a lsz y  
w z r o s t  z a tr u d n ie n ia . D z is ia j  c h o d z i w ię c  d o sło w n ie  o p r z e tr z y ­
m a n ie  z im y ,  o p r z e tr w a n ie  do o k r e s u , k ie d y  b ę d z ie  le p ie j.

T o te ż  w  m o m e n c ie  ty m , w  k tó r y m  n a d z ie ja  le p sz e g o  ju t r a  
ju ż  św ita , ty m  śm ie le j  a p e lu je m y  o k o n c e n tro w a n ie  s ił  sp o łe ­
c z e ń s tw a  w  k ie ru n k u  d a n ia  p o m o c y  z im o w e j r o d z in o m  b e z r o ­
b o tn y ch . T e n  o s ta tn i o k r e s  n ie d o li, o k r e s  c ię ż k ie j z im y , p r z e ła ­
m a ć  m u s im y  w s p ó ln y m i s i ła m i.

M u s im y  s tw o rz y ć  sp o isto ść  n a sze g o  ż y c ia  sp o łe cz n e g o , z w a r ­
to ść  w s z y s tk ic h  c z y n n ik ó w  rz ą d o w y c h  i sp o łe c z n y c h , p o c zu c ie  
w z a je m n y c h  o b o w ią z k ó w  m ię d z y  w s z y s tk im i c z ło n k a m i sp o ­
łe c z e ń s tw a  b e z  w z g lę d u  n a  r ó ż n ic ę  za w o d u  i k ie ru n k ó w  id e o ­
w y c h .

W s z y s c y  n ie s ie m y  o d p o w ie d z ia ln o ś ć  z a  to, a b y  g łó d  i n ę d za  
n ie  w y r w a ła  a n i je d n e g o  ż y c ia  z  s z e r e g ó w  b e z r o b o tn y c h , a b y  
s p o ty k a ją c  s ię  z  n a le ż y tą  o s ie b ie  d b a ło ś c ią , c z u li  s ię  on i z e ­
sp o le n i z  r e s z tą  s p o łe c z e ń s tw a , a b y  m o g li  b e z  d e p r e s ji  m o ­
ra ln e j p r z e tr w a ć  n a jc ię ż s z y  d la  k a ż d e g o  b ie d a k a  o k re s  z im y , 
d o p ó k i n ie  o g r z e je  ich  u p ra g n io n e  s ło ń ce  p r a c y  i w ła sn e g o  
z a ro b k u .

P o w s ta ją c y  O g ó ln o p o lsk i O b y w a te ls k i  K o m ite t  P o m o c y  B e z ­
ro b o tn y m  p od  p r o te k to r a te m  P a n a  P r e z y d e n t a  R z e c z y p o s p o ­

lite j  i P a n a  G e n e ra ln e g o  In s p e k to r a  S i ł  Z b r o jn y c h  u m o ż liw i 
s p e łn ie n ie  k a ż d e m u  o b y w a te lo w i je g o  o b o w ią z k ó w , k tó re  n ie  
m o g ą  b y ć  ja łm u ż n ą ,  a  ty lk o  ś w ia d o m ą  a k c ją  s a m o p o m o c y , 
n ie je d n o k r o tr ie  w y p ró b o w a n ą  w  tr u d n y c h  c h w ila c h  n a s ze g o  

P a ń s tw a .

W  s k ła d  je g o  w c h o d z ą  p r z e d s ta w ic ie le  c e n tr a ln y c h  o r g a n i­
z a c y j  z a w o d o w y c h , s p o łe c z n y c h  i g o s p o d a r c z y c h .

E m a n a c ją  je g o  je s t  N a c z e ln y  W y d z ia ł  W y k o n a w c z y  z  M in i­
s t r e m  O p ie k i S p o łe c z n e j n a  c z e le ,  p o s ia d a ją c y  ob o k  s e k r e ta ­
r ia t u  g e n e r a ln e g o  i s k a r b n ik a  g e n e r a ln e g o  5 s e k c y j:  o r g a n iz a ­
c y jn ą ,  p r o p a g a n d y , z b ió r k i p ie n ię ż n e j,  z b ió r k i  m a te r ia ło w e j 
i r o z d z ie lc z ą .

A p a r a t  te c h n ic z n y  N a c z e ln e g o  W y d z ia łu  W y k o n a w c z e g o  s ta ­

n o w i b iu r o  g łó w n e  F u n d u s z u  P r a c y .  N a  p o z io m ie  w o je w ó d ztw , 
p o w ia tó w  i g m in  p o w sta n ą  o d p o w ie d n ik i K o m ite tu  g łó w n eg o , 

w  k tó r y c h  r ó w n ie ż  p o d o b n ie  ja k  w  O g ó ln o p o ls k im  O b y w a te l­
s k im  K o m ite c ie  re p r e z e n to w a n e  b ę d ą  w s z y s tk ie  w a r s tw y  sp o ­

łe c z n e . P r z y  te j s t r u k tu r z e  o r g a n iz a c y jn e j  z b ę d n y  s ta n ie  się 
s p e c ja ln y  a p a r a t  a d m in is t r a c y jn y ,  co  sp o w o d u je , że  c a łe  p ie ­
n ią d z e  i o f ia r y  w  n a t u r z e  d o jd ą  w s z y s t k ie  do r ą k  b e z r o b o tn y c h  
i, je ś l i  n a  to p o z w o lą  ty lk o  w a r u n k i a tm o s fe r y c z n e  i te c h n ic z ­
n e , z u ż y te  b ę d ą  ja k o  z a p ła t a  z a  d o k o n a n ą  p r a c ę .

M a m y  j u ż  p r z y k ła d  z o r g a n iz o w a n e j u n a s  p o w sz e c h n e j 
o f ia r n o ś c i  p u b lic z n e j,  k tó r ą  m a m y  w s z y s c y  d o b r z e  w  p a m ię ­

c i ,  a  m ia n o w ic ie  a k c ję  n ie s ie n ia  p o m o c y  o f ia r o m  p o w o d zi 
w  1934  r . ,  k ie d y  to lu d n o ś ć  n a s z e g o  k r a ju  w  p r z e c ią g u  k ilk u  
m ie s ię c y  z ło ż y ła  n a  r z e c z  d o tk n ię ty c h  tą  k lę s k ą  p r z e s z ło  
18 m ilio n ó w  z ło ty c h .

A k c ja  z b ió r k o w a  n a  p o m o c  b e z r o b o tn y m  n ie  je s t  ró w n ie ż  
o b c a  s p o łe c z e ń s tw u  p o ls k ie m u .

F u n d u s z  P r a c y  u z y s k iw a ł  w  la ta c h  u b ie g ły c h  z  o f i a r  p u b l ic z ­
n y c h  n a  te r e n a c h  p o s z c z e g ó ln y c h  w o je w ó d z tw  p o w a żn e  k w o ty  

w  g o tó w c e  i n a t u r a lia c h ,  a  r e z u lt a t  z b ió r e k  z  ro k u  z e s z łe g o  
w y r a ż a  s ię  s u m ą  o k o ło  4 '/2 m ilio n a  z ło ty c h .
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P rz y k ła d e m  je s t z b ió rk a  w w ojew ództw ie ś lą sk im , k tó ra  
w ro k u  ub ieg ły m  d a ła  około z ł l -8 m iln . w gotów ce i n a tu - 
ra lia c h .

R ezu lta ty  z b ió rek  w sze reg u  in n y ch  w ojew ództw  były  rów ­
n ież  zn aczn e .

M u sim y  jed n ak  k ilk a k ro tn ie  pow iększyć tę  zb ió rkę .
K ończę. P o w ied z ia łem , że o f ia rn y  s to sunek  do tej w ielkiej 

akc ji pom ocy  b ez ro b o tn y m  je s t sp ra w ą  se rc a  i su m ie n ia . Lecz 
n ie  ty lko  s e rc a , bo i sam  ro z u m  n a m  m ów i, iż  je s t rzeczą  w aż­
n ą , by każde  dziecko, id ące  do szkoły, o trzy m a ło  łyżkę s t r a ­
wy i było zd row e; by  ro b o tn ik , k tó ry  w raz  z n a s ta n ie m  w iosny 
s tan ie  p rz y  w a rsz ta c ie , by ł n ie  ty lko  zdo lny  do w ytężonej p r a ­
cy fizy czn e j, a le  ją  ro zp o czy n a ł z pogodą du ch a ; by  w reszcie  
poborow y, k tó rego  czeka  s łu żb a  w a rm ii ,  m óg ł podołać sw ym  
obow iązkom  żo łn ie rsk im .

S p ra w a  pom ocy  zim ow ej b e z ro b o tn y m  je s t sp ra w ą  serca , 
su m ie n ia  i ro z u m u , sp ra w ą  zb io row ej d o b re j woli.

T ak , jak  w chw ilach  tru d n y c h  d la  P a ń s tw a  u m ie liśm y  n ie ­
jed n o k ro tn ie  znaleźć  w spó lny  język  i w spólne d z ia łan ie , tak  
też  i obecn ie  stw orzyć  m u s im y  w spó lny  fro n t d la  w alk i z n ęd zą" .

Po w ygłoszeniu  przem ów ienia P an M inister Z yn - 
dram -K ościałkow ski zaproponow ał zebranym  nastę­
pującą odezw ę do społeczeństw a:

O b y w a te le !
Z b io row ym  w ysiłk iem  R ząd u  i sp o łeczeń stw a  z eb ran e  środk i 

n a  w alkę  z b ez ro b o c iem  pozw oliły  n a  z a tru d n ie n ie  w b ieżą ­
cym  ro k u  k ilk u se t ty s ięcy  b ez ro b o tn y ch .

W c iąg u  w iosny , la ta  i je s ien i trw a ły  robo ty  p u b liczn e , p rz y ­
sp a rz a ją c  spo łeczeństw u  nowe w a rto śc i g ospodarcze . P o w sta ­
ły  lin ie  kolejow e, se tk i k ilo m etró w  szos i u lic , m elio row ano  
bagna , regu low ano  rzek i.

Z a tru d n ie n i p rz y  ro b o tach , z a ra b ia ją c  n a  życie , p ra c ą  swą 
pow iększa li b o g ac tw a  R zeczypospo lite j.

N ad ch o d ząca  z im a  i w y czerp an ie  środków  p ien iężn y ch  
n ie  p o zw ala ją  je d n a k  n a  d a lsze  p ro w ad zen ie  ro b ó t w tych  
ro z m ia ra c h  i se tk i ty sięcy  żyw icie li rod z in  pozostan ie  bez 
p ra c y  i ch le b a .

M u s im y  im  p rz y jść  z pom ocą.
Sam ozachow aw czy  in s ty n k t n a ro d u  w zyw a w szy stk ich  oby­

w a te li go rącego  se rca , ab y  n a  pom oc b ez ro b o tn y m  złoży li 
część  sw ego dochodu  lu b  m ie n ia  — n ie o d czep n y  grosz  litości, 
lecz d łu g  spo łeczny .

Z o d czu c ia  i z ro z u m ie n ia  po tężn eg o  g ło su , ja k im  ów in s ty n k t 
spo łeczny  w oła, p ow sta ł O gó lnopo lsk i O b y w ate lsk i K om ite t 
Z im ow ej P om ocy  B ezro b o tn y m , o b e jm u jący  p rzedstaw ic ie li 
ta k  rozleg łych  w ars tw  sp o łeczn y ch , jak  rozleg łe  są  jego p o trz e ­
by i cele.

N ajw ażn ie jszym  n aszy m  z a d a n ie m  b ęd z ie  sk u p ien ie  i ko ­
o rd y n a c ja  o f ia rn e g o  w ysiłku  całego spo łeczeń stw a  i zapew n ie­
n ie  w ten  sposób  n a jb a rd z ie j celowego p o d z ia łu  d arów . C h ce­
m y  o b u d z ić  o f ia rn ą  m y ś l zb io row ą, k tó ra  w y raz i się w po­
w szechnym  czynie .

C h cem y  w szcząć  ru c h , k tó ry  s tan ie  się po sp o lity m  ru sze ­
n iem  sam opom ocy  spo łeczeństw a .

O byw ate le , nak az  chw ili b rz m i: w szyscy b ie rz e m y  u d z ia ł 
w pom ocy  d la  b ez ro b o tn y ch  b ra c i . Kto się od  n iej odgrodzi 
sobkostw em , op iesza ło śc ią , czy n iech ęc ią— nosić będzie  w sw ym  
su m ie n iu  po czu c ie  n ie sp e łn io n eg o  obow iązku .

D otychczasow e d o św iadczen ie  w akc ji zb iorow ego  w ysiłku 
u tw ie rd z a ją  n a szą  w ia rę  w gotow ość spo łeczeństw a  do o f ia r  
n a  rzecz  d o b ra  pow szechnego.

I ty m  ra z e m  n ie  m oże być in acz e j.

Po p rzyjęciu  przez zebranych odezw y do społe­
czeństw a, na propozycję Pana M inistra  K ościałkow - 
skiego, w ybrano N aczeln y  W y d zia ł W yk o n a w czy , 
który składa się z p rezydiu m  W y d zia łu  oraz p rezy ­
diów  5 sekcyj.

Jako członkow ie P rezydiu m  W y d zia łu  w ybrani zo ­
stali: przew odniczący'— Pan M inister O p ieki Społecz­
nej M . Z ynd ram -K ościałkow ski, skarbnik general­
n y — b. M inister A u g u st Zaleski, sekretarz generalny — 
D yr. M ikołaj D olanow ski.

P rezydia  poszczególn ych  sekcyj ukonstytuow ały się 
w następującym  skład zie:

Sekcja O rgan izacyjn a: p rzew o d n iczą cy — Prezyden t 
m iasta Stefan Starzyński, zastępca— Prezes A n atol 
M inkow ski, sekretarz— Pos. Jan H oppe.

Sekcja Propagandow a: przew odniczący — Prof. 
M iecz. M ich ało w icz, zastępca— Prezes Ścieżyński, 
sekretarz— Po.-. L eo p o ld  T om aszkiew icz.

Sekcja Zbiórki P ieniężnej: p rzew o d n iczący— P re­
zes W ła d . B yrka, zastępca —  D yr. W a cła w  Fajans, 
sekretarz— D r Franc. C zern ichow ski.

Sekcja Z b iórki M ateriałow ej: przew od niczący — 
Prezes C z. K lam er, zastępca — Sen. E. K leszczyń ski, 
sekretarz — Sen. W ł. M alski.

Sekcja R ozd zielcza: p rzew odniczący — D r M ikołaj 
K w aśniew ski, zastępca— Sen. M arian M alinow ski, 
sekretarz— Pos. T a d eu sz  G d u la .

W  skład K om isji R ew izyjnej O gólnopolskiego O b y ­
w atelskiego K om itetu  Zim ow ej Pom ocy B ezro b o ­
tnym  w eszli: Pani M arszałkow a A leksan dra Piłsudska, 
Prezes G en. Jakób K rzem ieński, Sen. L . E vert, Prof.
A . K rzyżanow ski. Prezes M a yze l, Prezes A lfred  
B niński, Prezes D r. Z b ign iew  M adeyski, W ice m a r­
szałek W . M u d ry , Pos. E . W ag n er.

*
*  *

Pan P rezyd ent R zeczyp osp olite j ofiarow ał k u o tę  z ł  s ooo na rzecz 
pom ocy zim ow ej bezrobotnym .

*

P. M arszałek Senatu A leksan d er Prystor ofiarow ał na rzecz p o ­
m ocy zim ow ej dla bezrobotn ych z ł  i ooo.

*

P. M arszałek Sejmu Stanisław C ar z ło ż y ł ofiarę w  kw ocie z ł  i ooo 
na pom oc zim ow ą d la bezrobotnych.

*

A k cja  zb iórkow a w  ro ln ictw ie obejm ie przede w szystkim  ziem nia­
ki i żyto  oraz w  m niejszym  ju ż  stopniu kaszę, jarzyn y, drzew o i t. p. 

B iorąc pod uw agę, że liczba osób, które trzeba będzie  zaopatryw ać 
p odczas z im y, w yn iesie  w raz z  rodzinam i ok. i m ilion a —  K om itet 

będzie m usiał rozporządzać przynajm niej io o  tys. t ziem niaków oraz 
ok. 45 tys. t żyta.

W arto ść  ziem niaków , jakie  m ają b y ć  zebrane w  drod ze  zb iórki p u ­

blicznej w  ro ln ictw ie, w yn iesie  zatem  ok. z ł  2 %  m iln ., ż y ta —  ok. 
z ł  7 m iln. Przyjm ując, że w artość in nych płodów  ro ln ych  będzie  w y ­
nosiła ok. z ł  i m iln .— ogółem  prelim inow ane św iadczen ia rolnictw a 

na rzecz pom ocy zim ow ej w yn iosą z  górą z ł  io  m iln ., czy li ^ w s z y s t ­
kich  prelim inow anych św iadczeń  społecznych.

Ustalone norm y św iadczeń  roln ictw a w zależności od w arunków  
m iejscow ych, charakterystycznych dla poszczególnych w ojew ództw , 

w yn oszą: I -^4 kg  żyta  i 5 —  io  kg ziem niaków  z  i ha u żytków  rolnych.
*

W yd aw nictw o ty g . , ,Polska Gospodarcza”  łącznie z  pracow nikam i 
złożyło z ł  200 na cele pom ocy zim ow ej bezrobotnym .
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G Ó R N I C T W O  I P R Z E MY S Ł
G Ó R N I C T W O  W Ę G L O W E

P R Z E M Y S Ł  W Ę G L O W Y  W  S IE R P N IU  1936  R . —  W yd obycie  
w ęgla kamiennego w sierpniu 1936 r. ilustruje poniższe zestawienie: 

Tabl. I

Rejony węglowe

S i e r p i e ń
1 9 3 6

S t y c z e ń  -f- s i e r p i e ń

1 9 6 19 i 3

ton 1913 =  
100

ton
1 9 1 3 =

100
ton

Ś l ą s k i .  . . . i 779 067 6 63 4 13403 866 6248 21 454736
przeć, dzienna. . 71 163 65-90 66 686 6 i '75 107 994

D ą b r o w s k i 1) . 449 882 79 '17 3 319687 73 02 4 5 4 6  >36
przeć, dzienna. . 17 995 77 '85 16 516 7 i '45 23 116

K r a k o w s k i 2; . 158 273 9 6 '3 7 1 144 358 87‘ io 1 313 864
przeć, dzienna. . 6 331 9 5 '7 4 5 693 86’09 661 3

O g ó ł e m  : 2 387 222 6992 1 7 867 91 1 6 5 4 1 2 7 3 I 4 736
przeć, dzienna. . 95 489 69 '33 88 895 64  55 137 723

W zro st ( + )  w zględnie spadek (— ■) w ydobycia w  sierpniu 1936 r. 
w  porównaniu z  lipcem  b. r. oraz z sierpniem  1935 r. przedstawia 
się n astępująco:

W  s t o s u n k u :
Rejony do lipca do sierpnia

1936 r. 1935  r.
ton •/• ton */.

Śląski . . . . +  2 3 7 3 7  >'35 +  32 313 i ’85 
D ąbrow ski . . . +  25989 6 'i3  +  290 77 6’gi 
K rakow ski . . .  —  1 343 o'84 —  1 401 0 8'13

O g ó ł e m :  +  48383 2‘07 +  47380 2'02

Z  zestaw ien ia tego w yn ika, że w yd ob ycie  w ęgla kam iennego w s ie r­
pniu b. r. w ykazało  w zrost zarów no w porów naniu z lipcem  b. r. 
(o 2-07% ), jak  i w  stosunku do sierpnia ub. r. (o 2-02% ).

O gó ln y  zb yt w ęgla kam iennego w  sierpniu  w  porów naniu z lipcem  
w zrósł o 45 185 t (2-35% ), p rzy  czym  zb y t w ęgla w  kraju w zrósł
o 33 686 t, a eksp ort o 11 499 t. P on iew aż zb yt krajow y i eksp o rt 
w  sierpniu  w zrosły  w  jedn akow ym  stopn iu , przeto u d zia ł zbytu  kra­
jow ego w ogóln ym  zb ycie  w ęgla u trzym ał się m niej w ięcej na p o z io ­
m ie pop rzedn iego m iesiąca, w yn osząc 66-69% , gd y  eksp ort —  
3 3 '3 I % - Z azn aczyć p rzy  tym  n ależy, że ogóln y zb yt w ęgla łącznie 
z  zu życiem  w łasnym  kopalń  i deputatam i p rzew yższa ł bieżącą  w y ­
tw órczo ść o 7 664 t, co w  rezultacie  w p łyn ęło  na zm n iejszen ie  się sta­
nu zapasów w ęgla na zw ałach kopalnianych.

W zro st ( + )  lu b  spadek (— ) zbytu  krajowego i eksportu w  sierp­
niu w  porównaniu z lipcem  w poszczególnych rejonach w ęglow ych 
obrazuje poniższe zestaw ienie:

Rejony Zb^  krf  E  ^  *  0 ^

Śląski . . . . +  25276  2'53 —  8749 1-40 
Dąbrowski . . +  12889 4 '3 5  +  20248 2o'87 
K rakow ski . . —  4 479  3 '19  —  —

O g ó ł e m :  - f  33686 2'35 +  1 1 4 9 9  i ’59

Jak w yn ika z pow yższego zestaw ien ia, zb yt w ęgla w kraju 
w  sierpniu  1936 r. w  porów naniu z lipcem  w zrósł o 2 ’3 5 % , a e k s­
p o r t—  o i - 5 9 % . Popraw a w zb yc ie  w ęgla nastąpiła w skutek  p o d n ie­
sienia się zb ytu  krajowego z rejonów  śląskiego i dąbrow skiego oraz 
w zm ożonego eksportu  z rejonu dąbrow skiego.

W zro st sierp n iow y sp rzedaży krajowej został w yw ołan y głów nie 
zw iększon ym  zapotrzebow aniem  ze strony rynku pryw atnego 
w zw iązku  z grom adzeniem  zapasów na okres zim o w y, natom iast 
dostaw y w ęgla dla ko lei żelaznych w ykazały  w  m iesiącu spraw ozdaw ­
czym  znaczny spadek. O d b ió r  w ęgla ze strony przem ysłu  w sierpniu  
w  porów naniu z lipcem  n ie w yk azyw ał p ow ażn iejszych  odchyleń. 
C o  się ty c zy  p oszczególn ych  gałęzi przem ysłu  —  to  w zrósł od b ió r 
przem ysłu  w łókien n iczego i cukrow n iczego, natom iast zm alało za ­
potrzebow anie ze strony przem ysłu  hutn iczego, cem entow ego, ch e­
m icznego i papierniczego. Pozostałe gałęzie p rodu kcji w  sierpniu 
w  porów naniu z lipcem  nie w yk azyw ały  pow ażn iejszych zm ian w o d ­
bio rze  w ęgla .

Jak w ykazuje tabl. III, w yw ó z w ęgla za granicę w  lip cu  w zrósł
o 11 499 t, p rzy  czym  w zrost w yw o zu  d o ty c zy ł ty lk o  rej. d ą b ro w ­
skiego, natom iast z rej. śląskiego eksport nieco się zm n iejszył. W y w ó z  na 
rynki środkow o-europejskie zm alał, co je st następstw em  zredukow ania 
p rzez A u strję  kontyngentu  sierp niow ego. W y w ó z w ęgla  na rynki 
skandynaw skie cechuje znaczny w zrost, w  którym  p artycyp ują  Szw ecja, 
D ania i F in lan dia . N atom iast w y sy łk i do N o rw e gii sp adły  bardzo 
siln ie  —  p rzed e w szystkim  w zw iązku  z ostrą konkurencją w ęgla 
n iem ieckiego. W y sy łk i na rynki ba łtyck ie  n ie w ykazały  p ow ażn iej­
szych zm ian. E ksport w ęgla na rynki zach od nio-europ ejskie  p op ra­
w ił się z  pow odu zw iększen ia  zb ytu  do F ran cji i H o lan d ii w  ty ch  
p ozycjach , które nie podlegają reglam entacji. N atom iast pew ne osła­
b ien ie w yw ozu  d o ty czy ło  B elg ii i Szw ajcarii. W y w ó z na rynki p o łu d ­
n iow o-europ ejskie  znacznie zm alał, co d o tyczy ło  głów n ie W ło ch . 
Spadek ten został w yw o łan y chw ilow ym  osłabieniem  w  od biorze 
w ęgla z ty tu łu  daw n ych kon traktów . W e  w rześn iu  nastąpiło m iędzy 
rządam i p orozu m ien ie, w  w yn iku  którego zo sta ły  zaw arte z  M o n o ­
polem  W ęg lo w ym  w e W ło szech  nowe kon trakty, które um ożliw ią  
w yw ó z w ęgla  na p rzeciąg n ajb liższych  12 m iesięcy w  rozm iarach 
ok. i '9  m iln. t. Eksport na rynki pozaeurop ejskie  k szta łtow ał się na

O b r ó t  w ę g la , k o k su  i b r y k ie tó w  w  P a ń s tw ie  P o ls k im  w  s i e r p n i u  1936  r.
Tabl. IV (w tonach)
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łemW  kraju Z a  gra­
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Cele
własne
zakład.

D  .putaty
Razem

robot. urzęd.

W ę g i e l k a m i e n n y

Ś lą s k i............................... 734  281 1 779 067 2 504 016 1 024 500 616 948 1 641 448 104 744 20 260 1 7 14 126 718 1 768 166 735 85c
D ąb ro w ski1) . . . 280 816 449 882 729 994 309 5 ‘2 11728 0 426 792 35 794 6 711 708 4 i 213 470  005 259 gSę
K -akow ski2) . . . . 85 55i 158273 243 817 135 961 60 136 021 17 .v 8 3 067 2QO 20 f'Qd i<;6 7 ' 5 8-7 10

O g ó  ł e m : 1 100 648 2 387 222 3 477 827 1 469 973 734288 2 204 261 157 866 30  038 2 721 190 625 2 394 88ó|i 082 941

K o k s

Ś l ą s k i  . . . . 233 865 | 134 349 368 214 | 1 1 0 3 7 4 I  42281 152655 1 26| — - 26 | 152 681I215 533

B r y k i e t  y

Ś l ą s k i .................. 346 | 12 059 1 12 4051  10383 1 330 11 713 21 — 1 22 ] u  735 67c

l ) Obejmuje tylko kopalnie rej. dąbrowskiego.
a) N ie obejmuje kopalń rej. dąbrowskiego, które z  dn. j/ i  1936 r. zostały administracyjnie przyłączone do okręgu krakowskiego.
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ogół dość pom yślnie na skutek w zm ożonych w ysy łek  do A lgeru , 
E g ip tu , A rg eń tyn y, P ołudniow ej i Środkowej A m eryk i. W y sy łk i 
do W . M . G dańska p ozostały  bez zm ian, natom iast od biór w ęgla 
okrętow ego nieco zm alał.

Z byt w ęgla kam iennego  w k ra ju  w s i e r p n i u  1936 r . 
Tabl. II

Rodzaj

odbiorców

Sierpień S t y c z e ń - — s i e r p i e ń
1936 1 9 3 6 1 9 3 5
ton ton % ton %

I. —  P r z e m y s ł  
H utniczy:

żelazny . . . 105925 780 025 7’ 15 739  468

1
1

7 ' i o
innych metali . 28 259 227414 2 'o 8 230313 2 2 1

Koksiarnie . . . 177 437 i 366 595 1 25 2 1 21 9 1 7 9 n ' 7 1
Brykieciarnie n  887 91 967 0 8 4 1 1 091 7 1 06
G azow nie . . . 19 280 165 107 i ' 5 1 173 015 16 6
G órn iczy (kopalnie 

rud i kopalnie, 
nie mające węgla 
własnego)1) . . 4 245 37  511 0 34 32 715 0 3 1

N aftow y . . . . 4 373 33 515 03 1 3 7 0 1 4 0 3 5
S o l n y ........................ 8255 63 711 o ’58 60 105 05 8
C em entow y, cera­

m iczny, cegiel- 
niany i wapienny 122 478 712 521 6 '53 582 750 5 '6 o

O bróbczy (m etalo­
w y i inny) . . 8 848 69 932 0 6 4 76 324 ° ’73

C hem iczn y . . . 3 i 947 287 427 263 245 435 2 3 6
G arbarski i p rze­

tworów zw ierz. 2 250 21 852 o" 20 23 829 0 23
R olniczy (przetw ór­

czy rolny, bro­
w ary, m łyny, g o ­
rzelnie) . . . 36 6x2 324642 2 ’g8 322 988 3 ' io

C  akrowniczy . . 54 729 189 839 * '74 171 781 16 5
Papierniczy . . . 30 759 250 536 2 3 0 206 004 rg 8
W łókienniczy . . 59 497 483 469 4 '43 463 798 4 4 5
Inne gałęzie p rze­

m ysłu . . . . 142 008 1 075 góę 9 86 901 494 86 6

Razem  przem ysł*): 848 789 6 182 028 5 664 5 597  129 53 '74
II. —  I n n i  
o d b i o r c y  

K oleje żelazne . . 204558 1 864 138 1 708 : 841 896 1 768
Ż eglu ga . . . . 2 055 12 772 0 1 2 16 561 0 1 6
Instytucje m iejsk. 

(elektrownie, 
tram waje, w o d o­
ciągi i inne, 
oprócz gazowni) 36750 271 151 248 275 483 265

W ojskow ość. . . 29491 1 So 203 >38 170 814 1 6 4
Instytucje państw. 18 109 89 129 0 82 78 079 C 7 5
O p ał d om ow y2) . 167 879 1 160 915 1 063 1 008 114 9 68
Pośrednicy . . . 162 342 1 184 801 10-85 1 426 888 I 3 '70

Razem  inni o d ­
biorcy2) : 621 184 4 733 109 43 '36 481 7 835 4626

O g ó ł e m  
w k r a j u : 1 469  973 10915 137 IOO'OO 10414964 10000

T ab l. IV  przedstaw ia obrót w ęgla, koksu i brykietów . Jak w ynika 
z tej tab licy , zapasy w ęgla w końcu m iesiąca spraw ozdaw czego w y ­
n osiły  i 082 941 t. W  przem yśle koksiarskim  nastąpiła nieznaczna 
poprawa. Produkcja  koksu w  sierpniu  w zrosła  w porów naniu z lipcem
o 3 721 t; dość pow ażnie w zrósł też zb yt koksu.

Poprawa kon iu nktury w ęglow ej w sierpniu  spowodow ała silne 
ograniczenie „św iętó w ek ” , có u w idoczn iło  się w utrzym aniu liczby 
dniów ek cdro b io n ych  na poziom ie poprzedniego m iesiąca —  p om i­
mo że liczba dni roboczych była  o 2 n iższa n iż  w lipcu.

L iczb a  w szystkich  dniów ek od robionych  w zrosła  w oierpniu w  p o ­
równaniu z lipcem  do 1 340574, czy li o 1 558 (0-12% ). W zro st 
liczby tych  dniów ek spow odow any został w zrostem  liczb y  dniów ek 
nad liczbow ych  o 1 0 7 1 7  (48-16% ) do 3? 970, czyli do 2-52%  liczby

*) B ez zużycia na cele techniczne kopalń.
a) B e z  zużycia na deputaty.

dniów ek zw ykłych  odrobionych; natom iast liczba zw ykłych  dniówek 
od ro bio n ych  spadła o 9 159 (0-70%) i w yn osiła  1 307604.

L iczb a  w szystk ich  dniów ek opu szczon ych  spadła w  sierpniu
o 118 108 (23-95% ) i w ynosiła 3 7 4 9 4 1, co stanowi 28-67%  zw ykłych  
dniówek odrobionych; do zm niejszenia się liczby dniów ek op u szczo­
nych p rzyczyn ił się spadek liczb y  t. zw . „św ię tó w e k ”  o 88 898 
(27-04% ) do 239 887, czyli do 18-35%  zw yk łych  dniów ek odrobionych 
(w obec 24-97%  w lip cu), jak  rów nież spadek liczby dniów ek u rlo ­
pow ych o 21 583 (22-03%) do 76 395.

L iczb a  przsciętnie  zatrudn ion ych robotników  zw iększyła  się 
w sierpniu  o 272 (0-41% ) i w ynosiła  67302.

E ksport w ęgla kam iennego  w s i e r p n i u  1936 r. 
Tabl. III

Sierpień S t y c z e ń  -r  s i e r p i e ń

Kraje 1936 1 9 3 6 1 9 3 5
ton ton % ton %

I.— R y n k i  ś r o d ­
k o w o  - e u r o ­
p e j s k i e 61 325 464 174 8-71 700 061 11 -81

A ustria  . . . . 61 265 447  942 8-41 515 338 8-69
W ęg ry  . . . . 60 3 275 o'o6 3 500 o"o6
C zech osłow acja . . — 12 895 0 24 177291 2-99
N iem cy  . . . . — 62 — 3932 0'07

II.— R y  n k  i s k a n ­
d y n a w s k i e  . . 289 033 1 996  3 i 5 37 '46 2 066 702 34‘87

Szw ecja . . . . 21 7655 1 452 998 27-27 1405 928 23'72
N orw egia . . . 16 230 245 387 4‘6o 283 451 4-78
D ania . . . . 27 031 180 483 3 ‘39 297 842 5‘°3
Islandia . . . . 2 775 3 775 0'07 11 250 0*19
Fi nl andi a . . . . 25  342 113 672 2-I 3 68 231 i*i 5

III.— R y n k i  b a ł ­
t y c k i e 4 801 3 i 236 0-59 35 482 0*60

Ł o tw a . . . . 4 801 29 681 0-56 33  302 0*56
— — — — —

K łajpeda . . . . — — — '— —
Estonia , . . . — 1 555 003 2 180 004

IV .— R y  n k  i z a ­
c h o d n i o  - e u ­
r o p e j s k i e  . . 165 988 r 210 979 22-72 1 053  397 17*77

Francja . . . . 94  6S8 757  470 14-21 694 824 11*72
Belgia . . . . 46 745 307 863 5-78 190 247 3*21
H alandia . . . 20395 91 590 1-72 69  359 r i 7
Irlandia . . . . — — — 45 820 0*77
Szwajcaria . . . 4 190 5 40 56 r o i 53 147 0*90
A n g lia  . . . . — — — — —

V. —  R y n k i  p 0- 
ł u d n i o w o - e u -  
r o p e j  s k  i e . 75 591 766 289 I 4'38 1 289 511 21*76

W io ch y  . . . 64 535 660 463 12-39 1 151 268 I9*43
Jugosławia . , . — 5 120 O'10 52 975 089
Rum unia . — 135 — 6 218 0*10
G recja  . . . . i i  056 77306 i '45 59  975 1*01
Hiszpania . . . — '— — 4 20 0 0*07
Portugalia . . . — 1 120 0*02 2 0 3 0 0’04
M alta  . . . . — 22 145 0-42 12 845 022

VI . — R y n k i  p o -
z a e u  r o p e j  s k i e 500 4 5 278 294 5*22 219 582 3*7 i

6 310 25 n o 0 '47 S7 977 0*98
E g i p t ........................ 6 080 37  895 o '7 i 57  116 0*96
Pozostała A fryk a  . — 8 650 o"i6 7 125 0 12
A rgen tyn a . . . 25 945 153 754 2-88 80 560 1-36
B razylia  . . . . — 28 050 0  53 — —
D aleki W schód — — — — —  •
Inne kraje . . . 11 710 2483S o '47 16 804 0*29

V II. —  W ę g i e l
o k r ę t o w y 61 320 411 787 7'73 362 812 6*12

R a z e m
z a g r a n i c ę 708 103 5 159 074 96-81 5 727  547 9 Ó'Ó4

V III. —  W . M .
G d a ń s k 26 185 169 943 3’>9 198 843 3’ 3Ó

O g ó ł e m : 734  2S8 5 3290 17 i o o 'o o 5 926 390 100*00

N a  przeciętnie  zatrudnionego robotn ika  przypadało w  sierpniu 
dniów ek zw yk łych  od ro b io n ych  19-43, w szystk ich  op u szczon ych
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5-57, w  tym  „ś w ię tó w e k ”  3-56; od p ow ied n ie  liczb y  w  lipcu  w yn osiły :
19-64, 7-36, 4-91.

W yd ajn o ść  pracy, m ierzona p rzeciętnym  w yd ob yciem  w ęgla na 
robotn iko-dn iów kę, w zrosła  w  sierpniu  w  porów naniu z lipcem  we 
w szystkich  rejonach; w yn osiła  ona: w  rej. śląskim  w sierpniu  2 030 kg 
w obec I 981 kg  w  lip cu , w  rej. dąbrow skim  —  1 392 kg w obec 1 344 
kg i w  rej. k ra k o sk im —  1 357 kg w obec 1 352 kg; przeciętnie  dla 
całego Państw a stanow iła 1 813 kg w  sierpniu  w obec 1 771 kg w lipcu, 
czy li w zrosła o 42 k g.

Przeciętne zarobki dorosłego m ężczyzn y w  gotów ce na dniów kę 
od robioną n ieznacznie w zrosły  i w y n o s iły : w  rej. śląskim  w sierpniu 
z ł  8-36 w o b e c  z ł  8-29 w  lip cu , w  rej. d ą b ro w sk im — z ł  6-72 w obec 
z ł  6-65 i w  rej. krakow skim  —  z ł  6-31 w obec z ł  6-27.

P rzeciętn y m iesięczny całkow ity dochód dorosłego m ężczyzny 
w  zw iązku  ze spadkiem  liczby dn iów ek od robion ych, przypadają­
cych  na przeciętn ie  zatrudnionego robotnika, zm n iejszył się w rej. 
śląskim  i w  rej. krakow skim , w ynosząc: w  rej. śląskim  w sierpniu 
z ł  187-18 w obec z ł  189-40 w lip cu, w  rej. krakow skim  —  zł  129-33 
w obec zł  137-20, natom iast w  rej. dąbrow skim  —  ze w zględu  na 
w zrost liczby dniów ek odrobionych, przypadających na przeciętnie 
zatrudnionego robotnika —  całkow ity  dochód m ężczyzn y k szta łto­
w ał się zw yżkow o i w yn osił z ł  140-62 w sierpniu  w obec z ł  136-04 
w lipcu.

P rzeciętn y m iesięczny koszt utrzym ania ro d zin y robotn iczej, okła­
dającej się  z  4 osób, chociaż n ie jednakow o dla poszczególnych re ­
jonów  ob liczan y, w yn osił w sierpniu  w  rej. śląskim  z ł  1 3 1 5 7  w obec 
z ł  132-87 w  lip cu  i w  rej. dąbrow skim — z ł  91-20 w obec z ł  92-10 
w poprzednim  m iesiącu.

P R Z E M Y S Ł  W Ł Ó K I E N N I C Z Y
B A W E Ł N A  T U R E C K A  W  P R Z E M Y Ś L E  P O L S K I M . —  W  p o ­
szukiw aniu dróg i m ożliw ości odciążenia biernego salda obrotów 
w łókien n iczych pom ięd zy Polską 1 zagranicą ustalone zostało ostatnio 
zastosow anie (n arazie  w  norm ie ok. 10 %  zapotrzebow ania surowca) 
baw ełny tureckiej w  przem yśle bawełnianym . Posunięcie to  pozostaje 
w  zw iązku  z  zaw artą w  maju b. r. um ow ą kontyngentow a, u zu p e ł­
niającą układ kom pensacyjny polsko-turecki. W yp ełn ian ie  ram te ­
go układu natrafiało  dotychczas na trud ności w  postaci braku d o ­
statecznej liczb y  artykułów  przyw ozu  tureckiego do P olski, który 
m ógłby stanow ić rów now ażnik dla eksportu  artykułów  polskich na 
rynek T u rc ji. Im port tu recki na nasz rynek obejm ował bowiem  
dotychczas stosunkow o szczupłą liczbę artyku łów , jak  tytoń , orzechy
i sezam , stosow any p rzy  fabrykacji chałw y, p rzy  czym  naw et te 
poszczególne pozycje  przyw ozu  tureckiego zajm ow ały w  ogólnym  
im porcie do Polski bardzo szczupłe m iejsce. Z  drugiej strony na ry n ­
ku tu reckim  istn ieją  bardzo poważne m ożliw ości lokow ania całego 
szeregu artykułów  p rodu kcji polskiej, ja k : w yrobów  żelaznych, m e­
ta low ych , p rzęd zy  w ełnianej, ju to w ej, tkanin w ełn ian ych  i baw eł­
nianych, n iektórych m aszyn i t. d. W  tych  w arunkach pow stała kon ­
cepcja w zm ożenia im portu  tureckiego, gwarantującego jednoczesne 
zw iększenie w yw ozu  na ten rynek —  właśnie p rzez zastosow anie b a­
w ełn y tu reckiej w  polskim  przem yśle baw ełnianym . Surow iec turecki 
reprezentuje 3 odm iany baw ełny, t. j .  baw ełnę z nasion am erykań­
skich , nie ustępującą pod w zględem  jakości baw ełnie Stanów 
Z jed n ., dalej —  baw ełnę t. zw . m ieszaną am erykańsko-turecką oraz 
su row iec n iższej jako ści, n iegorszy  jednak od baw ełny in dyjskiej. 
T ru d n ości stosow ania tego surow ca w  polskim  przem yśle w łó k ien ­
niczym  w y ło n iły  się raczej w  od n iesien iu  do kalkulacji cen, jak o śc io ­
wo bow iem  surow iec ten, przeciętnie  biorąc, m oże być stosowany 
w przem yśle w łókienniczym , a gorsze jego  gatunki m ogą znaleźć za­
stosow anie p rzy  produkcji num erów p rzęd zy , używ anej do w y ­
robu tań szych  m ateriałów  od zieżow ych . N adm ien ić  należy, że bawełnę 
turecką stosuje w  przem yśle w łókien n iczym  szereg państw  europ ej­
skich od  d łu ższego czasu. D o ty czy  to zw łaszcza  A n g lii i C zech osło­
w acji, a ostatnio surow cem  tym  zainteresow ały się bardzo poważnie 
N iem cy, zakup u jąc w iększe  jego  partie w  ram ach układów kom pen­
sacyjnych. A  przyp om n ieć jeszcze  trzeb a, że t. zw . bawełna adańska 
cieszyła  się daw niej znacznym  pow odzeniem  na rynku łódzkim .

W zam ian  za p rzyw óz baw ełn y tu reck ie j, który skom pensowany 
zostanie zw iększon ym  eksportem  na rynek T u rc ji, u legną autom a­
tycznej redu kcji o kilka  tysięcy  ton rocznie rozm iary przyw ozu  tego 
surow ca, pochodzącego z państw , ja K  np. Stany Z jedn oczone, do 
których  eksport nasz n atrafia  na szczególne trud ności. W zam ian 
za to odciążen ie naszego bilansu handlowego p rzem ysł polski 
a w ięc rów nież i p rzem ysł w łó k ien n iczy  —  u zysku je  m ożliw ość 
zw iększenia sw ej aktyw ności eksportow ej, której w yrazem  jest układ 
kom pensacyjny z  T u rc ją . U m ow a kontyngentow a stw arza bow iem  
dla  szeregu artykułów  w łókien n iczych  korzystne m ożliw ości w yw ozu 
n a  ten  rynek.

M .  K.

P R Z E M Y S Ł  D R Z E W N Y
E K S P O R T  D R Z E W N E G O  P R Z E M Y S Ł U  P R Z E T W Ó R C Z E G O  
W  S I E R P N I U  1936  R . —  W  sierpniu  b. r. w yw ó z artykułów  d rze w ­
nego przem ysłu  p rzetw órczego u trzym yw ał się m niej w ięcej na p o ­
ziom ie sierpnia ub. r. i lipca b. r. W y w ó z  t e n —  w g  danych G łó w ­
nego U rzędu  Statystycznego —  w yn osił 1 1 5 9 84  q w artości z ł  3 549 
tys., t. j .  w zrósł w  stosunku do lipca b. r. pod w zględem  Wagowym
o 5 594 q  (5 % ). w ykazując jedn ocześn ie  spadek w artości o z ł  69 tys. 
(2 % ). W  zestaw ieniu  z sierpniem  u b. r. zazn aczył się w  m iesiącu 
spraw ozdaw czym  nieznaczny spadek w yw o zu , a m ianow icie w a g o ­
w o o 1 365 q  (1 % ) , w artościow o o z ł  127 tys. (3 % ).

W  m iesiącu spraw ozdaw czym  w zrost w artości w yw ozu  w  p orów ­
naniu z lipcem  obejm uje następujące a rtyk u ły : fry zy  dębow e, klepki 
n ieobrobione dębow e, klepki inne, d eszczu łk i, ta fle  posadzkow e, 
listw y, gzym sy, ram y, m eble inne, d rzw i, ram y okienne, natom iast 
spadek w artości w yw ozu  d o ty czy  p ozostałych  artyku łów , w  tym  
rów nież m ebli g iętych  i d ykt. O d ch ylen ia  liczb  eksportu  w  m iesiącu 
spraw ozdaw czym  od liczb  z poprzedniego m iesiąca są n ieznaczne i nie 
są one w yn ikiem  jak ich k o lw iek  zm ian w  w arunkach tego eksportu.

U d zia ł w ażn iejszych  artykułów  w yw ozu  drzew nego w stosunku 
do w artości ogólnej tego w yw ozu  w sierpniu  b. r. p rzedstaw iał się 
następująco: dykta  —  4 8 % , m eble gięte —  1 5 %.  fry zy  dębow e —  
1 5 % , d eszczu łk i do opakow ań —  4 % , klepki n ieobrobion e dębow e —  
4 % , d eszczu łk i, tafle  posadzkow e —  4 % , łącznie —  9 °% -

W y w ó z poszczególn ych  artykułów  w om aw ianym  m iesiącu w y n o ­
sił: deszczu łk i do opakow ań 10806 q  — w artości z ł  147 ty s ., fryzy  
dębow e 34 908 q  —  z l  518 t y s . , k lepki n ieobrobion e dębow e 8 913 q  —  
z ł  147 ty s ., k lepki n ieobrobione inne i 524 q  —  z ł  22 ty s ., d eszczu łk i, 
ta fle  posadzkow e 4 395 q — z ł  148 tys., szpun ty drew niane, beczki, 
kadzie i t. p. w yro b y  bednarskie 136 q  —  z l  9 ty s ., forn iery 488 q —  
z l  46 ty s ., d y k ty  47 115 q  —  z l  1 708 ty s ., listw y, gzym sy, ram y 69 q  —  
z l  13 ty s ., m eble gięte  4 124 q  —  z ł  546 tys., m eble inne 581 q  —  
z l  62 ty s ., d rzw i, ram y okienne, okien n ice 415 q  —  z l  75 ty s ., w y ro ­
by drew niane osobno n iew ym ienione 2 510 q  —  z ł  108 tys.

W  zakresie d y k t  obserw ujem y w sierpniu  w zrost w agow y w y ­
w ozu  zarówno w  stosunku do lipca b. r. jak  i do sierpnia ub. r. W z r o ­
stow i ilościow em u to w arzyszy  jedn ak spadek w artości w yw o zu . Z a ­
zn aczyć należy, iż  jakkolw iek  w  okresie 8 m ies. b. r. spadek w artości 
w yw ozu  d yk t (6% ) jest n ieco m n iejszy od spadku w agi (8 % ), co 
w skazyw ałoby na to, iż  ceny sprzedażne nie w yk azały  tendencji 
zniżkow ej —  to jed n ak  faktyczn ie  ceny u zyskiw an e w b. r. są n iższe 
n iż  w  u b. r., p rzy  czym  jed n ą  z  p rzyczyn , która spow odow ała tę 
zn iżkę  cen, je st działanie wzajem nej konkurencji firm  polskich na 
rynkach od bio rczych . O d nosi się to  rów nież do najw ażniejszego 
rynku od bio rczego , t. j .  A n g lii.

Eksport d ykt kierow any b y ł w sierpniu  b. r. do następujących 
w ażn iejszych  krajów (w tys. z ł) :  A n g lia  —  287, B elg ia  —  228, H o ­
la n d ia —  218, A rgen tyn a —  203, Indie B ryty jsk ie-— 112 . M n iejsze 
ilości b y ły  eksportow ane d o : D an ii, E g ip tu , G re cji, Palestyny, S yrii, 
U ru gw aju , Zw iązku  Połud n iow o-A frykań skiego. W  stosunku do 
poprzedniego m iesiąca zm n iejszył się w yw ó z do A n g lii o z ł  152 tys., 
B elg ii o z l  50 ty s ., H olan dii o z ł  117  tys., w zró sł zaś —  do A rg en tyn y
o z ł  65 tys. i Indyj B ryty jsk ich  o z ł  47 tys.

W artość przeciętna  eksportow a 1 q d yk t w yn osiła  w  sierpniu 
b. r. z ł  36, gd y w  pop rzedn im  m iesiącu —  z ł  39.

M e b l e  g i ę t e  b y ły  eksportow ane w  sierpniu  do następują­
cych krajów (w tys. z ł):  A n g l i i— 168, Stanów Z jed n . —  82, H o ­
la n d ii—  68, E g ip tu , Indyj B rytyjsk ich , Iraku, K anady, Zw iązku 
P o łud n iow o-A frykań skiego. W  porów naniu z  p oprzedn im  m iesią­
cem  obserw ujem y dość znaczny spadek w yw ozu  na najw ażniejsze
2 rynki zb ytu , t. j .  angielski (o z ł  40 tys.) oraz północno-am erykański 
(o z ł  145 tys.). W arto ść  eksportow a 1 q  m ebli g iętych  w yn osiła  w  sier­
pniu z ł  130 —  w obec z ł  123 w  lipcu.

F r y z y  d ę b o w e  w ykazują w dalszym  ciągu tendencję ro zw o­
jow ą w yw o zu ; zw iększenie tej p ozycji w ynosi w  m iesiącu spraw o­
zdaw czym  w stosunku do lipca z ł  127 tys., t. j .  3 3 % . G łów n ym  
rynkiem  zb ytu  pozostaje Szw ecja, dokąd w yw iezio n o za z ł  198 tys. 
N a inne rynki w yw iezio n o (w tys. z ł) :  N ie m c y —  102, A n g lia  —  80, 
Belgia —  73. C zech osłow acja  —  24, Szw ajcaria  —  11.

W y w ó z  d e s z c z u ł e k  do opakow ań b ył kierow an y do (w tys. 
z ł) :  H olandii —  92, Palestyny —  43, A n g l i i— 12. Spadek w yw ozu  
tego artykułu w  b. r. je st zw iązany z  zaostrzoną konkurencją na rynku 
holenderskim  ze strony rodzim ego przem ysłu  holenderskiego oraz 
ze strony F in lan d ii i C zech osłow acji. Z w yżka  cen surow ca, z  którego 
w ykonyw ane są kom plety skrzynkow e, w p ływ a rów nież na słabszą 
zdolność konkurencyjną towaru polskiego.

D eszczu łk i i tafle  posadzkow e znajdow ały zb yt głów nie w  A n glii 
(z ł 102 tys.), klepki zaś n ieobrobione dębow e —  w  A n g lii (z ł 59 
tys.), N iem czech  (z ł 51 tys.), B elg ii (z ł 37 tys.).

P rzeciętna w artość eksportow a i q  n iektórych  w ażn iejszych po-



1936 f t. POLSKA GOSPODARCZA 1231

zycyj w yw ozu  drzew nego w y n o s iła : deszczu łki do opakow ań -— 
z ł  13, fryzy  dębowe —  z ł  15, klepki nieobrobione dębow e —  z ł  16, 
deszczu łki, tafle  posadzkow e —  z ł  31.

U d zia ł artykułów  drzew nego przem ysłu przetw órczego w  w a r­
tości ogólnej w yw ozu  gru p y drew na i w yrobów  z niego w yn osił

S  t 
x

N a z w a  t o w a r u
q

D eszczułki do o p a k o w a ń ............................................................................123 106
F ryzy  d ę b o w e ................................................................................................... 165945
K lepki nieobrobione d ę b o w e ......................................................................61 305

„  „  i n n e ...................................................................... 12 322
D eszczułki, tafle p o s a d z k o w e ................................................................ 31 001
Szpunty drewniane, beczki, fasy, kadzie i t. p. w yroby bednarskie 2 501
Ćw ieki, kołki, szpilki do o b u w ia ............................................................8 238
F o m i e r y ..........................................................................................................  8 062
D y k t y ........................................... . ..........................................................381 400
Listw y, gzym sy, r a m y ..................................................................................  632
M eble gięte, ich c z ę ś c i ............................................................................. 32 389
M eble inne . . • .................................................................................. 4 360
D rzw i, ram y okienne, o k i e n n i c e .......................................................... 113
W yrob y drewniane osobno niewymienione . . . . . . - 3 5 3 1

R a z e m :  834905

w o k r e s i e  8 m i e s i ę c y  b. r. 2 5 % , t. j. m niej n iż  w analogicz­
nym  okresie ub. r. (27% ).

D ane, dotyczące kształtow ania się liczb  w yw ozu drzew nego p rze­
m ysłu p .zetw órczego w okresie 8 m iesięcy b. r., ilustruje poniższe z e ­
stawienie :

y c z  e n 
9 3  5

tys. zl 

2 O IO

2 554 
970 
210 

1 269 
158 
383
675 

14 592 
79 

5 103 
492 

7 
l8 0

s i e r p i e ń
1 9 3 6

q
115 286 
199 366 

75 850 
9638 

2 7 7 1 2
4983 
2 213
7 975 

351 206 
438 

3 4 3 II 
6 550 
2 786 

11 490

Wzrost (Ą-) lub spadek (— ) w 1936 r 
u) stosunku do 1935  r.

tys. zl

1 696
3 0 02  

1 4!3
140 
930 
156 

91 
7 !9  

13 775 
111

4 881
S03

343
614

—  7 820 
+  33 421 
+  14 545
—  2 684 

3 289 
2 482
6 025

—  87
—  30  194 

194
1 922
2 190 
2 673
7 859

+

+
+
+
+

tys. zl

—  314 
+  448 
+  443
—  70
—  339
—  2
—  292 
+  44
- 8 1 7
+  32
—  222 
- -  11 
- - 3 3 6  
- - 4 3 4

v
wagi

6
20 
23
21 
10 
99 
73

1
8

30
6

50

wartości

15
18
45
33
27

1
80

7
6

40
4
2

24-krotnie 48-krotnie

223 241

28682 849804 28374 + 1 4 8 9 9  — 308 i'8

Z  zestawienia pow yższego w idzim y, iż  p rzy w zroście wagowym  
(1-8% ) eksport drzew ny przetw órczy wykazuje nieznaczny spadek 
w artościow y (1% ).

Sytuacja w dzied zinie  eksportu w y r o b ó w  k o s z y k a r s k i c h  
nie uległa na razie polepszeniu, jeśli chodzi o jego  w yn iki. Z auw a­
żyć należy, iż eksport obecny pochodzi jeszcze z zam ów ień sprzed 
kilku m iis ięcy , t. j .  sprzed okresu zorganizow ania tego w yw ozu. 
D ziałalność powołanego niedaw no O gólnopolskiego Zrzeszenia E ks­
porterów W yrobów  K oszykarskich, przypuszczać należy, pow inna 
p rzyczyn ić się do spodziewanego —  i stanowiącego szczególne za ­

danie tego Zrzeszenia —  uporządkow ania w yw ozu w yrobów  koszy­
karskich zarówno w  kwestii jakości, jak  i cen. W  ciągu 8 m iesięcy 
b. r. w yw óz tych  w yrobów  w yrażał się liczbą 12226 q  w artości 
z ł  1 632 tys., co stanowi w stosunku do tego samego okresu ub. r. 
spadek w artościow y o z ł  118 tys. (7% ) p rzy  wznoście wagowym
o 1 786 q  (17 % ). W  sierpniu  przypada na ten w yw óz 1 347 q w a r­
tości z ł  137 tys., t. j .  w ięcej n iż w lipcu  b. r. o 333 q (34% ) pod w zglę­
dem  wagowym  oraz o zl 29 tys. (2 7% ) pod w zględem  w artościow ym , 
lecz znacznie m niej n iż  w sierpniu  u b. r.

S t. W.

: ..

ROLNICTWO
r
D A LSZ E U LG I D LA  D ŁU ŻN IK ÓW  PA Ń ST W O W E G O  BANKU 
R O L N EG O . —  O głoszon y ostatnio w  ,,Dzienniku Ustaw R. P .” 
N r 77, poz. 540 dekret Prezydenta R zp litej z  dn. 29/IX 1936 r.
o zm ianie rozporządzenia Prezydenta R zplitej z dn. 24/X 1934 r.
o u lgach w spłacie d łu gów  posiadaczy gospodarstw w iejskich  oraz 
ro lniczych przedsiębiorstw  i in stytucyj w bankach państw ow ych —- 

stwarza podstaw y do ostatecznego uregulow ania splat kredytów  
w listach zastawnych i ob ligacjach m elioracyjnych Państwowego 
Banku R olnego. W  szczególności dekret upow ażnia dodatkow o M i­

nistra Skarbu do pow iększania w  drodze rozporządzeń Funduszów  
O d dłu żen ia  w  Państw owym  Banku R olnym  i Banku G ospodarstw a 
K rajow ego oraz do pokryw ania pow stałych w w yniku akcji o d d łu że­

niow ej zobow iązań Skarbu Państwa obligacjam i 4 %  Pożyczki K o n so­
lidacyjnej. Ponadto dekret upoważnia M in istra  Skarbu do obniżania 
w drodze rozporządzeń należnych Państwowem u Bankow i Rolnem u 

rat z ty tu łu  kredytów  w obligacjach m elioracyjnych i listach zastaw ­

nych  w  odniesieniu  zarówno do spłat kapitałow ych, jak i oprocento­
w ania. Szczegóły projektow anych u lg  d la  kredytów  w  obligacjach 

m elioracyjnych zosta ły  om ówione w zesz. 35 (str. I 015) tyg. ,,Pol­
ska Gospodarcza" i znajdą one swój w yraz w opracow ywanym  ob ec­
nie rozporządzeniu  w ykonaw czym  do pow yższego dekretu, p o­
dobnie jak  i szczegółow e u lgi dla kredytów  w listach zastaw ­

nych.

D jk re t rozszerza rów nież m ożliw ość wyjątkow ego przejęcia na 
rachunek Funduszu O brotow ego R :form y Rolnej w ierzytelności 
P. B. R. u roln ików , znajdujących się w szczególnie trud n ych  w a­
runkach m aterialnych, oraz upoważnia M in istra  Skarbu do ponowne­

go zm niejszenia kapitału zakładowego P. B. R. i przelania różnicy 

na Fun dusz O ddłużen ia.

H. O.

U LG I DLA  R O LN IK Ó W  W S P Ł A C IE  PO D A T K U  G R U N T O ­
W EG O 1) . —  A b y  u łatw ić  drobnym  rolnikom  u iszczanie podatku 
gruntow ego w  roku 1936, M in isterstw o Skarbu w ydało szereg zarzą­
dzeń odnośnie płatności I i II raty podatku w bieżącym  ro k u , a ponadto 
przyznało w szystkim  płatnikom  tego podatku u lg i w form ie częścio­
wej bo n ifik aty  należności w  razie przedterm inow ej zapłaty podatku 
w roku 1937.

D la drobnych  rolników , którzy podatek grun tow y plącą z degresją, 
pobór tegorocznej raty w iosennej o d byw ał się przez sołtysów  przy 
w spółudziale w ydelegow anych urzędn ików  skarbow ych w okresie 
przedłużonym  do dnia 30 maja. Podobn y system  p o b o ru — -jak ju ż  
pisaliśm y1) —  zastosow any będzie  d la drobnych rolników  p rzy  ob ec­
nej II racie tego podatku —  z tym , że m usi on b yć  ukończony do dn. 
1Q/XII b. r. Ponadto płatnikom  tym  nie będą doliczone odsetki zw łoki 
od nieu iszczonych  części podatku, przypadającego na I ratę, jeżeli 
w ysokość w płaty w yn osiła  połow ę całorocznej należności, a p ozo­
stałość zapłacona będzie  do dn. 30/XI b. r.

Jeżeli chodzi o płatności podatku gruntow ego w  roku 1937, zarzą­
dzenie M in isterstw a Skarbu p oleciło  u d zie lać  io % -o w e  1 5 % -o w e 
bon ifikaty w szystkim  płatnikom  podatku gruntow ego, którzy p rzed ­
term inow o, a w ięc w okresie płatności I raty podatku, t. j .  do dn. 
30/IV 1937 r., w płacą całoroczną należność podatku gruntow ego 
w zględ n ie  razem z I ratą także część II raty tego podatku.

W YM IAR I P O B Ó R  N A D ZW Y CZA JN EJ DANINY M A JĄ T K O ­
W EJ OD R O L N IC T W A  W 1936 R .a).— Jak w iadom o, kontyngent 
dan inym ajątkow ej, przypadającej do zapłaty przez rolnictw o w okre­
sie od  1933 r. do 1937 r. w łączn ie ,w yn osi z ł  10 m iln. rocznie. P o d ­
staw ę obliczenia daniny m ajątkowej w ro ln ictw ie stanowi państwowy 
podatek grun tow y. D anina m ajątkow a płatna jest w 2 ratach, z k tó ­
rych pierw sza w form ie za liczki w  w ysokości 1 1 %  w zględ n ie  22%  
podatku gruntow ego (w zależności od w ysokości tego podatku) 
płatna była  w term inie  do dn. 30/IV, druga z a ś — jak  ju ż  przypom i- 
n iliś .n y 3) —  płatna je st w term in ie  do dn. 30/XI w  w ysokości róż-

1) P . zesz. 4 1  j 1936, str. 1208.
2) P . zesz. 40)1936, str. 1182.
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nicy m ięd zy  ostateczną kw otą daniny, a w płaconą zaliczką. W ysok o ść  
obciążenia roln ictw a daniną m ajątkow ą została  ustalona w  form ie 
stałego rocznego kon tyn gen tu, natom iast w ysoko ść w ym iaru  tej d a ­
n in y d la  każdego p łatn ika  n ie  je st w  zasadzie  ograniczona, gd yż 
ustaw a p rzew id u je  m ożność pod w yższen ia  tej dan in y ponad kw oty, 
w ynoszące d la  każdego p łatnika 20%  w zg lęd n ie  40%  państw ow ego 
podatku grun tow ego, aby ty lk o  globalne obciążen ie ro ln ictw a z  tego 
ty tu łu  nie p rzek ro czyło  z l  10 m iln . O b ecn ie  zaszła potrzeba n ie ­
znacznego p od w yższen ia  w  roku bieżącym  in d yw id u aln ych  w ym ia ­
rów dan in y m ajątkow ej, gd y ż  okazało się, iż  p rzy  zastosow aniu d o ­
tychczasow ego stosunku tej dan iny do podatku grun tow ego, ogólny 
je j w p ły w  z roln ictw a n ie osiągn ąłby ustaw ą p rzew id zian ej kw oty 
z l  10 m iln . T a k i stan rzeczy  nastąpił w  w yn iku  ob n iżen ia  się p od sta­
w y w ym iaru , t. zn. podatku  grun tow ego na sku tek  dokonyw anej 
p arcelacji, a co za ty.n  id z ie , rozszerzen ia się podstaw y degresji w  tym  
p odatku. W  zw iązku  z pow yższym  kw ota, jaka  w ypadn ie do zapłace­
nia w  term in ie  do dn. 30/XI b. r., stan ow ić b ęd zie  różnicę m iędzy 
za liczk ą  na daninę m ajątkow ą, w płaconą w iosn ą b. r., a w ym iarem  
ostatecznym , k tó r y — ja k  p odaw aliśm y-— 'W yniesie: 2 5 %  podatku 
gruntow ego dla p łatn ików , op łacających  ten  pod atek  w w ysokości 
z ł  25-^60, oraz 49%  podatku  grun tow ego dla p łatn ik ów , opłacających 
ponad z l  60 podatku gru n to w ego.

N I E Z A J M O W A N I E  N A L E Ż N O Ś C I  D R O B N Y C H  P L A N T A T O ­
R Ó W  Z A  D O S T A R C Z O N E  B U R A K I .  — W  bieżącym  roku g o '

HAN
T R A K T A T Y  I K O N W E N C J E

R O K O W A N I A  H A N D L O W E  P O L S K O - N I E M I E C K I E .  —  U m o ­
wa gospodarcza polsko-niem iecka z dn. 4/XI 193S r. w raz z układem  
rozrachunkow ym  z tegoż dnia, stanowiącym  integralną część um ow y 
gospodarczej, zaw arte zostały  z term inem  w ażności do dn. 31/X

1936 r. U m ow a przew iduje m ożliw ość przed łużen ia  je j na dalszy rok,
0 ile ob ydw ie strony porozum ieją się co do tego najpóźniej do dn.

1 /X każaego ro k u .
D ośw iadczenia, jak ie  p rzyn iósł rok istnienia tej um ow y, nie dały 

w praw dzie w szystkich  oczekiw anych  w yn ików  i w y w o ła ły  z  ró ż­
n ych stron szereg zastrzeżeń, jedn akow oż przem aw iają raczej za k o n ­
tynuow aniem  dotychczasow ego system u po ponow nym  obustronnym  

p rzedyskutow aniu  postanow ień układu. Z  tego w yn ik ła  potrzeba p rze­
prow adzenia szczegółow ych rozm ów p om ięd zy obu stronam i przed 
ostatecznym  zadecydow aniem  tej spraw y.

R ozm ow y te , ze w zg lęd ów  technicznych, nie m ogły  być  p rzep ro­
w adzone p rzed  w skazanym  w  um ow ie term inem , t. zn. przed dn. 

i/ X  b. r., w obec czego obie  strony porozu m iały się zgodn ie, aby d o ­
tychczasow ą um ow ę p ozostaw ić w  m ocy bez zm ian  do dn. 3 1/XII
1936 r. i rozpocząć rokow ania w  spraw ie dalszego przedłużen ia tej 
um ow y w ostatnich dniach października b. r.

W  celu  przeprow adzenia tych  rokow ań udaje się do B erlina d e le ­
gacja polska na dz. 27 b. m. w  sk ład zie, odpow iadającym  składowi 

personalnem u polskiej K o m isji R ządow ej K on tro li O b rotu  T o w a ­

rowego Polsko-N iem ieckiego.
W  zw iązku  z tym czasow ym  p rzed łużen iem  dotychczasow ej um ow y 

do końca bieżącego roku, przyjęto w  zasadzie jako podstaw ę do w za ­

jem nej w y m ia n y  tow arow ej K o n ty n g e n ty  za o d p o w ie d n ie  o k re sy  

zeszłoroczne. O stateczn e ustalenie w ysokości kontyngentów  w y w o ­
zow ych  z Polski d o  N iem iec  na l i s t o p a d  n a s t ą p i  p r z e d  d n ie m  20 b. m.
W  tym  celu resortow i człon kow ie niem ieckiej K om isji Rządowej 

p rzyb yli do W arszaw y w dn iu  15 b. m.

H A N D E L  Z A G R A N I C Z N Y
Z M IA N Y  W  P R Z Y D Z I A Ł A C H  Z  K O N T Y N G E N T U  B E K O N O ­
W E G O . —  E ksp orterzy bekonów  z  uw agi na znaczną rentow ność 
w yw ozu do A n g lii zobow iązali się do w ykonania zw iększonego planu, 
p rzew ażnie nierentow nego, eksportu  p rzetw orów  m ięsnych w okre­

sie od kw ietn ia  1935 r. do końca m arca b. r. Plan ten  polegał na tym , 
że eksport przetw orów  m ięsnych poza A n g lię  m iał w yn osić  w  sto 
sunku do p rzyd ziału  z  kontyngentu bekonowego przynajm niej 25%

spodarczym  nastąpiły pew ne p rzesun ięcia  w  rozdziale  kontyngentów  
buraków  cu kro w ych  na rzecz drobnej w łasności ro ln ej; poniew aż 
jed n ak  przyzn an ie  po raz p ierw szy  w  bieżącym  roku kontyngentów  
w ielu  drobnym  rolnikom  nastąpiło zb yt późno i zastało w skutek 
tego gru n ty  pod taką upraw ę często n iedostateczn ie przygotow ane, 
n ależy się spodziew ać, iż  w ysokość zb iorów  z  1 ha w  tych  w y p a d ­
kach będzie  n iew ielka. W  celu u łatw ien ia  pokrycia  zw iązanych z ta ­
ką upraw ą dodatkow ych kosztów  oraz w obec sp odziew an ych  niskich 
zb iorów , a w ięc i m n iejszych  dochodów  z tych  u p ra w — M in i­
sterstw o Skarbu w yd ało zarządzen ie, aby u rzęd y skarbowe za n ie ­
chały w  b. r. zajm ow ania należności za dostarczone buraki do c u ­
krow ni w  sstosunku do ro ln ików , których obszar gospodarstw a nie 
przekracza 50 ha, a k tó rzy  po raz p ierw szy  w  tym  roku rozpoczęli 
plantacje buraków cukrow ych. N ależy zaznaczyć, iż  zakaz zajm ow a­
nia tych  należności p rzez u rzędy skarbow e stosuje się  zarówno do 
zajm ow ania należności na poczet zaległości podatkow ych, jak i w sze l­
kich in nych należności, ściąganych p rzez w ład ze  skarbowe w trybie 
adm inistracyjnym .

Z M IA N Y  W  S T A T U C I E  P A Ń S T W O W E G O  B A N K U  R O L N E ­
G O  —  p. str. 1 239.

Z M IA N Y  W  P R Z Y D Z I A Ł A C H  Z K O N T Y N G E N T U  B E K O ­
N O W E G O  —  p. str. 1 232.

DEL
w  II kwartale 1935 r., 50%  —  w III kw artale, 7 5 % — w IV  k w a r­

tale i 1 0 0 % — w I kw artale 1936 r.

W p ro w ad zen ie  w  życie  w spom nianego planu m iało na celu 
zw iększenie eksportu artykułów  zw ierzęcych , u m ożliw ien ie  rolnictwi, 
zbytu  w iększej ilości św iń  oraz uruchom ienie in w estycyj, które m u ­
siałyby być w ykonane, aby bekoniarnie m ogły się w yw iązać ze sw ych 
zobow iązań. W  rezultacie  plan zo sta ł w ykonany w w ysokości 126%  
p rzyd ziałów , niem niej jednak pewna liczba bekoniarni planu nie 

wykonała. W śró d  nich znalazła się rów nież pewna liczba beko n iar­
ni, która nie ty lk o  nie w ykonała przypadających na nią kw ot e k s­
portow ych, ale nie przeprow adziła  również żadnych in w estycyj, za ­
dowalając się inkasowaniem  zysków  z eksportu bekonów do A n g lii.

W  tym  stanie rzeczy  M in isterstw o Przem ysłu  i H andlu po w y ­
słuchaniu op in ii sam orządu gospodarczego zarządziło  zm iany w d o ­
tychczasow ych p rzyd ziałach  bekonow ych. Zm iany te opierają  się  na 
następujących przesłankach gosp odarczych :

a) z  kontyngentu bekonowego korzystać będą m ogły ty lk o  te f i r ­

m y, które ustosunkow ały się aktyw nie do w zm ożen ia eksportu  d ro ­
gą albo jego  zw iększenia bąd ź też  drogą przeprow adzenia inwest} - 
cyj dla u m ożliw ien ia zw iększen ia  eksportu w  p rzyszłości,

b) odebrane kontyngenty będą p rzyd zie lon e tym  firm om , które 
w ydatnie ro zszerzyły  sw oją działalność eksportow ą oraz dokonały 
najw iększych inw estycyj pod w arunkiem , że kontyngenty .e będą 

słu ży ły  jako podstaw a do dalszego pom nożenia eksportu  p rzez te 

firm y , które je  otrzym ają,

c) ziem ie w schodnie, dotychczas biorące bardzo m ały u d zia ł w  eks­
porcie artykułów  zw ierzęcj ch, uzyskają p rzyd zia ł bekonowy dla p rze ­

tw órn i, które tam  pow stały,
d) z  racji zm ian w podziale kontyngentu niektóre bekoniarnie z o ­

stają przekształcone w spółdzieln ie  roln icze.

Zgodn ie z pow yższym i przesłankam i, kon tyn gen ty  bekonowe 
z 2 bekoniarni Mąskich oraz z bekoniarni w  O b orn ik ach  zobtały p ra ­
w ie w  całości przerzucone na ziem ie  w sch odnie, a m ianow icie do 
N ow ej W ile jk i, B iałegostoku, D ubna i ew . Baranow icz (po 230 sztuk 
św iń  na każd> okres 2 tygodniow y). W łaścicie lam i 3 p ierw szych  b e ­
koniarni są eksporterzy, zajm ujący czołow e m iejsce w  w yw o zie  prze 
tw orów  m ięsnych. B ekoniarnie te będą m ogły przerabiać św inie  na 
bekony w  ramach uzyskanych dodatkow o przyd ziałów  rów nież w  in ­
n ych sw oich przetw órniach w  części lu b  w  całości do czasu p rzy g o ­
towania na ziem iach w schodnich odpow iedniego m ateriału hodow la­

nego, bow iem  w żadnym  w ypadku z ty tu łu  przesunięć bekonow ych 

jakość polskiego bekonu nie może u cierp ieć.
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K ontyngenty dotychczasow ych eksporterów bekonów w  K o ście­

rzyn ie i T arn ow ie  zostały  przeznaczone dla terenow ych sp ó łd ziel­
czych przetw órni m ięsnych, których stw orzenie i organizację m a­
ją  przeprow adzić Państw ow e Przetw órnie M ięsn e w  D ęb icy  (T a r­
nów) i K uj. Spółdzielcza Przetw órnia M ięsna w  C zern iew icach  (K o ś­
cierzyna) w  porozum ieniu  ze  sferam i rolniczym i.

Kontyngent po bekoniarni w  C horzow ie został p rzyd zielon y L u ­
belskiem u Zw iązkow i Producentów T rzo d y  i Bydła w  L u blin ie. 

Kontyngent ten  będzie w ykonywany prawdopodobnie nadal w  C h o ­

rzowie.
K ontyngent po bekoniarni w  Jarosławiu zostanie przen iesiony 

b ą d ź do Lw ow a bądź też do C hodorow a.
O m ów ione w yżej zm iany i przesunięcia  terenow e w  kontyngen­

tach bekonow ych będą dokonane najpóźniej do dn. i/X II b. r. 

O czyw iście , w szyscy  c i, k tórzy  otrzym ają dodatkowe p rzyd ziały, 
m uszą się zobow iązać do uruchom ienia nowej produkcji eksportowej 

w  zakresie artykułów  zw ierzęcych  bąd ź też w  zakresie w arzyw , g r z y ­
bów i ow oców , przesunięcie bow iem  zostało zrobione przede w szy st­
k im  pod kątem  w id zen ia  dalszego w zm ożen ia eksportu  artykułów  
ro ln iczych  oraz p odn iesien ia pod w zględ em  gospodarczym  ziem  

w schodnich.

Jest rzeczą zrozum iałą, że w  tej sytuacji niektóre tereny, zw łaszcza 
zachodnie m ogłyby się uw ażać za pokrzyw dzone z uw agi na stratę 
m ożności zb ytu  św iń  w  bekoniarniach, p ozbaw ionych obecnie kon 
tyn gen tu. D la uszanow ania interesów  rolnictw a w tym  zakresie 
św inie bekonowe będą nadal odbierane przynajm niej p rzez okres
6 m iesięcy z terenów „p o k rzy w d zo n y ch ” , zazn aczyć jednak należy, 
że raslizow anie planu zw iększonego eksportu artykułów  zw ierzęcych 

pozwala ju ż  obecnie niektórym  terenom , zw łaszcza w łaśnie zachod­

nim , na zdw ojenie zbytu  św iń dla p otrzeb  eksportu  w  porównaniu 

ze stanem, kiedy tego planu nie by ło , co o czyw iście  osłabia w yb itn ie  
, ,p okrzyw dzen ie”  terenów zachodnich.

Zazn aczm y dla porządku, że w  roku obecnym  plan zw iększon ego 

eksportu  przetw orów  m ięsnych obow iązuje w  stosunku przynajm niej 
io o %  kontyngentu bekonowego.

S t.

E K S P O R T  D R ZEW N EG O  PR ZE M Y SŁ U  PR ZE T W Ó R C Z EG O  
W S IE R P N IU  1936 R . —  p. str. i 230.

K R A J O W E  R Y N K I  T O W A R O W E
Z B O Ż A  I P R Z E T W O R Y

—  R u c h  c e n  zbóż w  o k r e s i e  28/IX -f- 10/X 1936 r. kształ­
tow ał się następująco (w z ł  za  100 kg):

2 8 II X + 3 IX  5 + i o l X  W zrost 

P s z e n i c a  %

W arsza w a . . 
Poznań . . 
L w ów  . . ,

• 2 5 ' 5o
• 24-75 y2 
. 23-12%

26-37
24-96
23 '671/2

3 '4
o ‘ 8
2"3

średnia . . . 2446 25-00 2*2

Z y t o
W arszaw a • J7 '38 1 8 1 3 4 ’3
Poznań . . • 1 7 6 3 1 7 7 4 o"6
L w ów  . . . . i6"68 17 '05 2*2

średn ia  . . • i 7 '23 1 7 6 4 2‘3

O w i e s
W arszawa . 160 0 i 6 ,621/a 3 8
Poznań . . • I 5 ’25 1 581 3 '6
L w ów  . . . • 1 362  y2 1 4 2 9 4 '9
średnia . . • 1 4 96 i 5"57 4 ' i

J « c z m i e ń  b r o w a r o w y
W arszawa • 2 3 '75 25-06 5 '5
Poznań . . . 23 00 23-25 r o
L w ó w  . . . — — —

średn ia  . . • 23-37% 24'1 sY i 3 3

J ę c z m i e ń  z w y k ł y

W arszaw a . . I 9 '75  20'68 4 7
Poznań . . . 1 9 6 3  i9'88 i"2
L w ów  . . . .  —  —  —

średnia . . . 1 9 6 9  20 28 2'9

—  O kres spraw ozdaw czy ( o d  5 d o  10 p a ź d z i e r n i k a )  za ­
zn aczył się ponow nym  w zm ocnieniem  tendencji —  zarów no na g ie ł­
dzie  stołecznej, jak  i na gie łd ach  prow incjonalnych. Jeśli chodzi
0 g ie łd ę  warszaw ską —  to tu  porów nyw ać ceny z okresu bieżącego
1 poprzedzającego m ożna ty lk o  d la  p rzetw orów , p on iew aż d la  zb óż 
zostały  ustalone z  dniem  7 b. m . now e standarty; ogólnie m ożna 
stw ierdzić, że zb oża  zw yżkow ały  przeciętnie  o z ł  1 -oo 4-2-00 na 100 kg. 
N atom iast w szystk ie  rodzaje i gatunki m ąki żytn iej i pszennej od n o­
to w ały  zw yżk ę w  w ysokości z ł  2-00 na 100 k g, otręby pszenne grube 
z przem iału  standartow ego z ł  0-75,—  średnie i m iałkie  z ł  i-oo oraz 
żytn ie  z ł  1-25 na 100 kg. N a g ie łd z ie  poznańskiej zw yżk i kszta łtow a­
ły  się następująco (w z ł  na 100 kg) : pszenica 0-75, żyto  0-75, w szystk ie  
rodzaje jęczm ien ia  0 7 5 , w szystkie  rodzaje i gatunki m ąki pszennej 
0 7 5 , w szystkie  rodzaje i gatunki m ąki żytn iej 0-25, otręby pszenne 
średnie i gruba z przem iału  standartow ego i-oo oraz o tręby żytn ie  
° 7 S- O gó ln ie  pod kreślić  n ależy, że na rynku panowała równow aga 
popytu  i podaży.

O gó ln y obrót na g ie łd z ie  w arszaw skiej w  okresie spraw ozdaw czym  
w yn iósł 10669 t, w  tym  2 3 1 3  t  żyta  (dla okresu, poprzedzającego 
spraw ozdaw czy, od p ow ied n ie  liczb y  w yn o siły : 1 4238 i 5 194). 
W a r s z a w a .— -C en y hurtow e w ed łu g  ced u ły  urzędow ej (ostatnie 
notow ania w  ty g o d n iu )— w  z ł  za  100 kg  p arytet .vagon W arszaw a 
ładunek w agon (w naw iasach podane są notow ania końcow e z okre­
su , poprzedzającego spraw ozdaw czy, o ile  różnią się  od obecnych): 
pszenica jed n olita  748 g r l 2 7 -2 5 4 -2 775  (25-50426-00), —  zbierana 
737 grl 26-754-27-25 (25-004-25-50), żyto  I standart 693 g rl 19-004-
19-25 (17-2 54 -17-50 ),—  eksportow e 7 0 6 4 7 1 2  grl 19 -2 5 4 19 -5 0 ,—
II standart 681 grl 18-754-19-00 (i7-o o-M 7-2 5 ), jęczm ień  brow arny 
6784-684 g rl 25-504-26-50 (23-0 0 424 -50 ),—  o w adze 673/678 grl
22-25-4-22-75 (20-50-4-21-00), —  o w adze 649 grl 21-00-^21-50 
(19-50-4-20-00), —  o w adze 620-5 g rl 20-254-20-50 (18-75-4-19-00), 
ow ies I standart 460 grl I 7 ‘2 5 4 I 7 7 5  (16-25-4-16-75),— eksp o rto­
w y 478-4-488 g rl 1 7 7 5  -4-18 -oo, —  II standart 435 g rl 16 -75 4 17 -2 5  
( i S 75-v-i6 -25 ), m ąka pszenna I gat. 0 4 -2 0 %  44-00-4-45-00 (42-00-4-
43-00), —  I gat. 0 4 -4 5 %  42-00-4-44-00 (40-00-4-42-00), —  I gat. B  
0 -^5 5 %  41-004-42-00 (39-004-40-00), —  I gat. C  0 4-6 0 %  40-004- 
41-00 (38-004-39-00), —  I gat. D  0 4 -6 5%  39-004-40-00 (37-004-
38-00), — II gat. A  20 4-55%  38-004-39-00 (36-004-37-00),—  II gat. 
B  20 4-65%  36-004-38-00 (34-004-36-00), —  II gat. D  4 5 4 -6 5 %
33-004-34-00 (31-004-32-00), — II gat. F  55-^ 65%  32-004-33-00 
(30-004-31-00), —  II gat. G  60 4-65%  31-004-32-00 (29-004-30-00),—  
pastewna 21-504-22-50 (20-004-21-00), m ąka żytn ia  w yciągow a I gat. 
0H-30% 28-504-29-50 (26-504-27-50), — I gat. 0 4-50 %  28-504-29-50 
(26-504-27-50), — I gat. 0 4-6 5%  27-504-28-50 (25-504-26-50), —
II gat. 50 4-65%  23-004-23-50 (21-004-21-50), —  razow a 0 4-9 5%
23-004-23-50 (21-0 0 421-50 ), —  p ośledn ia ponad 6 5 %  17-0 0 4 17-5 0  
(15-504-16-00), otręby pszenne grube z  przem iału  standartow ego
13-00-4-13-50 (12 -2 5 4 12 -7 5 ), —  średnie z  przem iału  standartowego
12-00-4-12-50 (11-0 0 4 11-5 0 ), —  m iałkie  z  przem iału  standartow ego
I 2 -0 0 4 - I 2-50  ( h - o o 4- i i - 5o), otręb y  żytn ie  z przem iału  standartow e­
go 11-5 0 4 12 -0 0  (10 -2 5 4 10 -75 ).

Z  dniem  7/X b. r. ustalone zo sta ły  na g ie łd z ie  w arszaw skiej nowe 
standarty, obow iązujące aż do odw ołan ia: dla ż y t a :  eksportow e
o w adze 7 0 6 4 7 1 2  grl, I standart o w adze  693 grl, II standart o w a ­
dze 681 grl; dla p s z e n i c y :  je d n o lita  o w adze 748 grl, zb ieran a
0 w adze 737 grl; d la  o w s a :  eksp ortow y o w adze 4784-488 grl,
1 standart o w adze 460 grl, II standart o w adze 435 grl; dla j ę c z m i e ­
n i a :  brow arny o w adze 678468.1 grl, II standart o w adze 6 7 3 4 6 7 8  
grl, III standart o w adze 649 grl, IV  standart o w adze 620-5 grl. P rzy 
m niejszej w adze poszczególnych zb óż —  ustalone zo sta ły  b o n ifi­
katy ze  strony sprzedaw cy na rzecz kupującego.

P o z n a ń . —  C e n y  hurtow e w ed łu g  ced u ły  urzędow ej (ostatnie n oto­
w ania w  tygodn iu) —  w  z ł  za 100 kg p arytet Poznań dostawa b ie żą ­
ca (w naw iasach podane są n otow ania końcow e z  okresu, p o p rzed za­
jącego spraw ozdaw czy, o ile  różnią się od obecn ych ): pszenica 
25-25-^25-50 (24-50 424-75), żyto  18 -0 0 418 -25 (17 -2 5 4 17 -5 0 ), 
jęczm ień  630/640 grl 19-504-19-75 (19-004-19-25), —  667/676 grl
20-004-20-25 ( 19-5 0 4 - 19 -75). —  700/715 g rl 21-004-21-75 (20-504-
21-25), —  brow arny 22-50 423-50, ow ies 16-0 0 416-50  (15-004-15-50), 
m ąka w raz z w o rk ie m : pszenna I gat. A  0 4 2 0 %  40-754-42-50 (40-00-4- 
4 1 -75). —  I gat. A  0 4 -45%  40-00440-50 (39-2 54 39-75). —  I gat. B 
o-i-5 5 %  39-004-39-50 (38-254-38-75), —  !  gat. C  0 4 -6 5 %  38-504-
39-00 (37-754-38-25), —  I gat. 0 4 6 5 %  37-50438-00 (36-754 3 7 -25 ). —
II gat. A  2 0 4 5 5 %  3 6 -7 5 H-37-25  (36-004-36-50), —  II gat. B  204- 
6 5 %  3 6-25436 -75  (35-504-36-00), —  II gat. D  4 5 ^ 6 5 %  3 3 7 5 4 - 
3 4 '2 5 (33-004-33-50), — II gat. F  5 5^ -6 5%  29-504-30-00 (28-754-
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29-25), —  II gat. G  60 4-65%  28-004-28-50 (27-25-7-27-75), —  III 
gat. A  6 54 -70 %  26-004-26-50 (25-254-25-75),—  III gat. B  70 +  75 %  
24-004-24-50 (23-254-23-75), mąka żytnia w yciągow a I gat. 0 + 3 0 %  
,27-004-27-25 (26-754-27-00),.— -I gat. 0 4-50 %  26-50-1-26-75 (26-254- 
26-50), —  I ga .. 0 4-6 5%  25-504-26-00 (25-254-25-75). — II gai. 
50 4-6 5%  20-254-21-25 (20-004-21-00), — poślednia ponad 65%  
18-754-19-75 (18-504-19-50), otręby pszenne średnie z przem iału  
standartowego 12-004-12-75 (11-004-11-75), — grube z przem iału 
standartowego 13-004-13-50 (i^-oo-t-iz-So), otręby żytn ie  z p rzem ia­
łu standartow ego 12-004-12-50 (11-254-11-75), otręby jęczm ienne 
12-754-14-00.

R Y N E K  A K C Y J N Y
z a  ok res od 5 do 10 p a ź d z ie rn ik a  1936 r .

Zw iększonem u zainteresow aniu rynkiem  akcyjnym  tow arzyszył 
m ocny nastrój i stosunkow o pow ażnie zw iększone obroty. W  dalszym  
ciągu zainteresow anie skupiało się głów nie na akcjach Banku Polskie­
go, które okres spraw ozdaw czy zam knęły zyskiem  w  w ysokości 
z ł  3-50. R ów nież dużo obracano akcjam i W arsz. T o w . F abryk C ukru, 
W arsz. T o w . K opalń  W ęg la  oraz L ilp op a, z których  pierw sze z w y ż ­
kow ały o z ł  0-25, drugie —  o z ł  0-75 i trzecie  ■— o z ł  0-75. Poza akcja­
m i M od rzejow a, które nie w ykazały zm ian kursow ych —  ku rsy akcyj 
N orb lin a  zw yżk o w ały  o z ł  1 -oo, O strow ca —  o z ł  1-50 orai. Staracho­
w i c —  o z ł  0-50. A k cje  H aberbuscha i Schielego b y ły  jed yn ym i 
akcjam i, którym i zaw arto tylko drobną tranzakcję i to po obniżonym
o z ł  2-oo kursie. Z  dniem  5 /X b. r. akcje T ow arzystw a  „E le k try c z ­
ność”  notowane są bez kuponu dyw iden d ow ego za 1935/36 r. w a r­
tości 4 % , t. j .  z i  4-00.

N a g ie łd z ie  poznańskiej interesow ano się w yłączn ie akcjam i Banku 
Polskiego, za które oferow ano po z ł  n o - o o — je d n a k  w obec braku 
oddaw ców  do tranzakcyj nie doszło; akcje Banku C ukrow nictw a 
obiegały po utrzym anym  kursie. N a gie łdach : krakow skiej i lw o w ­
s k ie j— akcyj nie notowano.

G I E Ł D A  W A R S Z A W S K A

Wartość Kurs Kurs Ostatni
nominalna naj­ naj­ kurs

(waluta) wyższy niższy w tygodniu
w zl z a a t c i ł

Bank Polski . . . . z l IOO I IO'OO I04'00 109-00
-109-50

Cukrow nia i Rafineria
,.N ie led ew “  . . . z l IOO 43 '00

W arsz. T o w . Fabryk
C u k r u ........................ z l IOO 29 '75 28'25 29*25

-28-25
-28-50

W arsz. T o w . K opalń
W ę g l a ........................ z l IOO 1 625 i 5 ' 5° 16-25

- iS '75
- i6 ’oo

z l 25 i5 'o o i 3 '75 i 4 -75
M odrzejów  . . . . z l 50 6 5 0
N o r b l i n ........................ z l IOO 6200 61 '00 62 00
O strow iec . . . . z l 50 6200 3 0 7 5 32'oo
Starachowice . . . . z l IOO 36 '75 3 5 0 0 36 25 

-3600
H aberbusch i Schiele z l IOO 40*00

G I E Ł D A  K R A K O W S K A

A k cje  w okresie spraw ozdaw czym  nie byty notowane.

G I E Ł D A  L W O W S K A

A k cyj w  okresie spraw ozdaw czym  nie notowano.

G I E Ł D A  P O Z N A Ń S K A

A k cje  —  w z l:  Bank C ukrow n ictw a 62 00.

CŁO ORAZ REGLAMENTACJA
D O D A T K O W E  P O T W I E R D Z A N I E  W Y W O Z U  T O W A R Ó W  
Z A G R A N I C Ę . — ■ Firm om , eksportującym  tow ary, potrzebne są dla 
różn ych celów dow ody w yw ozu  tow arów  za granicę. D ow od y takie 
w ystaw iają u rzęd y  celne, p rzy  czym  p rzep isy  celne jako takie d o w o ­
d y  p rzew id ują: t. zw . k w ity  celne —  p rzy  w yw ozie  tow arów , z g ło ­
szonych do w yw ozu na piśm ie —  w g  w zoru N r. n ,  stanowiącego za ­
łączn ik  do § 56 ust. 7 przepisów  w ykonaw czych d o p ra w a  celnego, 
i p rzy  w yw o zie  tow arów , zgłoszon ych  u stn ie  i podlegających cłu 
w y w o zo w em u — w g w zoru N r. 9, stanow iącego załączn ik  do § 55 
u st. 2 przepisów  w ykonaw czych  do prawa celnego. N a  dow ód w y ­
w ozu za gran icę tow arów  w olnych  od cła i zg ło szon ych  do w yw ozu  
ustnie u rzędy celne w yd ają  deklaracje w g  w zoru N r. 10, stanow ią­
cego załączn ik  do § 55 ust. 3 przepisów  w ykonaw czych  do prawa 
celnego. Pow yższe dow ody m ogą b yć  w ydane ty lk o  raz jeden.

Ponadto na m ocy postanow ień § 44 ust. 2 in strukcji m an ipula­
cyjnej dyrekcje  ceł zostały  upow ażnione do zezw alania na d o datko­
we w ystaw ianie zaśw iadczeń  o dokonanym  w yw ozie .

W  praktyce okazała się jednak potrzeba w ystaw iania dodatkow ych 
dow odów  w y w o z u — niezależnie od p rzew id zian ych  w yżej— dla to ­
w arów , w yw ożon ych  na sta'kach m orskich i korzystających z t. zw. 
portow ych  ta ry f kolejow ych. D latego też M inisterstw o Skarbu ju ż  
dn. 31/X 1935 r. upow ażniło  u rzędy celne w yjściow e do w ystaw iania, 
na w niosek stron, dodatkow ego zaśw iadczenia o dokonanym  w y w o ­

zie  (okólnik M in. Skarbu L . D . IV  27967/3/35). Z azn aczyć należy, 
że do w ystaw iania dodatkow ego zaśw iadczenia służy  wspom niana 
w yżej deklaracja w g w zoru N r. 10. D eklarację tę  przedstaw ia u rzę ­
d ow i celnem u strona, która pow inna w ty tu le  skreślić w y ra zy : „ d e ­
klaracja w yw ozow a na tow ary wolne od cła w yw o zow ego”  i w pisać 
na m iejsce skreślonych w yrazów : „zaśw iad czen ie  o dokonanym  w y ­
w ozie, służące w yłączn ie  do użytku  w ład z k o lejo w ych ” .

P o w yższy  okóln ik  M in . Skarbu up ow ażn ił ponadto u rzęd y  celne 
w yjściow e do potw ierdzania w yw ozu  tow arów , idących  tranzytem  
do portów  polskiego obszaru celnego, na kolejow ych listach p rzew o­
zow ych  oraz do w ystaw iania, na w niosek strony, zaśw iadczeń o z a ­
ładow aniu węgla bunkrow ego na statki m orskie, u trzym ujące kom u ­
nikację m iędzy portam i polskiego i obcego obszaru celnego.

O kóln ik  z dn. 31 /X 1935 r. został ostatnio u zup ełn ion y okólnikiem  
M in isterstw a Skarbu z dn. 28/IX 1936 r. L . D . IV  21688/3/36, który 
upow ażnia u rzędy celne do w ystaw iania zaśw iadczeń, stw ierdzają­
cych  załadow ania p ły t cyn kow ych  (używ anych do oczyszczan ia w o ­
d y  w  kotłach okrętow ych) na statki m orskie, u trzym ujące kom un i­
kację pom iędzy portam i polskiego i obcego obszaru celnego. C h o d zi 
tu  o zaśw iadczenia, analogiczne do tych , które u rzędy celne w ysta w ia ­
ją  dla w ęgla b-inkrow ego, p rzy  czym  zaśw iadczenia te służyć mogą 
tylko do użytku w ładz kolejow ych  w zw iązku  ze stosow aniem  u lg o ­
w ych  ta ry f  k olejow ych  portow ych.

KO M UNIKACJA I TRANSPORT
S . P . IN Ż . S T E F A N  S I Ł A - N O W I C K I . —  W  dn. 12/X b. r. zg in ą ł 
w  w ypadku sam ochodowym  ś. p. Inż. Stefan S iła-N o w ick i, D y re k to r 
D epartam entu D róg K o łow ych  M in isterstw a  K om unikacji.

Inż. Stefan S iła-N ow icki u ro d ził s ię  dn. 14/XII 1889 r. w  O lszan ie  

w  K ijow szczyźn ie . Po ukończeniu gim nazjum  w M oskw ie  wstępuje 
do Instytutu Inżynieryjnego D róg i Kom unikacji w  M o sk w ie . Po ukoń­

czeniu Instytutu , ale przed obroną prac dyplom ow ych w stępuje do 
b. W arszaw skiego O kręgu K om unikacji, gd zie  kolejno pracuje p rzy  

studiach przebudow y m ostów na B ugu, N arw i, P ilic y  i W iep rzu .

Po w ybuchu w ojny św iatow ej zostaje naczelnikiem  O d d zia łu  Budowy 
p rzy III R osyjskiej A rm ii i w tym  charakterze kieru je  robotam i p rzy 
budow ie i naprawie całego szeregu dróg i m otłów  w L u belszczyźn ie  
i G rod zieńszczyżnie. W  lutym  1916 r. składa egzam iny państwowe 

w Instytucie  D róg i K om unikacji i uzyskuje ty tu ł inżyniera kom uni­
kacji, a następnie powraca na swe dawne stanow isko i pozostaje na 

nim  do dem obilizacji. W  styczn iu  1919 r. wraca do kraju i zostaje 
p rzyjęty  do D yrekcji B udow y K o lei Państw ow ych w  W arszaw ie, 

gdzie  jest kierow nikiem  partii studiów  p rzy  budow ie lin ii K u in o  —
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Strzalków . Po ukończeniu  projektów Inż. Stefan Sila-N ow icki p rze­

chodzi do przedsiębiorstw a pryw atnego techniczno-budow lanego, 
gdzie  zostaje kierow nikiem  robót. W  1920 r. wstępuje jako ochotnik 
do w ojska i pozostaje w  nim  do ukończenia w ojny. Po pow rocie 
z  wojska Inż. St. S iła-N ow icki powraca do służby państwowej i p o ­
zostaje Kierow nikiem  O d działu  D róg i M ostów N ow ogródzkiej D y ­
rekcji O kręgow ej R obót Publicznych. W  1925 r. przechodzi do L u ­
blina i famże zosfaje D>rektorem  R obót Publicznych. W  1926 r. p rze­

niesiony jest do W iln a , a w 1932 r. do Krakowa. W  1933 r. mianowany 
jest Inspektorem  G łów nej Inspekcji K om unikacji i w  tym że roku 

zostaje D yrektorem  Departam entu D róg K ołow ych  M inisterstw a K o ­

m unikacji.
D yrektor S iła-N ow icki odznaczał cię n iezw ykłym  poczuciem  ob o ­

w iązku i odpow iedzialn ości oraz szybkością  trafnej decyzji.
D ziałalność Jago zawodowa, jako inżyniera i adm inistratora, u w i­

dacznia się w  robotach z d z ied zin y  budow y m ostów i dróg, w ykona­
nych pad Jago kierow nictw em , a m iędzy innym i w  dokończeniu i o d ­
daniu do użytku  publicznego m ostu p rzez W is łę  w K rakow ie, 
w  b adowie m ostów p rzez rz. Sołę w  K obiernicach, p rzez W is łę  w M o ­

dlin ie, Puławach i T o ru n iu , we W łocław ku  i w  P łocku  oraz przez 
P ilicę  w  B iałobrzegach.

Ze specjalną troskliw ością i p ieczą odnosił się D yrektor S iła-N o- 
w icki do zagadnienia rozbudow y sieci dróg.

Jako D yrektor D epartam entu objął urzędowanie w  okresie najw ięk­
szego kryzysu. M im o to jedn ak dzięki sw ym  zdolnościom  i energii 

zdołał pokonać w ielk ie  trudności i doprow adzić, ż ;  u biegły  rok 1935 
był jedn ym  z najlepszych dla rozbu dow y dróg. Zbudow ano b o ­

wiem  w tym  roku przeszło 1 100 km now ych dróg oraz ponad 320 km 
ulepszonych nawierzchni.

Przedwczesna śm ierć nie d ozw oliła  M u  zrealizow ać dalszych p la­
nów i zam ierzeń.

Za w ybitne zasługi położone w d zied zin ie  pracy zawodowej i spo 
lecznej D yrektor Stefan S iła-N ow icki odznaczony b ył O ficerskim  
Orderem  O d rod zen ia  Polski i Z ło ty m  K rzyżem  Z asłu gi.

ś . p. D yr. S iła-N ow icki niedaw no um ieści! w  naszym  tygodniku 
(zesz. 31 z dn. 25/VII b. r.) artyku ł p. t. , ,D ro g i i m otoryzacja” , 
w którym  p rzed staw ił zagadnienie rozbudow y dróg w zw iązku  z ro z­
wojem  m otoryzacji.

S T A N O W I S K O  M IĘ D Z Y N A R O D O W E J  I Z B Y  H A N D L O W E J  
W S P R A W IE  K O N W E N C J I M IĘ D Z Y N A R O D O W E J  O  P R Z E ­
W O Z IE  T O W A R Ó W  K O L E J A M I Ż E L A Z N Y M I. —W  zeszycie 37 
, .Polski Gospodarczej"  (str. 1 077) om ów iliśm y obecną sytuację i p rze­
w idyw ania odnośnie wprowadzenia w życie  konwencyj m iędzynaro­
dow ych o przew ozie osób, bagażu i towarów kolejam i z dn. 23/XI 
■933 r., będących w ynikiem  obrad konferencji rew izyjnej w  R zym ie. 

W  uzupełnieniu  pow yższej notatki należy dodać, że sprawą p rzy ­
śpieszenia ratyfikacji konwencji m iędzynarodowej o przew ozie to w a­
rów (t. zw . w skrócie K . M . T .)  zajęła się także M iędzynarodow a Izba 
H andlową. M ianow icie, Rada M iędzynarodow ej Izby Handlowej na 
posiedzeniu, odbytym  w dn. 26/VI 1936 r., w yraziła życzenie, aby 
wspomniana w y ż;j konwencja została ratyfikow ana m ożliw ie naj­
szybciej p rzez te państwa, które jeszcze nie dokonały ratyfikacji, a to 
celem um ożliw ienia najszybszego wprow adzenia w  życie omawianej 
konwencji. U chw alę swą uzasadniła Rada M iędzynarodow ej Izby H an­
dlow ej tym , że nowa konwencja jest, biorąc pod uwagę ogól jej posta­
nowień, niew ątpliw ie korzystniejsza od dotychczasow ej z  1924 r.

Ponadto M  ęizynarodow a Izba H andlowa w  swej uchwale zajęła 
się szeregiem  spraw, pozostających w zw iązku  z konwencją o p rzew o­
zie  towarów. Przede w szystkim  potw ierdziła  Izba swoje dotychczasowe 
stanowisko, zajęte jeszcze  w  1934 r., co do konieczności poddania re­
w izji załącznika V II do konw encji, zawierającego regulam in przewozu 
wagonów pryw atnych. Regulam in ten, zdaniem  zainteresowanych 
sfer gospodarczych, zawiera niektóre p rzepisy zb yt rygorystyczne dla 
w łaścicieli wagonów pryw atnych i dlatego Izba w yraziła życzenie, by 
do niego w prow adzić szereg poprawek. U lepszenia te, zaproponowane 
Już w  1934 r., m iałyby do tyczyć przede w szystkim  wprowadzenia 
przepisu, zobow iązującego kolej do płacenia czynszu właścicielom  
wagonów pryw atnych w  razie użycia  takich wagonów p rzez kolej. Izba 
wyszła tu z założenia, że skoro kolej płaci czynsze za używanie z w y ­
czajnych wagonów, będących własnością kolei zagranicznych, to  tym  
więcej pow inna ona płacić czynsz za używ anie specjalnych wagonów 
Prywatnych. Jak wiadom o bow iem ,w agony prywatne zw yczajne są sto ­
sunkowo nieliczne, a w iększość taboru prywatnego stanowią wagony

0 specjalnych urządzeniach (lodownie, cysterny, wagony-garnki
1 t. p.).

Poza tym  Izba zażądała bezpłatnego przew ozu wagonów pryw at­
nych w stanie próżnym , podobnie jak  kolej bezpłatnie przew ozi w ago­
ny próżne, będące własnością kolei. W  końcu Izba zaproponowała sz e ­
reg drobniejszych zm ian i uzupełnień, a m ianow icie: dopuszczenie 
deklaracji w artości dostaw y p rzy  próżnych wagonach prywatnych, 
możności obciążenia próżnych wagonów pryw atnych zaliczeniam i 
i zaliczkam i w  gotow iźnie oraz zakaz zatrzym yw ania w  drodze załado­
wanego wagonu prywatnego z tego ty lk o  pow odu, że m inęła ju ż  data 
jego okresowej rew izji. Sprawa rozpatrzenia ty ch  wniosków na zw y ­
czajnej konferencji rew izyjnej jest bardzo odległa, gd yż jeżeli nawet 
konwencja w ejdzie  w  życie w  1937 r., to  następna zwyczajna konfe­
rencja rew izyjna będzie  się m ogła odbyć dopiero w  1942 r ., t. j .  w  5 
lat po wejściu w  życie nowego tekstu. N atom iast m ożliw a jest rew izja 
załącznika V II w  drodze nadzwyczajnej konferencji rew izyjnej, zw oła­
nej na żądanie 1/, państw, uczestniczących w konwencji, t. j.  obecnie 
na żądanie 9 państw.

Ponadto Izba w yraziła  życzenie, by  p rzy  przyszłych  konferencjach 
rew izyjnych konwencji została dopuszczona do prac konferencji dele­
gacja Izby oraz by w  s.dad delegacyj poszczególnych państw w chodzili 
także przedstaw iciele klientów  kolei. O  ile  chodzi o ten ostatni postu­
lat, to został on ju ż  zrealizow any przez Polskę na konferencji rew izy j­
nej w  R zym ie, gd zie  w  skład delegacji polskiej w szedł jeden  repre­
zentant sfer gospodarczych.

W reszcie  Izba uznała za pożądane, by p rzep is art. 27 § 4 nowej k on ­
wencji został p rzejęty także do wew nętrznych przepisów przew ozow ych 
poszczególnych państw (a w ięc w  Polsce do „R egulam inu przewozu 
przesyłek tow arow ych” ), co ze  w zględów  praktycznych jest, zdaniem  
Izby, konieczne do osiągnięcia pełnego rezultatu tego przepisu. O m a­
wiany przepis przew iduje, że jeżeli przesyłka wagonowa, nadana na 
warunkach konw encji, została ponownie nadana bez przeładowania 
na warunkach tej samej konwencji i jeżeli pozostaw ała stale pod nad­
zorem kolei, wówczas w  razie częściowego zaginięcia lu b  uszkodzenia 
istnieje dom niem anie, że szkoda powstała w  trakcie wykonywania 
ostatniej um owy o przewóz. Przepis ten ma istotnie doniosłe zn a­
czenie dla klientów  kolei z uwagi na to , że ustala on, która kolej jest 
odpow iedzialna za częściowe zaginięcie lub uszkodzenie w  razie p o ­
nownego nadania bez przeładowania. W obec braku takiego przepisu 
w  dotychczasow ej konwencji reklam ujący byl niejednokrotnie o d sy ­
łany ze swą pretensją od jednej kolei do drugiej. Podnieść tu  jednak 
należy, że przepis pow yższy w prowadza ty lk o  dom niem anie praw ­
ne (praesum ptio iuris) i że koleje, biorące u dział w wykonyw aniu ostat­
niej um ow y o przew óz, mają prawo przeprowadzać dowód na p rze­
ciw ieństw o dom niem ania, t. j. na to , że szkoda powstała nie p od ­
czas ostatniego lecz podczas poprzedniego przew ozu. O  ile ' chodzi
o wprow adzenie analogicznego przepisu w  m yśl życzenia Izby do 
przepisów polskich, norm ujących przew ozy w ew nętrzne, to  należy 
zauważyć, że projekt opracowywanego obecnie „R egulam inu p rze­
w ozu ”  taki p rzep is ju ż zawiera.

N aturalnie, przepis Regulam inu przew ozu odnosić się będzie móg 
tylko do przypadku, gd y obydw ie um ow y o przew óz dokonywane sął 
na warunkach R ;g jla m in u . Przypadki, w  których jeden z przewozów 
w ykonyw any jest na podstaw ie konw encji, a drugi na podstaw ie R e­
gulam inu lu b odw rotnie-— m uszą pozostać nieuregulow ane, gdyż ani 
konwencja, ani Regulam in nie mogą ich norm ować ze w zględu na za ­
kres swej m ocy obowiązującej.

W  końcu Izba w yraziła  dezyderat, by skorzystano w szerokiej 
m ierze z art. 61 § 3 konwencji i by w prow adzono dokum enty p rze­
w ozow e, um ożliw iające operacje handlowe towarem  w czasie w y ­
konywania przew ozu. W  m yśl art. 61 § 3 konwencji dla zrealizow a­
nia postulatów Izby można dopuścić albo p rzesyłki, przewożone za 
dokum entami przew ozow ym i przenośnym i (listy  przewozu na z lece­
nie), albo p rzesyłk i, które wydaje się jedyn ie za zw rotem  wtórnika l i ­
stu przew ozow ego.

L isty  przew ozow e na zlecenie um ożliw iają obrót w  ten sposób, 
że w tórnik, a tym  samym i m ożność dysponow ania przesyłką, p rze­
nosi się z jednej osoby na drugą zapom ocą indosu. N atom iast p rzy  
przesyłkach, które w ydaje się ty lk o  za zw rotem  wtórnika, indos nie 
jest wym agany i w tórnik, a ty m  samym prawa do p rzesyłk i, przenosi 
się przez proste wręczenie wtórnika (traditio).

C o  do listów  przew ozow ych na zlecenie w  kom unikacji m iędzyna­
rodowej należy zaznaczyć, że podczas konferencji rew izyjnej w  R z y ­
m ie w  1933 r. opracowano odpow iedni układ oraz regulam in przew ozu, 
p rzy czym  ten ostatni u łożony został w  form ie odchyleń  od konwencji. 
U kład ten może w ejść w  życie najwcześniej z chw ilą wejścia w  życie 
nowej konw encji. D o  wejścia w  życie  układu wymagane jest ra ty fik o ­
wanie go co najmniej przez 3 sąsiadujące ze sobą państwa, po czym  
w chodzi on w  życie m iędzy tym i 3 państwami w  90 dni po ratyfi­
kowaniu go przez trzecie  państwo. Polska ratyfikow ała ju ż  układ o l i ­
stach przew ozow ych na zlecenie, podobnie jak  szereg innych państw 
(upoważnienie do ratyfikacji zawarte w  ,,D z . Ust. R . P .”  N r 27/1935, 
poz. 205). Podobno ratyfikacja układu przez N iem cy nie m a widoków
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pow odzenia z uwagi na zastrzeżenia natury prawnej, podniesione przez 
niem ieckie m inisterstw o spraw iedliw ości.

Sprawą przesyłek, wydawanych jed yn ie  za  zw rotem  w tórnika listu 
przew ozow ego, w  kom unikacji m iędzynarodow ej zajm uje się M ię ­
dzynarodow y Z w iązek  K olejow y (U nion Internationale de Chem ins 
de fer t. zw . U . I. C .) . T ak ie  p rzesyłk i będą m ogły być  dopuszczone 
w  ko nanikacji m iędzynarodowej dopiero z  chw ilą w ejścia w  życie  
nowej konwencji z  uw agi na to , że obecna konwencja w yraźnie za ­
kazuje używania listów  przew ozow ych na okaziciela w tórnika, p o ­
dobnie zresztą jak  i listów  przew ozow ych na zlecenie.

W  Polsce lis ty  przew ozow e na okaziciela w  kom unikacji w ew n ętrz­
nej są używane od 1933 r., i ilo ść  przesyłek, przew ożonych za takim i 
listam i, stale wzrasta.

Z . M .

Z M I A N Y  W  T O W A R O W Y C H  T A R Y F A C H  Z W I Ą Z K O W Y C H  
D L A  K O M U N I K A C J I  Z  C Z E C H O S Ł O W A C J Ą . ■—  W  N r N r
30-4-34 ,,D z . Tar. i Ż a rz. K o le j."  ogłoszono do ta ry f dla pow yższej 
kom unikacji szereg zm ian i uzupełn ień , w prow adzanych w  u w zglę d ­
nieniu  bieżących  p otrzeb  życia  gospodarczego. Spośród zm ian tych  
na uw agę zasługują następujące:

W  zesz. 1 części II czechosłow acko-polskiej taryfy  zw iązkow ej, 
zaw ierającym  taryfę  na eksport w ęgla  i koksu z Polski do C ze ch o ­
słow acji, skreślono stawki na p rzew óz tych  tow arów  do czechosłow acko- 
austriackich punktów  granicznych, poniew aż opłaty na eksport w ę ­
gla i koksu z  Polski do A u str ii zaw arte są w  polsko-austriackiej ta ry ­
fie  w ęglow ej, obow iązującej od  dn. 10/VII 1936 r. W  zesz. 3 części
II tejże taryfy  zw iązkow ej w łączono do p ozycji N r . 2 aneksu, ob ow ią­
zu jącej na eksport w ęgla w yw arow ego z  P olski, czeską stację o d ­
biorczą  M ost. Poza tym  jako now ą p ozycję  N r. 9 c aneksu w p row a­
dzono zniżone staw ki na p rzew óz szm at z czeskiej stacji P ilzno do 
B iałegostoku i Ł o d z i K a lisk ie j.

W  części I czechosłow acko-polskiej ta ryfy  portow ej w łączono 
do ta ry fy  artykułow ej N r. 32 staw ki na p rzew óz pakfongu z portów  
do czeskiej stacji H radec u O p avy.

W  zesz. 1 części II w arunek stosow ania taryfy  artykułow ej N r. 1 
w  m yśl którego op łaty  te j ta ry fy  m ogły  być  stosowane do różnych 
tow arów , oprócz oddzieln ie  w ym ien ion ych  w  in nych  taryfach arty-, 
k u ło w y c h —  zm ieniono z w ażnością od dn. i/ X  1936 r., dopuszczając 
stosow anie p ow yższej taryfy  rów nież p rzy  przew ozie  tow arów , dla 
których  nie przew id zian o staw ek w  in n ych  taryfach  artyku łow ych. 
Zm iana ta pozw ala na Korzystanie w  szerszym  zakresie n iż  dotychczas 
z  taryfy  artykułow ej N r. 1, która aczkolw iek w yższa  zasadn iczo od 
in nych  tar y f  i przeznaczona na przew óz najw yżej taryfow anych to ­
w arów , d a :e jedn ak d zięk i dużej ilości stacyj czeskich , w łączonych 
do je j -obszaru w ażności, m ożność korzystan ia z  ta ry fy  portow ej 
w  ty ch  w ypadkach, g d y  ustalona dla danego tow aru taryfa a rty k u ło ­
w a n ie  zaw iera w chodzących  w  rachubę relacyj. Poza tym  obszar 
w ażności taryfy  artykułow ej N r. 1 rozszerzono na stację L ev ice , a do 
ta ry fy  N r . 210 w łączono now ą stację B ratislava N o ve  M esto  ze 
staw kam i na p rzew óz oleju  sam ochodow ego oraz parafin y. W  tym że 
zesz. 1 w ażność p ozycji N r. 1 an.’ksu, zawierającej zn iżk i na p rzew óz 
zb iorow ych  p rzesyłek  drobnicow ych, ograniczono term inem  do o d ­
w ołania, najdalej jedn ak do dn. 30/IX 1937 r.

W  zesz. 2 do taryfy  artykułow ej N r. 24 na przew ó z skór w łączono, 
stację czeską Z lon ice , do taryfy zaś N r. 60 —  stację K a rlo vy  V ary 
ze  staw kam i na p rzew óz szrrat.

W  zesz. 3 w prow adzono w  form ie nowej p ozycji N r . 8 aneksu 
zniżoną opłatę na przew ó z ow oców  i nasion oleistych  od  portów  
do O łom uńca. Z n iżk a  stosowana je st w  d rod ze zw rotu  po p rze ­
w iezieniu  w  okresie I / V III-4-31/XII 1936 r. m inim alnego k on tyn ­
gentu 1 000 ton, w zględ n ie odrazu p rzy  nadaniu— po złożen iu  p rzez 
nadaw cę od pow ied niej gw arancji.

W  zesz. 4 taryfy  p ortow ej, zaw ierającym  taryfy  na p rzew óz drew na 
i w yrobów  z  n iego, p rzed łużon o na dalszy  czas (aż do odw ołania)

zniżone op łaty  p ozycji N r. 1 aneksu na eksport drew na z C ze ch o ­
słow acji, w ażność k tórych  u pływ ała z dniem  30/IX 1936 r.

] .  K .

Z M I A N Y  W  T A R Y F A C H  T O W A R O W Y C H  P . K .  P . — W  „ D z .  
Tar. i Zarz. Kolejowych"  N r 34 ogłoszono następujące w ażniejsze 
zm iany bieżące do ta ry f  tow arow ych  w ew n ętrzn ych  P. K . P.

W  m yśl § 85 przepisów  taryfow ych  (T . C z . I B )  t o w a r y  p r z e ­
s t r z e n n e ,  które w  stosunku do wagi sw ojej zajm ują dużo m ie j­
sca w  w agonie, opłacają p rzy  nadaniu w  p rzesyłkach drobnicow ych 
przew oźne w ed łu g  staw ek, p od w yższon ych  o 50 % . P rzep is ten  sto­
sow any je st także w ów czas, g d y  tow ar przestrzen n y stanowi ty lk o  
część przesyłk i i jest opakow any od dzieln ie. Jeżeli natom iast tow ar 
przestrzen n y złączon y je st z  resztą p rzesyłk i opakow aniem  —  w ó w ­
czas przew oźne za całą p rzesyłkę  p odw yższa się o 5 0 % . W yk a z  to ­
warów  p rzestrzen n ych  podany jest w  załączniku X III do T .  C z . I B . 
Z  dniem  10/X 1936 r. uzupełn ion o p rzepis § 85 postanow ieniem , iż 
nie pod w yższa  się przew oźnego za tow ary przestrzenne w  ty ch  w y ­
padkach, je że li stanow ią one część zbiorow ej p rzesyłk i używ an ych  
przedm iotów  gospodarstw a dom ow ego, przew ożon ych  jako rzeczy  
przesied len iow e.

W  w ykazie  o p ł a t  d o d a t k o w y c h  uzup ełn ion o p rzep is o te r­
m inach, w o ln ych  od  sk ład o w ego ,d la  p rzesyłek , załadow yw anych przez 
nadaw cę, t. zn. d la  w szystkich  p rzesyłek  w agonow ych i n iektórych 
d rob nicow ych . W  m yśl dotychczasow ych  p rzepisów  p rzy  p rze sy ł­
kach, załadow yw an ych p rzez nadawcę i składanych p rzez n iego na 
ram pach, placach lu b w  k rytych  składach stacyjnych  —  składow e 
pobierano od chw ili złożenia p rzesyłk i na skład, bez term inu w o ln e­
go od składow ego. Postanow ienie pow yższe ograniczono tylko do tych 
w ypadków , gd y  tow ar ma pozostaw ać na sk ładzie  p rzez p ew ien  czas 
p rzed  naładunkiem  albo w  razie p rzerw y w  naładunku. N atom iast 
za składanie części p rzesyłek  na placach i ram pach w  czasie ładow a­
nia w agonu, o ile  czynn ość ta nie przekracza term inu, w olnego od 
p o sto jo w e g o — n ie p obiera się składow ego.

W  grup ie  ta ry f  specjalnych na p rzew óz r y b  w prow adzono 
zm iany redakcyjne, u łatw iające orientację w  tym  kieru nku , iż  jedn e 
z ta ry f  przeznaczone sa ty lko  d la  ryb  słodkow odnych, a m ianow icie 
taryfy  specjalne W B -8, G B - 12 i P B - 12, inne zaś ty lk o  d la  ryb 
m orskich, t. j .  taryfy  specjalne W B -9, W B - 10, G B -14 , G B - 15 i P B - 14.

D la  poparcia sportu wioślarsKiego w  szczególności p rzy  p rzew o­
zie  ł o d ^ i  d ł u g i c h ,  nie m ieszczących się na w agonie zw ykłym , 
g d y  zatem  zach od zi konieczność dołączenia jedn ego lub dw óch 
w agonów  ochron n ych —  obniżono op łatę  za u życie  ty ch  wagonów  
ochron n ych z gr 30 do gr 20 od wagonu i k ilom etra (tar. specj. 
W R -20).

Poza tym  w om aw ianym  ,,D z . Tar. i Z arz. K o le j."  og łoszon e z o ­
stały liczn e drobniejsze zm iany, uzupełniające obszar w ażności p o ­
szczególn ych ta ry f  specjalnych i t. p . W szy stk ie  pow yższe zm iany 
w esz ły  w  życie  z  dniem  10/X 1936 r.

S . P.

K O M U N I K A C J A  Z W I Ą Z K O W A  T O W A R O W A  P O L S K O -  
S Z W A J C A R S K A .— W  zw iązku  z  dew aluacją franka szw ajcarskie­
go w prow adzono —  z  w ażnością od  dn. 19/X 1936 r. —  do is tn ie ­
jących  ta ry f  na p rzew óz z  Polski do Szw ajcarii o lejów  gazow ych
i ja j dodatek ku rsow y w  w ysokości 40%  od  op łat p rzew ozow ych  za 
od cin ki, leżące poza Szw ajcarią. W p row ad zen ie  tego dodatku kur­
sowego je st konieczne celem  u chronienia kolei pozaszw ajcarskich od 
strat m aterialnych, gd yż op łaty  p rzew ozow e w spom n ianych ta ry f  
są w y ra ż o n e  we frankach szw ajcarskich.

O m aw iany dodatek ku rsow y jest ty lk o  zarządzen iem  tym czasow ym
i n ie  reguluje spraw y ostatecznie. W  najbliższym  czasie w ym ienione 
taryfy  zostaną p rzerobion e i w  zu pełn ości dostosow ane do now ego 
stanu w alutow ego.

M . O .

ŻEGLUGA I SPRAWY MORSKIE
P R A C A  P O R T U  G D Y Ń S K I E G O  W E  W R Z E Ś N I U  193 6  R . —
W y n ik i pracy portu  gdyńskiego we w rześniu  b. r. u trzym u ją  się 
niem al dokładn ie na p oziom ie sierp niow ych , co pozw ala za liczyć 
m iesiąc spraw ozdaw czy rów nież do zu p ełn ie  pom yśln ych d la  G d yn i.

Zestaw ien ie r u c h u  s t a t k ó w  w ykazuje pew ne nieznaczne 
zm n iejszen ie  się ilości statków na w ejściu , w zrost natom iast ilości 
statków na w yjściu . W e  w rześn iu  zaw in ęło , m ianow icie, do portu 
gd yńskiego 419 statków  (w sierpniu  —  430) o ogólnej pojem ności 
405 747 n rt (w sierpniu  —  464864), w yszło statków 421 (403) o p o ­
jem ności 410 545 nrt (427 764). Jak z  pow yższego w yn ika, w  m ie­
siącu spraw ozdaw czym  zm alał dość zn aczn ie p rzeciętny ton aż statku,

zaw ijającego do G d y n i, który w yn iósł 968-3 n rt (w s ie rp n iu — 1 081 
nrt). Średnia ilość  statków , przebyw ających jedn ocześn ie  w  porcie, 
w zrosła  w e w rześn iu  do 44 (w sierpniu  —  36), średni zaś postój 
statku w  p orcie  trw ał w e w rześn iu  51-5 godz. (51-2). K olejn ość bander 
u kształtow ała się następująco: p ierw sze m iejsce zajęła  ponow nie 
Szw ecja, Polsce zaś p rzyp ad ło  d ru gie  m iejsce, dalsze zajęły  —  D ania, 
N ie m cy , A n g lia , N o rw egia  i Stany Z jed n .

O g ó l n y  o b r ó t  t o w a r o w y  w yn iósł w e w rześn iu  665 859 t 
(w sierpniu  —  6 6 7 3 77  *)• P ew ien  spadek w ykazują  zestaw ienia 
obrotu  zam orskiego (654878 t w e w r z e ś n iu — w obec 6 5 9 76 4  t 
w  sierpniu) oraz obrotu  p rzyb rzeżn ego (2 4 6 4  t —  w c b e c  3023 t),
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w zrósł n ito m iast w  m iesiąca spraw ozdaw czym  obrót, dokonany 
drogą w odną z w nętrzem  kraju (8 S i 7 t w e w rześn iu  — w obec 4 590 t 
w  sierpniu). W  obrocie  zam orskim  w e w rześniu  przypada 115 315 t 
na p rzyw óz (w  sierpniu  —  1 1 6 6 1 7  t) oraz 539563 t  (w  sierpniu  —  
543 147 t) na w yw ó z.

N a  te ogólne liczb y  składają się w e w rześn iu  następujące pozycje  
p oszczególn ych  artyku łów  (w  ton ach):

N asiona różne . . . . 64 S trą c z k o w e ........................ 90
,, oleiste . . . . 2 017 M ąka ryżow a . . . . 850

R yż s u ro w y ........................ 7 169 M ą k a .................................. 5o
O w oce świeże . . . . 1 366 M ąka pastewna . . . 857

„  s us z one . . . . 428 R y ż ................................... 260
K onserw y owocowe . . 3 S ł ó d .................................... 855
O rzechy i m igdały . . 9 O w oce świeże . . . . 3 i

709 K onserw y owocowe . . 17
H e r b a t a .............................. 120 Nasiona i rośliny . . . 263
K a k a o .................................... 643 Szynki i inne peklowane 40
K o r z e n ie .............................. 75 Bekony ............................. 1 447
R ośliny i mater. rośl. . 107 D rób  i ptactwo bite . . 213
Ż y w i c a .............................. 397 Jaja . .............................. 1 623
Śledzie św ieże . . . . 421 M a s ło ................................... 1 657
śled zie  solone . . . . 5 311 C e m e n t ............................. 1 156
R u dy różne i wypałki pir. 10 811 S ó l......................................... 440
O l e j e .................................... 143 W ęgiel eksportowy . .3 9 4 5 2 1
Smoła i sm ary . . . . 2 ,, bunkrow y . . 32 412
A s f a l t .................................... S84 K o k s ................................... 2714 S
T łu szcze  i oleje roślinne . 559 O leje, parafina. . . . 12
T łu  szcze zwierzęce surowe 1 451 T łuszcze zwierz, i smalec 605
T r a n .................................... 494 Przetw ory m ięsne. . . 1 404
Napoje alkoholowe i inne 57 C u k i e r .............................. 13 839

107 N apoje alkoholowe . . 18
S ia rk a .................................... 181 Spirytus i ........................ 3
Przetwory chemiczne . . 239 M ak u ch y.............................. 356
F a r b y .................................... 26 O t r ę b y .............................. 409
G a r b n ik i.............................. 1 S30 W y tło k i buraczane . . 434
F osfo ry ty .............................. 11 197 Soda . . . . . . . 7
Żu żle  T hom asa . . . 9 700 S a lm ia k .............................. 38
Skóry .................................... 3 810 K a r b i d ............................. 129
W e łn a ................................... 1 221 F arby ............................. 3
O dpadki we ł n y . . . . i i i M ączka kos t na . . . . 102
Przędza wełniana . . . 35 B iel cynkowa . . . . 351
B a w e łn a .............................. 4883 Sól potasowa . . . . 200
O dpadki baw ełny . . . 213 Saletra ............................. 511
Przędza bawełniana . . 211 70
L en , konopie, sisal i inne 63 T k a n i n y .............................. 750
J u t a .................................... 1 675 Bawełna i odpadki . . 89
S z m a t y .............................. 1 893 D rzew o tarte . . . . 28 200
K a u c z u k .............................. 711 W yro b y  z  drzew a. . . 981
W yro b y  gum owe . . . 67 K l e p k i .............................. 156
P a p i e r .............................. 1 579 D y k ty  i forniery . . . 1 443
Papa i tektura . . . . 11 M eble g ię te ........................ 469
C e l u l o z a .............................. 719 W yrob y koszykarskie 148
Żelazo surowe . . . . 532 P a p i e r .............................. 500
M etale różne . . . . 237 Papa i tektura . . . . 251
Z łom  żelazny . . . . 35  851 1 022
M ie d ź .................................... 899 Żelazo surowe . . . . 823
C y n a .................................... 148 ,, handlowe . . . 6 865
W yrob y  żelazne i metal. 303 M etale różne . . . . 1
M aszyny, aparaty i części 364 W yro b y  żelazne i metal. 2 226
C zęści wagonów i lokomotyw 3 76 Szyny kolejowe . . . 2 065
Sam ochody, m otocykle i R ury żeliw ne i żelazne 1 799

ich części ........................ S3 C y n k .................................... 1 181
R ó ż n e .................................... 3 43° Blacha cynkowa . . . 467

R a z e m : I I S 3 I 5
R ó ż n e .............................. 7 707

R a z e m 539  563

N iezn aczn y spadek ogólnej lic zb y  p r z y w o z u  spow odow any 
został p rzed e w szystkim  obniżeniem  się dw óch w ażn ych pozycyj 
zestaw ienia, a m ianow icie rud różn ych i w ypałków  p irytow ych  
(10 811 t w e w rześn iu  —  w o bec 26480 t w  sierpniu) i złom u 
(35851 t w e w rześn iu  —  w obec 48069 t w  sierp niu ). Spadek w y ­
kazują ponadto w e w rześn iu : garbniki (1 53° t  —  w obec 2 1 6 2  t), 
baw ełna (4883 t — w obec 5 177  t) , celu loza  (719 t  —  w o bec 1 137 t)
i m iedź (899 t —  w obec 1 078 t). W z ró s ł natom iast p rzyw óz szeregu 
in nych  p ozycyj, z k tórych  na w ym ien ien ie  zasłu gu ją: nasiona oleiste 
(2 0 17  t w e w r z e ś n iu — w o bec 1 320 t w  sierp niu ), ryż su row y, k tó ­
rego całookrętow y tran sport n ad szedł do G d y n i w e w rześn iu  (7 169 t
—  w obec 2 t w  sierp niu ), ow oce św ieże (1 366 t w o bec —  429 t), 
śled zie  solone (5 311 t —  w obec 4325  t), tłu szcze  zw ierzęce  surow e 
(1 451 t —  w o bec 804 t), fo sfo ry ty  (11 197 t  —  w o bec 34 0 4 t), 
żu żle  T hom asa (970 0  t — w o bec 5600 t), skóry ( 381 0 t  —  w o bec
3 027 t), w ełna (1 221 t  —  w obec 900 t), ju ta  (1 675 t  — w obec 1 126 t) ,

szm aty (1 893 t  —  w obec 1 540 t) , p apier (1 579 t  —  w obec 995 t)
i zb iorow a p ozycja  różn ych  artykułów  (34 30  t —  w obec 2636 t).

Po stronie w y w o z u  w e w rześn iu  w ykazuje w  porów naniu 
z  sierpniem  dość znaczny spadek pozycja  w ęgla  eksportow ego 
(394521 t  —  w obec 4194 65 t). Zm alała rów nież p ozycja  w ę g  la 
bunkrow ego (3 2 4 12  t  —  w obec 34253 t). K oksu natom iast w y w ie ­
ziono w  sierpniu  p rzez G d y n ię  n ieco w ięcej (27 145 t  —  w obec 
22263 t). Z  in nych  artykułów  spadek liczb  w e w rześniu  w ykazują: 
ryż (260 t  —  w obec 2 435 t w  sierpniu ), słód (855 t  —  w obec 1 462 t), 
jaja  (1 623 t  —  w obec 2 S79 t) , sól potasow a (200 t —  w o bec 1 910 t), 
żelazo handlow e (6865 t— w obec 90 0 7 t) i cyn k (1 181 t —  w obec
1 713 t). N iem al bez żadnych różn ic p ozostały  w  ostatn ich 2 m iesią­
cach p ozycje : bekonów  (1 447 t w e w rześn iu — w obec 1 437 t w  sierp ­
n iu), d yk t i fornierów  (1 443 t —  w obec 1 421 t) , w yrobów  m eta­
low ych (2 226 t —  w obec 2 237 t) , ru r że liw n ych  i żelaznych 
(1 799 t — w obec 1 753 t). Z  p ozostałych p ozycyj w yw ozu  w zro s ły  
w e w rześn iu: m asło (1 657 t —  w obec 1 165 t), cem ent (1 156 t  —  
w o bec 660 t), p rzetw ory m ięsne (1 404 t —  w obec 1 101 t), cu k ier 
(138 3 9  t —  w obec 616 t) , drzew o tarte (28200 t —  w o bec
25 187 t), celuloza (1 022 t  —  w o bec 789 t), szyn y  kolejow e (2 065 t
—  w  sierpniu  brak zu p ełn ie) i zb iorow a „r ó ż n e ”  (7 707 t —  w o­
bec 2 441 t).

W  o b r o c i e  d r o g ą  w o d n ą  z w n ętrzem  kraju na p rzyw óz 
przypada 2 566 t (w sierpniu  9 4 4 1), na w yw ó z zaś 5 951 t (w sierp niu —  
364 6 t). Z  w ażn iejszych  p ozycyj w ym ien ić  tu należy —  w  p rz y w o ­
z i e —  cukier ( 1 4 5 8 t w obec braku w  sierp niu ), w  w yw o zie  zaś —  
ryż łu szczon y (1 283 t  —  w obec 798 t  w  sierpniu).

W  o b r o c i e  p r z y b r z e ż n y m  po stronie p rzyw ozu  figuruje  
336 t (w sierpniu  400 t), po stronie zaś w yw ozu  — 2 128 t (w sierp ­
n i u —  2623 t), w  czym  ry ż  łu szczon y  1 132 t (1 576 t) . R eszta  p o ­
zycyj w yraża się zu p ełn ie  n ik ły m i liczbam i.

R u c h  p a s a ż e r s k i  w  zw iązku  z końcem  sezonu tu ry s ty cz­
nego na m orzu zm alał w e w rześniu  bardzo siln ie. P rzyjech ało , m ia­
n ow icie, 790 osób (w sierpniu  —  5 18 2 ), w yjechało —  2 3 3 6  (4958).

O .

E L E W A T O R  Z B O Ż O W Y  W  G D Y N I . —  B udow a e lew atora  z b o ­
żow ego w  G d y n i dobiega  końca. N a  nabrzeżu In d yjsk im  w znosi 
się w ysoki gm ach, całkow icie zew nątrz w ykończon y. W ym iary  gmachu 
są następujące: 66 m  d łu gości, 21 m szerokości i 40 m  w ysokości 
w  części w ieżow ej, a 30 m — w częściach pozostałych. Środkowa część 
elew atora m ieści w  sobie w szelk iego rodzaju  m aszyny, w in d y , w agi, 
term om etry i t. d „  w  lew ej części gm achu znajduje się  8 kondygnacyj 
sp ichrzow ych, na których  podłogach m oże b yć  w ysypane zboże do 
w ysokości 150 — 180 cm . Praw a część gm achu przeznaczona je st 
na silosy  —  zb iorn ik i p ionow e o przekroju  4 x 4  m  i w ysokości 20 m.

Pojem ność elew atora zbożow ego w  G d y n i w yn osi 10 ty s . t, p rze ­
w id zian a jest rozbudow a gm achu do w ielkości, która b y łab y  w  stanie 
pom ieścić 30 tys. t zboża. Z d oln ość przeładunkow a elew atora w ynosi 
200 t  na go dzin ę  z w agonu do gm achu lu b z  gm achu na statek, oraz 
100 t  na go dzin ę  ze  statku do m agazynu.

K o szt budow y elew atora zbożow ego w  G d y n i w yn osi z ł  3 m iln . 
W łaścicie lem  elew atora zbożow ego je st S. A .  „E lew atory  Z b ożo w e” , 
której akcje znajdują się w  portfelu Banku Polskiego. B udow ę fin an ­
sow ał B ank Polski.

U ru ch om ien ie elew atora p rzew id uje się na kon iec bieżącego roku.

D la  inform acji p od ać n ależy, że dotychczas praw ie cały eksport 
zboża szed ł p rzez G dańsk, a m ianow icie jeszcze  w  1935 r. p rzez 
G dań sk przeszło  800 ty s . t zboża, g d y  p rzez G d y n ię  zaled w ie  20 
ty s . t.

W sp o m n ieć  należy, że R ada Portu  w  G dań sku u ch w aliła  budow ę 
podobnego elew atora zbożow ego, a poza tym  G dań sk ob n iży ł o 3 5 %  
staw ki m agazynow e na zboże eksportow e.

B . P .

R Y N E K  F R A C H T O W Y . —  D ew aluacja  szeregu w alut europejskich, 
przeprow adzona w  tygodn iu  spraw ozdaw czym , w yw arła  ty lk o  n ie ­
znaczny w p ływ  na ryn ki frachtow e, na których  sytuacja  kształ­
tow ała się na ogół pom yślnie d la  arm atorów —  za w yjątkiem  
rynku dunajskiego, gd zie  ruch b y ł bardzo ograniczony, jak  ró w ­
n ież w  w yw o zie  ryżu  i k u k u ryd zy  z S-ijgonu; p rzyczyn a  tego jednak 
b y ł brak tonażu zarówno do natychm iastow ego załadun ku, jak
i na term iny p óźniejsze. W  zw iązku  z pow yższym  staw ki m iały tendencję 
zw yżkow ą.

N a  rynku L a  P laty  notow ano silne zainteresow anie tonażem , za- 
frachtow ano pod zboże ogółem  31 statków o łącznym  tonażu 216 600 t, 
p rzy  czym  ustalon y został n ow y rekord staw ki na średniego typ u  
statki do F rancji, za które płacono sh 26/- na p ołow ę listopada, p o d ­
czas gd y  najw yższa w  1929 r. osiągnięta stawka z San L o ren zo  w y ­
nosiła sh 26/9, a z R osario 27/-. Za  ładunki do portów  A n g lii  i k o n ­
tyn entu  płacono prem ie w  w ysokości sh  1/94-2/9 na listopad, 
sh 1/64-2/6 na listopad i grud zień .
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Paradoksalnie jak b y  —  w obac o g ó ln jj zw yżk i staw ek '— -w ygląda 
niezm ieniona dotychczas stawka sh 2/3 z portów  K anady, skąd —  
m im o bliskiego zam knięcia sezonu naw igacyjnego —  szereg statków 
od p łyn ęło  w  balaście do północnych portów  P acyfik u . N a  rynku 
tym  notow ano ogrom na ożyw ien ie p rzy  staw kach, zw yżku jących
o sh 3/6 ponad staw ki, płacone w  u b iegłym  tygodn iu . Z a  w iększe 
statki do A n glii płacono sh 26/6-4-28/- i 28/6 na p aźd ziern ik  i l i ­
stopad. N a rynku północno-am erykańskim  frachtow ano ru dę z W a - 
bana do portów  B ristol C hannel po sh 7/3 fob , szyn y  z Sydn ey do 
A fry k i Południow ej po sh 13/- i złom  z New Y orku  do zach od­
nich portów  W ło c h  po $ 4'40.

R ynki w schodnie i D alekiego W sch o d u  w yk azyw ały  słaby ruch —  
głów nie z pow odu niedostatecznej p od aży tonażu, jak o też w y cze ­

kującej postaw y arm atorów . W  w yw ozie  ryżu z Sajgonu płacono 
sh 29/9-H30/- na listopad. Stawka na pszenicę z K arachi w ynosiła 
sh 26/3, a na soję z portu D aln y sh 28/6. Poza tym  poszukiw any 
b ył tonaż pod siem ię lniane, ziarno palm ow e, pszenicę, rudę m anga­
nową i t. p. W  w yw ozie  pszen icy  z p ołudn iow ych  portów A u stralii 
do Europy stawka na pszenicę w orkow aną ze starych zb iorów  w y n o ­
siła sh 32/6 na październ ik  łączn ie  z prem ią sh 3/6. Prem ia p rzy  k o n ­
traktach na now e zb io ry  w ynosiła  ty lk o  sh 1/- z Sydney na grudzień/ 
styczeń  i luty.

W  portach czarnom orskich Z . S. R. R . ruch b ył bardzo ogran iczo­
n y, notowano kontrakty na rudę z P cti do Stanów Z jedn . po sh 18/-
i do Japonii po sh 19/- na listopad.

P O C Z T A  I
O B R Ó T  P R Z E K A Z Ó W  P O C Z T O W Y C H  I T E L E G R A F I C Z ­
N Y C H  W  L I P C U  1936  R . —  W  obrocie krajowym wpłacono 
w lipcu przekazów pocztow ych 1 5 1 6 9 9 9  szt. i przekazów telegra­
ficzn ych 10435 szt. na kwotę z ł  119 531 140, wypłacono zaś przeka­
zów pocztow ych 1 506 738 szt. i przekazów telegraficznych 11 827 szt. 
na kwotę z ł  118 3 0 3 8 8 1. W  obrocie zagranicznym  wpłacono przeka­
zów  pocztow ych 2 599 szt. i przekazów telegraficznych 42 szt. na 
kwotę z ł  350 382, wypłacono zaś przekazów pocztow ych 89 782 szt.
i telegraficznych 152 szt. na kwotę z ł  6065265.

Poważniejszy obrót przekazów pocztow ych i te legraficzn ych m ie- 
iśm y z  następującym i państwami:

Wpłacono przekazów: Wypłacono przekazów: 
K r a j  poczto- telegra- na poczto- telegra- na 

wych ficznych kwotę wych ficznych kwotę 
l i c z b a  zl l i c z b a  zl

A ustria . . 118 2 120 51 1 577 1 26093
B elgia . . . 162 2 23963 2345 14 131 980

TELEG
Czechosłowacja 263

RAF
10 2 97 1 9 4324 9 141 826

Egipt . . . 109 — 21 853 76 — 2 853
Francja . . 604 19 87 898 27904 96 3 121 319
H olandia . . 38 — 18 906 412 10 22 913
Jugosławia 28 — 2 479 — — —
Kanada . . 11 — 1 803 2 746 — 158356
Ł otw a . . . 22 — 1 240 — — —
N iem cy . . 497 3 30 610 23 666 6 712 075
Rum unia . 59 — 5 608 76 — 3 406
Stany Z je d n .. 79 — 12 821 24  371 — 1 623 454
Szwajcaria. . 91 — 15 104 524 7 33 937
W ę g ry  . . . 32 1 2 158 1 — 2
W . Brytania . 104 — 22 256 391 — 30 848
W ło ch y  . . 250 5 40 892 291 — 5 561
W . M . Gdańsk 47 — 8 621 457 6 26 777

PRAWO I SĄD W ŻYCIU GOSPODARCZYM
O D R O C Z E N I E  E K S M I S Y J  Z  L O K A L I  

H A N D L O W Y C H  I P R Z E M Y S Ł O W Y C H

W  , ,D z . Ust. R . P . ”  N r 74/1936, poz. 525 został og łoszon y dekret 
Prezydenta R zp litej z  dn. 29/IX 1936 r. o odroczeniu  eksm isyj z  lo ­
kali handlow ych i przem ysłow ych; dekret ten w szed ł w życie  z dniem  
30/IX 1936 r.

D ekret obow iązuje na obszarze całego Państw a, d o tyczy  zaś lokali 
przedsiębiorstw  handlow ych i p rzem ysłow ych, zaliczon ych na rok

1935 do kategoryj I,-rTII— jeżeli chodzi o przed siębiorstw a han dlo­

w e, i do kategoryj I 4 - V I — jeżeli chodzi o przedsiębiorstw a p rze ­
m ysłow e, które p od legały  przepisom  ustaw o ochronie lokatorów, 
a w  1935 r. zo sta ły  w yłączon e spod tej ochrony dekretem  P re z y ­

denta R zplitej z dn. 14/XI 1935 r. ( ,,D z . Ust. R . P .”  N r 82, poz. 
504) i śląską ustaw ą z dn. 29/XI 1935 r. ( , ,D z . Ust. Ś l .”  N r  21, poz. 
29).

D ekret nie odracza eksm isji, upow ażnia natom iast sądy do odra­
czania, z tym , że m ogą one u dzie lać  odroczenia ty lk o  jeden  raz, 
a nadto najpóźniej do dn. 31 /III 1939 r. W  sprawach o eksm isję sąd 
p ow inien  u w zględn ić  stosunki gospodarcze obu stron (najem cy- 

lokatora i wynajm ującego-właściciela n ieruchom ości), a w  szcze­
gólności w p ły w , jaki m iałoby w ykonanie eksm isji na położenie na­
jem cy, czas trw ania najmu oraz w ysokość płaconego czynszu  i żąda­
nej p od w yżki. P rzypuszczać zatem  należy, że w ów czas, gd y p o d ­
w yższenie kom ornego podw ażałoby egzystencję  p rzedsiębiorstw a na­

jem cy, sąd od ro czy  eksm isję, natom iast je j nie od ro czy, gdy p od ­
w yżka ta nie odegra w iększej roli w  p ołożen iu  najem cy, w p łyn ie  
natom iast na popraw ę położenia w ynajm ującego. N adm ien ić  nadto 
należy, że sąd może u d zie lić  od roczenia jed yn ie  na w niosek najem cy.

W  jedn ym  ty lk o  przypadku sąd obow iązany jest od ro czyć eksm isję, 

a m ianow icie, gd y najem ca dokonał w  okresie 15/XI 1932 4 - 15/XI 
*935 in w estycyj, zw iększających  w artość lokali, a in w estycje  te 

jeszcze  nie zam ortyzow ały się. Sąd obow iązan y je st w ów czas u d z ie ­

lić odroczenia na czas, p otrzebny do zam ortyzow ania się inw estycyj, 
w żadnym  razie nie d łu żej n iż do dn. 31 /III 1939 r.; jeżeli jednak 
w ynajm ujący zw róci najem cy ustaloną p rzez sąd w artość nie zam orty­
zow anych jeszcze in w estycyj, obow iązek odroczenia eksm isji odpada.

W  spraw ach o eksm isję, której przyczyn ą jest brak zgo dy stron 
na w ysokość czyn szu, sąd p ow inien  skłaniać je do zawarcia um ow y 
najm u; zaw iera się w  tym  w yrazie  tendencja ustaw odaw cy, aby 
p rzejście na system  w olności um ów najm u m ogło być dokonane 
m ożliw ie szybko. C o  do w ysokości czynszu w  przypadku odroczenia 
eksm isji dekret postanawia, że je że li strony nie um ów ią się inaczej, 
to  w  okresie odroczen ia eksm isji będzie  pobierany czynsz w  w y so ­
kości, obow iązującej strony w chw ili w yjęcia  lokalu spod ochrony.

C o  do term inów  w ypow iadania najm u, to  ustala je  kodeks zo b o ­
w iązań (art. 390), dekret zaś jed yn ie  na okres przejściow y do dn. 
31 /III 1939 r. ustala term in  specjalny dla określonej kategorii lokali, 

postanawiając, że w  okresie tym  w yp ow ied zenie najmu lokali, k tó ­

rych najem  trw ał nie krócej n iż 5 lat, m oże nastąpić p rzez w yn ajm u­
jącego w yłączn ie  na 6 m iesięcy naprzód na koniec kwartału kalenda­

rzow ego, n iezależnie od term inu płatności czynszu; term in  ten nie 
obow iązuje najem cy, który m oże w yp o w ied zieć  najem w ed łu g  p rze­

pisów  kodeksu zobow iązań, z czego w ynika, że specjalny term in 

d łu ższego w ypow iedzenia został stw orzony na korzyść lokatora.
Przypadki, w  których w ynajm ujący m oże od stąp ić c d  um ow y 

najm u, p rzew id uje kodeks zobow iązań, a m ianow icie gdy najemca 
u żyw a rzeczy  w  sposób n iezgod ny z je j p rzeznaczeniem , naraża ją  

na znaczne uszkodzen ie, zachowuje się n iep rzyzw oicie  i t. p. (art. 382) 
lu b gd y  najem ca zalega z  zapłatą czynszu co najm niej za 2 okresy 
płatności (art. 388). D ekret z w rześnia b. r., u w zględn iając ten stan, 

nie dopuszcza odraczania eksm isji z tych  lokali, od których um owy 
najmu od stąp ił wynajm ujący z  p rzyczyn , p rzew id zian ych  w art. 

382 i 388 kodeksu zobow iązań, a ponadto z lokali, których op róż­

nienie jest potrzebne dla w zn iesienia nowej budow li. N aw et wów czas, 

gd y  eksm isja został ju ż  odroczona, w ynajm ujący m oże od stąp ić  od
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um ow y najmu z w yżej w ym ien ion ych  p rzyczyn , a najem ca traci 
w ted y prawo do korzystania z udzielonego mu odroczenia.

Jak z pow yższego w yn ika, om awiany dekret nie narusza możności 
w ypow iadania najmu lokali przed siębiorstw  handlow ych i p rzem y­
słow ych, których d o tyczy, stw arza jed yn ie  w okresie do dn. 3 1/III

1939 r. w arunki, ułatw iające przejście z system u ochrony lokatorskiej 
do system u wolności um ów najmu i dostosow anie się  tych  p rze d się ­
biorstw  do nowej sytu acji, w ytw orzon ej dokonanym  ju ż  w yłączeniem  
ich lokali spod ochrony lokatorów i poddaniem  przepisom  kodeksu 
zobow iązań.

KRONIKA TYGODNIOWA
TERMINY O G Ó L N Y C H  ZEBRAŃ W  SPÓŁKACH  

A K C Y JN Y C H
29 p a ź d z i e r n i k a :

—  Z ach .-C zesk i Zw. G órn . Akc. w P ra d z e "  —  o g. 11
w b k .  , ,B ó m i s : h ;  Escom ptebank u. C red itan sta lt"  w  Pradze, 
na Prikope 37.

—  „ B an k  P o z n a ń sk i" , S. A . —  o g. 12 w  lok. B -ku w P o­
znaniu, al. M irs z . P iłsud skiego 5.

—  F a b r . O kuć B ud . „B -c ia  L u b e r t" , S. A . —  o g. 17 
w  lok. S-ki w  W -w ie , Z łota 34.

—  „S to czn ia  G d y ń sk a " , S. A . —  o g. 17 w  lok. S-ki 
w  G dyn i.

30 p a ź d z i e r n i k a :
— T-w o Akc. P rz e m . i H an d . daw n. P rzedsięb . „ E m ila  

H a e b le ra " — -o g. 11 %  w hot. ,,C ;n tr a l‘ ‘ w  B rukseli, p l. de la 
B ourse 3.

—  „S an d o m .-W ie lk o p o l. H odow la N asion" , S. A . —  o g.
17 w  lok. S-ki w  W -w ie , Zóraw ia 23 m. 6.

— P rzem . E le k tr . „C zech o w ice" , S. A . —  o g. 16 w lok.
S-ki w  Czechow icach.

—  „W arsz .-G d ań sk ie  T -w o H a n d .-Z a s t.“ , S A . — o g. 17 
w  lok. T -w a  w  W -w ie , Szopena 18 m. 9.

31 p a ź d z i e r n i k a :
—  Zakł. P rz e m . „ Jaeg e r i Z ie g le r" , S. A . —  o g. 16

w  lok. S-ki w  W -w ie , G rochow ska 73.

—  C u k r o w n ia  i R a f in .  „ L e ś m i e r z " ,  S. A .— o g. 16 w L e ś
m ierzu.

—  M io d o s y tn ia  i P r z e m . M io d .- P s z c z e ln .  „ K .  M ie szk o w - 
s k i " ,  S. A .-— o g. 19 w lok. S-ki w  W -w ie , Sandom ierska 13.

3 l i s t o p a d a :
■—• „ P o ls k ie  T -w o  S k ła d ó w  N a f t ." ,  S. A .— o g. 17 w  kanc. 

N j t .  J. Jasińskiego w  W -w ie , M iod ow a 8.
—  „ P l a n t a " ,  S. A .— o g. 15*/» w  W -w ie , C h łcd n a  41 m. 8.

4 l i s t o p a d a :
—  „ T - w o  S o s n o w ie c k ic h  F a b r .  R u r  i Ż e l ." ,  S. A . —

o g. 11 w  lok. T -w a  w W -w ie , M on iu szk i 10.

5 l i s t o p a d a :
—  C u k r o w n ia  „ K r a s i n i e c " ,  S. A . —  o g. 13 w  lok. B-ku 

Z ich o d n iego  w W -w ie , F red ry  6.
—  C u k r o w n ia  „ C h y b i e " ,  S. A . —  o g. 9 w  lok. S-ki 

w  C h yb iu .
—  Z a k ł. P r z e m . „ E m i l  E is e r t  i B - c ia  S c h w e ik e r t" ,  S. A . —

o g. 16 w  lok. S-ki w  Ł o d zi, G dańska 47.

6 l i s t o p a d a :
—  Z a k ł. „ B - c i  P o r ę b s k ic h " ,  S. A .,  R oździeń -S zop ien ice—

o g. 18 w  kanc. N o t. D r  K . N ie c ia  w  K atow icach, D w orcow a 9.

7 l i s t o p a d a :
—  „ K o le j  L o k . K r a k ó w —  K o c m y r z ó w " , S. A . —  o g. 10 

w lok. D yr. O kr. K o lei Państw ow ych w K rakow ie, pl. M atejki.

S K A R B O W O Ś Ć  I F I N A N S E
P O D A T K I  I O P Ł A T Y

U LG I DLA R O LN IK Ó W  W SPŁ A C IE  PO D A T K U  G R U N T O ­
W E G O  —  p. str. 1 231. 

W YM IAR I PO B Ó R  NADZW YCZAJNEJ DANINY M A JĄ TK O ­
W EJ OD R O LN IC TW A  —  p. str. 1 231.

N IEZA JM O W AN IE N A LEŻN O ŚC I D RO B N Y CH  PL A N T A T O ­
R Ó W  ZA D O ST A R C Z O N E  BU R A K I —  p. str. 1 232

P I E N I Ą D Z  I K R EDYT
ZMIANY W S T A T U C IE  PA Ń ST W O W E G O  B A N K U  R O L N E ­
G O .—  W  , ,D zienniku Ustaw R. P ."  N r . 77, poz. 539 og łoszon y z o ­

stał dekret Prezydenta R zp litej z dn. 29/IX 1936 r. o zm ianie u sta­
w y z dn. 10/VI 1921 r. w p rzed m iocie  utw orzenia Państw owego B an ­
ku Rolnego. D ekret ten zaw iera 2 ważne postanow ienia. Pierw sze 
z n ich, mające na celu upłyn n ien ie  aktyw ów  Państw owego Banku R o l­

nego, upow ażnia Bank do w yp u szczen ia  ob ligacyj parcelacyjnych do 
w ysokości p ołow y kapitału zakładowego Banku. O b ligacje  m ogą o p ie ­
wać na zło te  lub złote  w  zło cie . Suma obligacyj parcelacyjnych, p u sz­
czonych przez Bank w  ob ieg , nie m oże przekraczać jed n ak  aU o g ó l­
nej sum y w ierzyteln ości Banku, pow stałych z ty tu łu  —  kredytow a­
nej w  gotów ce i zabezpieczonej h ipotecznie  —  reszty  cen sprzeda­
żnych za parcelowane nieruchom ości w łasne Banku. Posiadacze p o ­
w yższych  ob ligacyj parcelacyjnych są zabezp ieczen i na odrębnej 

masie m ajątkowej Banku, specjalnie stw orzonej z  w yżej w ym ien io­
nych w ierzyteln ości Banku z ty tu łu  reszty cen sprzedażnych, ponadto 

zaś posiadają p rzyw ilej p ierw szeństw a zaspokojenia pretensyj —  za ­
równo z tytu łu  sam ych obligacyj parcelacyjnych, jak  i kuponów  od

nich —  na ratach, w płacanych z tego tytu łu  p rzez d łu żn ików  B an ­
ku. Ponadto, narówni z innym i w ierzycie lam i, m ogą oni być zasp o­

kojeni z innych części majątku Banku. Szczegółow e ustalenie p rzep i­
sów o em isjach obligacyj parcelacyjnych dekret pozostaw ia ro zp orzą­
dzen iu  M in istra  Skarbu.

D ruga, w ażniejsza, zm iana polega na tym , że dotychczas M in ister 
R olnictw a i R-'form  R olnych m ianował swego kom isarza i jego za ­

stępców w celu „p rzestrzegan ia  zgodności działalności Banku, zw ią ­
zanej z wykonaniem  naprawy ustroju rolnego, z odnośnym i p rzepisa­

m i praw n ym i” , gd y obecnie ponadto „celem  utrzym ania łączności 
m iędzy M in istrem  R olnictw a i R eform  R olnych a w ładzam i Banku 
w  spraw ach p olityki gospodarczej w  zakresie roln ictw a i p olityki 

agrarnej” . Została  w ten sposób podkreślona odm ienność celów d z ia ­
łalności Państw ow ego Banku R olnego i innych banków państw ow ych, 

w  szczególności zaś Banku G ospodarstw a K rajow ego, na w zór k tó ­
rego konstruow ano przedtem  układ w ład z P. B. R ., i zaznaczona k o ­
nieczność sharm onizowania p olityki Banku z ogólną polityką rolną 
Państw a. Bank zostaje w  ten sposób uznany w pewnej m ierze za o r ­

gan pom ocniczy M in istra  R olnictw a i Reform  R olnych w  zakresie 
p o lityk i finansow ej 1 agrarnej.

Poza tym i dw om a postanow ieniam i dekret norm uje szereg kw e- 
styj m niej w ażnych i zaw iera szereg przep i sów o charakterze raczej 
porządkow ym , jak  np. zm iana ty tu łu  ustaw y, przyznanie Bankowi 

w  osobnym  przepisie prawa prow adzenia operacyj bankow ych —  
co dotąd w ynikało z szeregu przepisów  i t. d. A  w ięc m ięd zy innym i: 

dekret norm uje szczegóły zabezpieczenia hipotecznego dla kredytów  
w obligacjach m elioracyjnych, w  sposób analogiczny do om ów io­

nego w yżej zabezpieczenia ob ligacyj parcelacyjnych, rozszerza d o ­
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tychczasow e zabezpieczen ie p ożyczek  Banku na sum ie u bezp ieczen ia  
przeciw pożarow ego —  na w szelk ie  d ługoterm in ow e w ierzyteln ości 
am ortyzacyjne Banku, oraz u zup ełn ia  w aru nki zabezp ieczen ia  p o ży ­
czek w  listach  zastaw nych, dając w  szczególn ości B ankow i m ożność 
dochodzenia (poza sprzedażą licytacyjn ą) reszty  należności z  innego 
m ajątku d łu żn ik a, gd y  z w in y  d łu żn ik a  narosłe za leg łości, łącznie 
z  p ożyczką, przenoszą w artość szacunkow ą n ieruchom ości. Ponadto 
dekret p ow ierza  M in istro w i Skarbu ustalenie w ysokości uposażenia 
Prezesa i W icep rezesa  Banku (na w zó r Banku G osp odarstw a K ra jo ­
w ego ), ustala podstaw y prawne dla pobierania dodatku adm in istra­
cyjnego i odsetek za zw ło k ę, nadając należnościom  Banku, pow stałym  

z tego ty tu łu , ja k  rów nież z ty tu łu  kosztów  sądow ych  i egzek u cyj­
n ych  oraz op łat u b ezp ieczen iow ych , p rzyw ilej p ierw szeństw a równego 
z kapitałem , nadaje w ykazom  zaległości, w ystaw ion ym  p rzez  Bank, 
m oc tytu łó w  sądow ych i adm in istracyjn ych  i t. d. W re szc ie  dekret 

upow ażnia M in istra  Skarbu do u regulow ania na w n iosek  Prezesa 
Banku stosunku służbow ego i u praw nień  em erytaln ych p raco w n i­

ków  Państw ow ego Banku R olnego.
H . O .

N O T O W A N I E  I P Ł A T N O Ś Ć  K U P O N U  P O Ż Y C Z K I  S T A B I ­
L I Z A C Y J N E J . —  M in isterstw o Skarbu u staliło , że na skutek za ­
rządzeń  u staw ow ych w  spraw ie ustroju  pieniężn ego, w ydan ych 
w początkach październ ika  b. r. w  H o lan dii i Szw ajcarii, kupon p o ­
życzk i stabilizacyjnej z 1927 r., p łatny dn. 15 p aździern ika b. r.
i p rzed staw iony do inkasa w  Polsce, będzie  p łacony w ed łu g  p rzecięt­
nego kursu transakcyjnego, notowanego w  ostatniej cedule g ie łd y  
w arszaw skiej, tej w alu ty  z  w ym ien ion ych  na kupon ie, której kurs 
w  stosunku do złotego u leg ł najm niejszej deprecjacji.

K u p on y p ożyczk i stab ilizacyjn ej, opiew ające na dolary Stanów 
Z je d n ., fu n ty  szterlin gi, franki szw ajcarskie, gu lden y holenderskie
i koron y szw ed zkie , przedstaw iane do inkasa w Polsce, b y ły  płacone 
w  zło ty ch  w ed łu g  kursu ty ch  w alut w  W arszaw ie. Po dew aluacji 
funta szterlin ga  i korony szw edzkiej kupon y w ypłacane b y ły  w edług 
kursu p ozostałych  w alut. Po dew aluacji dolara w yp łata  następowała 
w ed łu g  kursu franka szw ajcarskiego i guldena holenderskiego. W  ten 
sposób w ytw orzy ła  się praktyka, że inkasent kuponu w  Polsce o trzy ­
m yw ał rów now artość w  z ło ty ch  w ed łu g  najkorzystniejszej dla niego 
relacji. Po dew aluacji franka szw ajcarskiego i guldena holenderskiego 
posiadacz kuponu w  Polsce b ęd zie  o trzym yw ał rów now artość w  z ło ­
ty c h  w  dalszym  ciągu w ed łu g  kursu w a lu ty  najm niej zd ep recjon o­
w anej, to  zn aczy  w ed łu g  relacji najbardziej dla n iego korzystnej.

W  ch w ili obecnej w alutą  najm niej zdeprecjonow aną je st, jak  
w iadom o, gu lden  holenderski. K u pon , p łatn y w  dn. 15/X b .r .,  b ęd zie  
w ięc zapłacony w ed łu g  średniego kursu transakcyjnego guldena na 
g ie łd z ie  w arszaw skiej z  d n ia ,p op rzedzającego w yp łatę  kuponu. G d y ­
b y  kurs guldena m iał u lec  w iększej deprecjacji n iż kurs np. franka 
szw ajcarskiego, to  posiadacze, p rzed kład ający ten  kupon do inkasa 
w  Polsce, o trzym alib y  rów now artość w ed łu g  kursu franka szw ajcar­
skiego, a w ię c  zaw sze w  relacji d la  n ich  n ajkorzystn iejszej.

Rada G iełd ow a  w  W arszaw ie  postanow iła, że z dn iem  15 p aźd zier­
n ika b. r. w arto ść kuponu 7 %  p ożyczk i stab ilizacyjn ej obliczana 
będzie w ed łu g  przeciętnego kursu transakcyjnego czeku na A m ste r­
dam . W yn ie sie  to  m niej w ięcej z ł  7-1-7-05 za  dolara. Jednocześnie 
postanow iono notow ać 7 %  p o życzk ę  stabilizacyjn ą z  dn iem  15/X 
b. r. w  z ło ty ch  p olskich.

P R Z E J Ę C I E  B A N K U  A M E R Y K A Ń S K I E G O  P R Z E Z  K A P I T A ­
L I S T Ó W  S Z W E D Z K I C H . — Po d łu ższy ch  pertraktacjach p ortfel 
akcyj Banku A m erykańskiego w  Polsce został n ab yty  p rzez nową 
gru p ę kapitalistów  szw edzkich . K ap ita ł akcyjn y Banku w yn osi z ł  5 
m iln. N a  czele  gru p y  szw ed zk iej stoi G en eralny D yrek to r U n ion  
Banku w  Paryżu P. Schónm eyer, który  ostatnio pow ołany zo sta ł do 
R ad y Banku A m erykańskiego.

Bank A m erykański p ow stał w  Polsce w  1925 r. 60%  akcyj p rze­
ję ło  należące do koncernu K reu gera  S zw edzko-A m erykańskie T o w a ­
rzystw o Inw estycyjn e w  N e w -Y o rk u , a pozostałe  40%  objęli bracia 
K reu gerow ie. O statn io , na skutek załam ania się koncernu K reugera 
akcje Banku A m erykańskiego b y ły  w łasnością holenderskiego m ono­
polu  zapałczanego.

W  R ad zie  Banku grup ę szw edzka reprezen tują P P .: K o n su l G e ­
neralny S zw ecji i D yrek to r sp ółk i, dzierżaw iącej m onopol zap ałcza­
ny w  Polsce, C arl H -rslo w , D yrek to r Polskiej A k cyjn ej Spółki T e ­
lefonicznej A k e rs  N ilsso n  i D yrek to r B anku ze Sztokholm u A x e l 
L in d b erg . G łów n ym  zadaniem  Banku b ęd zie  finansow anie polskiego 
eksportu  do krajów  skandynaw skich.

D A L S Z E  U L G I  D L A  D Ł U Ż N IK Ó W  P A Ń S T W O W E G O  B A N K U  
R O L N E G O  —  p. str. 1 231.

R Y N E K  D E W I Z  I P A P I E R Ó W 
P R O C E N T O W Y C H

G I E Ł D A  W A R S Z A W S K A  

z a  o k r e s  o d  5  do 10 p a ź d z ie r n ik a  1936  r .

R ynek d e w i z  w  okresie spraw ozdaw czym  cechow ało znaczne 
uspokojenie po zdenerw ow aniu , spow odow anym  „z a b ie g a m i"  d e ­
w aluacyjnym i szeregu państw . M im o to fluktu acje  kursów  b y ły  dość 
pow ażne; ty c zy  się to w  szczególności funta szterlinga, który w  środ­
ku okresu siln ie  zn iżk o w a ł— -podobno w w yn iku  zapoczątkow ania 
odpływ u kapitałów , ulokow anych na rynku angielskim  w  okresie 
niew yjaśnionej sytuacji m onetarnej w e Francji i w  krajach bloku 
złotego —  a następnie lekko zw yżkow ał, zam ykając jedn ak okres 
stratą w  w ysokości z ł  0-17 na £  1. Zdew aluow ane fran ki: francuski
i szw ajcarski —  w yk azyw ały  tendencję rozbieżn ą: p ierw szy  —  
zw yżkującą, d r u g i— -w ybitn ie  osłabioną. M arki niem ieckie i dolary 
telegraficzne nie w ykazały zm ian w notow aniach. Salda tygodniow e 
(w z ł  na 100 jedn ostkach  w alutow ych; ze znakiem  plus —  w zro st, ze 
znakiem  m inus-— spadek notowań) kształtow ały się następująco: 
franki francuskie + 0 -0 5 , franki szw ajcarskie ■— -0-20, belgi — 0-25, 
koron y szw edzkie  — 0*85, korony du ń skie  •— 1-15 i korony n orw e­
skie —  i- io ;  poza tym  dolary gotów kow e straciły  z ł  o-óo1/g na $ 1.

Dolary St. Zjedn.
» ,, ,, telegr. 

Funty szterlingi . . 
Franki francuskie 
Franki szwajcarskie .
B e lg i ............................
Marki niemieckie 
Korony czechosłow .. 
L iry włoskie . 
Floreny holenderskie 
Guldeny gdańskie . 
Korony szwedzkie . 
Korony duńskie . . 
Korony norweskie .

N a  rynku p a
panow ał m ocny od dawna nienotow any nastrój. R ó w n ież i ob roty, 
dokonane zarówno dla celów lokacyjn ych, jak  i spekulacyjnych o b ję­
ły  bardzo pow ażne ilości m ateriału. D u żym  pow odzeniem  cieszy ły  
się  ob ie  em isje 3 %  Poż. Prem iow ej Inw estycyjnej, p rzy  czym  sztuki
I em isji zysk ały  z ł  2-75, a sztuki II em isji —  z ł  2-50; serie od n otow ały 
zysk  (odpow iednio) z ł  3-00 i z ł  2-00. D ru ga  prem iów ka, t. zn. 4 %  Poż. 
D olarow a, o b ie g a ła 'p o  pod w yższon ym  o z ł  2-00 ku rsie. W śró d  p o ­
zostałych p ożyczek  —  specjaln ie interesow ano się obu pożyczkam i 
dolarow ym i, t. zn. 6 %  D olarow ą i 7 %  Stabilizacyjną. P ierw sza 
z  n ich  —  p rzy  stale w zm acniającej się tendencji —  była  stale p o szu ­
kiw ana; w  w yn iku  p rzew yżk i p opytu  nad podażą zam knęła ona okres 
bardzo pow ażnym  zysk iem  w  w ysokości 4-50%  nom . D ru ga  n ato­
m iast, p o w zg lęd n ie  słabszym  początku, stopniow o zw yżkow ała
i w  rezu ltacie  pod n iosła  się  o i-o o %  nom .

N a  rynku p a p i e r ó w  l o k a c y j n y c h  p r y w a t n y c h  
stw ierd zić  się dał stan raczej ustabilizow any, p rzy  czym  ob ro ty  nie 
b y ły  zb yt duże i ro złoży ły  się niem al rów nom iernie na w szystkie  
notow ane papiery. Poza zn iżkującym i o 0 -75%  nom . 4 % %  L . Z . 
T o w . K red . Z iem skiego i zw yżku jącym i o 0-25%  nom . 5 %  L . Z . 
T o w . K red . m . W a r s z a w y — pozostałe  lis ty  zastawne n ie w y k a zy ­
w ały  zm ian kursow ych.

Wartość 
nominalna 
(  walutaj

Papiery państwowe 

3 %  Pożyczka Premiowa 
Inwestycyjna
I emisja sztuki z ł  w zl. 100 
.. » serie „  „  „  „

II „  sztuki „  ,, „  „
» ,, serie .................. .

4 %  Pożyczka Dolarowa $ !)

Wartość
nominalna Kurs Kurs Ostatni

kurs
(  walutaj najwyższy najniższy

w tygodniu

$  1 S' 3 Ij /8 5 '3  iV s 5 '3 1ł /a
$  1 S’3 ‘ 3/8 5 '3 13/s S’3 1*/s
£  1 2&06 26*01 26 'o 6
100 fr. 24-85 24 ' 7S 2 4 ’8S
100 fr. 122*50 I21'90 122*40
100 big. 89-60 89 '25 ‘ 89*50
100 R M * * 212-36
100 kor. --- --- —
100 lir. 28'10
100 fl. 282*40 279*10 282-35
100 guld. --- --- —
100 kor. 1 3 5 ^0 134*00 I3 4 ' 4°
100 kor. 117*00 116*20 1 16 ’20
100 kor. 130*95 i 3 ° ’65 1 3 0 9 5

: r ó w  l o k a c y j  n y  c h  p  a ń s t w  0 w  y  c h

Kurs Kurs Ostatni
naj­ naj­ kurs w

wyższy niższy tygodniu

w  z ł

64-50 63-00 64-50
79-00 76-50 79-00
6 5 '25 63 '75 65"25
8o"oo 7 7 'So 80*00
49 'oo 4 7 'oo 49*00

V $  5 =  z ł 44 ST-
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w %  %  n o m i n a ł u

5 %  Pożyczka Konw ersyjna z ł 52-50 5 i ’5o 52'oo
-52-50

5 % Konw ers. K o l. z ł — — —
6% D olarow a $ 74 '50 7o"oo 74 '50
7% Stabilizacyjna1) $2) 50-50 48-00 5o'oo

-50-50®) -5o 'oo3) -5o’ooa)
Listy zastawne

i obligacje banków 
7 %  L . Z .  Państw. Banku Roln. z l  w  z l. 1927 83 25 83-25 83-25 
8 %  ,, „  ,, ,, z ł  w  z ł. 1927 94'oo 94 00 94‘oo 
7 %  „  Banku G osp . K raj. z ł  w  z ł. 1927 83-25 83 25 83 2S 
8 %  ,, ,, ,, ,, z l  w  z ł. 1924 94-00 94 00 94'oo
7 %  O b i. K om . B . G osp . K raj. z ł  w  zŁ  1927 83 25 83-25 83'2S 
8 %  ,, ,, ,, ,, ,, z l  w  z ł. 1924 94 'oo 94'oo 94'oo 
5 %  O b i. B ud. B . G osp. K raj. z ł  w  z l. 1927 —  —  —  
51/2% L . Z . Banku „  ,, z l  w  z ł. 1924 8 i'o o  8 i ’oo 8 r o o  
S1/2% ,, .1 >, >, z l  w  z ł. 1927 8 i'o o  8 r o o  8 i'o o
Si/2% O b i. K om . B . G osp. K raj. z ł  w  z ł. 1924 8 i'o o  8 i'o o  8 i -oo 
Si/a0/, ,, „  ,, ,, ,, z ł  w  zł. 1927 8 i-oo 8 i-oo 8 r o o  

Listy zastawne i obligacje 
towarzystw kredytowych 

8 %  L . Z . T -w a  K red . Przem ysłu 
Polskiego4)

4 %  L . Z . T o w . Kred. Ziem skiego . zl 

4 t t % ............................................................ z ł

4*/*% » >. Pozn. Ziem . Kredyt. . . z ł  w  zł. 
5 %  >> i. T o w . K red. m. W arszaw y z ł

5 %  .. >» T o w . K red. m. W arszaw y
z 1933 r......................................... zł

5 %  L . Z . T o w . K red. m. Częstocho­
w y ................................................z ł

5 %  L . Z . T o w . K red. m. Lublina
z 1933 r......................................... zł

5 %  L . Z . T o w . K red. m. Łodzi
z  1933 r ........................................ zł

91'00 90'00 91'00
39'oo 38-25 38-50 

- 3825
46-38 45'oo 46-00 

-45'50

43’25
54'5o 54'°°  54’25 

-54'oo

54’50 S3'75 54'So 
-53'75 

-54'25

44’50

4 0 50

47'75 47'5o 47'5o 
-47'75

5 %  L . Z . T o w . K red. m. Piotrkowa
z 1933 r................................... zł

5 %  L . Z . T o w . K red. m. Radom ia
z 1933 r . .................................... zł

5 %  L . Z . T o w . K red  m. Siedlec
z 1933 r ......................................... z ł

Obligacje miast
V I 6°/0 Poż. Konw ers. m. W arszaw y zl

P O Ż Y C Z K I  P O L S K I E  
N A  G I E Ł D A C H  Z A G R A N I C Z N Y C H 5)

(m aksim um — m inim um — ultim o; w  nawiasach-— obroty)

44'oo

4o'oo

28-75

5 4 7 5  54 'oo 54 '75

28/IX-7-3IX 5 + -10 IX2 1 + 2 6 II X  
N e w - Y o r k  
6 %  dolarowa

1920 61 — 571/s— 57x/s 57— So1,^— 54V2 61— 57— 61 
(15000) (36000) (50000)

8% 'JD illon
1925 618/4— 5 6 */8— 5 63/4 59— 49— S67/a 638/8— 571/2 

(49 000)
7 %  stabi lizać.

1927

(143 000) — 638/8 (164 000)

86B/S— 78— 78 75— 65— 6 7 %  71V2—  69V2—  70
(96 000) (26 000) (64 000)

7 %  W arszaw y
1928 52V4— 46— 46V2 4 9 V2 45V4 48V4 52— 49— 52

(41 000) (41 000) (43 000)
7 %  Śląska

1928 52V2 46 /̂8 46̂ /0 5oJ/«— 45— 49  52b/8— 50— 51

L o n d y n  
7 %  stabilizac. 

1927

(17000)

70-78— 69-28 
— 6978

(106 000)

71-73— 70-23
— 70-48

(115 000)

74 ' 57— 7 4 '0 7  
— 74 '57

Z u r y c h  
7 %  stabilizac. 

1927

P a r y ż  
7 %  stabilizac.

1927

M e d i o l a n  
7 %  włoska

1924

50-54— 50-46 giełda nieczynna

86-25— 86-25 
— 86-25 (150)

9 o "88— 8 8 ’68  

— 90-88 (275)

Z B A N K U  P O L S K I E G O
STAN  R A C H U N K Ó W  BAN KU  P O L S K IE G O  W DN. 10 P A Ź ­
D ZIER N IK A  1936 R . —  O b r o t y w a l u t o w e  zw yczajne B an­
ku Polskiego w  I d ik a d zie  października kształtow ały się  korzystnie, 
dając nadw yżkę skupu w alut i dew iz nad ich  sprzedażą p rzez Bank. 
R ozm iary tych  obrotów  b y ły  stosunkow o duże —  w iększe n ieco n iż 
w  I dekadzie w rześnia i n iż  w  I dekadzie październ ika u b . r. A le  
w  porównaniu z analogiczną dekadą zeszłoroczna —  choć w  sum ie 
obrotów  różnica nie była  w ie lk a  — - ogrom na różnica okazała się 
w ustosunkow aniu się sprzedaży i sku p u : w  ub. r. I dekada p aźd zier­
nika była  silnie d eficytow a, i sprzedaż dew iz była m niej w ięcej 1 %  
raza w iększa n iż w  b. r., gd y  skup b y ł praw ie 2 % -k ro tn ie  m n iejszy  
n iż  w  b . r.

Korzystne kształtowanie się w I dekadzie października bilansu 
walutowego Banku Polskiego ujawniło się i w  ruchu r e z e r w  w a ­
l u t o w y c h  Banku, które podniosły się o z l  0-4 miln. do z l  16-9 
miln., osiągając poziom prawie identyczny z poziomem sprzed m ie­
siąca (dn. 10/IX b. r.), ale niższy niż przed rokiem (dn. 10/X ub. r.—  
z ł  26-0 miln.).

O b o k  w zrostu  rezerw  w alu tow ych  w  dekadzie  spraw ozdaw czej n a­
stąpiła także zw yżka r e z e r w  z ł o t a ,  pow stała z drobnego skupu, 
dokonyw anego stale p rzez o d d zia ły  B anku. Skup złota  b y ł w  I dekadzie  
października b. r. w iększy  n iż  w  I dekadzie października u b . r ., m niejszy 
zaś •—- n iż  w  I dekadzie w rześnia b. r., w yn osząc odp ow ied nio  (w m iln. 
zł):  0-2, o-i i 0-3. Poziom  rezerw  złota  w  okresie m iesięcznym  10/IX 4 - 
10/X dość znacznie podniósł się-— z z ł  366-9 m iln v_dii_2ł 373-0 m iln ., 
gd yż obok drobnego skupu n astąpiły  w  m iędzyczasie  1 w iększe 
d o p ływ y złota. W  stosunku jedn ak do stanu p rzed  rokiem  (dn. 10,/X 
ub. r.) rezerw y złota  w ykazują  jeszcze  dużą zn iżk ę  (z ł  93-6 m iln .), 
gd y ż w  okresie od 10/X ub. r. do 10/VII b . r. dokonano szeregu 
sp rzedaży zło ta  d la  zw iększen ia  zapasów d ew izow ych .

Zapas zło ta  w  stosunku do sum y obiegu b iletów  bankow ych i p o d ­
legającej pokryciu  części natychm iast p łatn ych zobow iązań Banku 
(przew yżki ich  ponad z ł  100 m iln .) stanowi na u ltim o I dekady p a ź­
dziernika 32-38% , a w ięc  n ieznacznie w ięcej n iż  na u ltim o w rześnia, 
ale n ieco rrmTej^ńiż przed m iesiącem , a ju ż  bardzo pow ażn ie mniej 
n iż przed rokiem , k ied y  n ie  ty lk o  sum a złota  by ła  w iększa, ale i sum a, 
podlegająca p ok ryciu , była  zn aczn ie m niejsza. L iczb o w o  zm iany 
w  p o k r y c i u  z ł o t e m  ob iegu  i zobow iązań  p rzed staw ia ły  się 
następ u jąco:

10/IX
30/IX
10/X-

1936

10/X 193S

32 '78
32-29

- a - O iL
4 4 '7 i

1) Z  wyłączeniem transzy francuskiej.
2) $ 1  —  5 1 8  fr . szwajc. =  H fl. 2 4884.
8) Dotyczy drobnych odcinków.
4j  Gwarantowane przez Skarb Państwa.
6)  Kursy— w % % -a c h  nominału, obroty —  w jednostkach walutowych

danego kraju (w Mediolanie —  to tysiącach).

L ek k i w zrost procentu pokrycia  w  I dekadzie  październ ika  b y ł ’ 
stosunkow o biorąc, n ieco m n ie jszy  jeszcze  n iż  w zro st sum y p o k ry­
cia, t. j . zapasu złota , a to dlatego, że jedn ocześn ie n ieznacznie w zrosła 
podlegająca p okryciu  sum a o b i e g u  b i l e t ó w  b a n k o w y c h
i n a t y c h m i a s t  p ł a t n y c h  z o b o w i ą z a ń  (ściślej —  p rze ­
w yżk i ich  ponad z l  100 m iln .), a m ianow icie z z l  1 243-9 m iln . do 
z ł  1 252-0 m iln. (w zględn ie z l  1 143-9 m iln . do z ł  1 152-0 m iln .).

T y m  razem  w zrost w ykazały  oba składn iki tej sum y, a w ięc  —  m i­
nim alnie copraw da —  ob ieg  b iletów  ban kow ych (choć norm alnie na 
początku m iesiąca ob ieg  k u rczy  się) —  z  z ł  1 047-8 m iln . do z ł  1 047-9, 
o r a z — w  znacznie siln iejszym  stopniu —  natychm iast płatne zo b o ­
w ią za n ia —  z  z ł  196-1 m iln . do z ł  204-1 m iln .

W zro st z o b o w i a z a ń w  dekadzie  spraw ozdaw czej d o ty c zy  p r a ­
w ie  w yłączn ie  salda p ozycji „ró żn e  rach un ki” , które podniosło się 
z z ł  35-9 m iln . do z ł  43-3 m iln ., natom iast lo katy  żyrow e w zro sły  
bardzo nieznacznie, bo ty lk o  z z ł  160-2 m iln . do z ł  160-8 m iln .—  
tak, że w łaściw ie m ożna p ow ied zieć, że i ob ieg i lokaty żyrow e p ozosta­
ły  w  I dekadzie październ ika  bez zm iany.

C o  się ty c zy  l o k a t  ż y r o w y c h ,  to  lokaty kas p aństw ow ych, 
utrzym ujące się  zresztą od d łu giego  ju ż  czasu na bardzo n iskim  p o ­
zio m ie, w yk azały  w  dekadzie spraw ozdaw czej o d p ływ , natom iast lo ­
k aty  na rachunkach pryw atn ych  lekko zw yżk o w ały , osiągając prą-
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w ie poziom  sprzed m iesiąca, choć w  stosunku do stanu przed rokiem  
p od n iosły  się o przeszło '/5- L iczb ow o ruch lokat żyrow ych p rze d ­
staw ia p on iższe zestaw ienie (w m iln . zl):

L o k a t y  
kas pań­
stwowych

10/IX
30/IX
10/X
10/X

1936

1935

1 2
i'S
0-9
1*0

z  y  r o w e: 

pozostałe 

i6 o 'i
158-7
1 5 9 9
131*2

w I dakadzie  p aździern ikaO b i e g  b i 1 e t ó w  b a n k o w y c h  
praw ie nie u leg ł zm ianie, podnosząc się zaledw ie o z ł  o-i m iln. N or 
m alnie jed n ak  na początku m iesiąca następuje spadek ob iegu, np. 
w  T d ik a d zie  w rześnia o z ł  11-7 m iln ., w I dekadzie lipca o z ł  27-5 
m iln. i t. p. W  II półroczu b. r. m ieliśm y ju ż  jedn ak w zrost obiegu 
na początku m iesiąca, m ianow icie w I dekadzie sierpnia o z ł  0-5 m iln., 
a w  u b . r. w  analogicznej dekadzie  ze spraw ozdaw czą m ieliśm y p o ­
w ażn y naw et w zrost o b ie g u — o z ł  9-0 m iln.

Stabilizacja obiegu w I dekadzie października spowodow ała, że 
b y ł on jed n ym  z najw iększych z notow anych w bilansach dekadow ych 
B anku, p rzy  czym  dość znacznie p rzew yższał stan obiegu sprzed 
m iesiąca, a jeszcze  pow ażniej —  stan obiegu sprzed roku, jak  to 
w id zim y z następującego zastaw ienia (w m iln. zł):

10/IX 1936 . . 1 0 1 9 0  
30/IX ,, . . 1 047'8
I f l f l L  .. 1 047'9  ______________
10/X 1935 . . 989-5

N iezm ien ion y stan (ściśle —  m inim alna zw yżka) obiegu w I de 
kadzie października pozostaje w  zw iązku z praw ie ustabilizow anym  
rów nież poziom em  lokat żyrow ych; lekko zw yżkow o od działyw ał na 
ob ieg  n iew ielk i w zrost n iektórych  kredytów  Banku.

B iorąc pod uw agę 3 głów ne form y działalności k r e d y t o w e j  
Banku, w id zim y  w  1 dekadzie p aździern ika lekki spadek portfelu 
w ekslow ego p rzy  jedn oczesn ym  jedn ak w zroście  portfelu  biletów 
skarbow ych oraz p ożyczek  zastaw ow ych. Jeśli chodzi o p ortfel w ek slo­
w y, to w  I dekadzie poprzedniego m iesiąca, t. j .  w rześnia, w ykazał 
on —  zazw yczaj nienotow any na początku m iesiąca —  w zrost 
(o z ł  6-4 m iln .); także n ieznacznie bardzo w zrósł on na początku 
sierpnia (o z ł  0-2 m iln .), a ju ż  bardzo silny w zrost w ykazał w  u b . r. 
w  dekadzie  analogicznej do spraw ozdaw czej (o zł  18-7 m iln .).

W  okresie m iesięcznym , t. j .  od końca I dekady w rześn ia  do końca 
I dekady października, w z r o s ły — -choć na ogół n iezbyt znacznie —  
w szystkie  3 rodzaje kredytów , a m ianow icie (w m iln. zł):

Wzrost
. . IO ’2 

. . I2 ’7

• • 5'3

W  okresie rocznym , t. j .  w  okresie 10/X 19 3 5 -rio /X  1936, nastąpił 
spadek kredytów  z w yjątkiem  jed yn ie  p ożyczek  zastaw ow ych, któ-

K red yty  dyskontowe 
Pożyczki zastawowe 
B ilety skarbowe . .

rych sum a w zrosła bardzo siln ie, m ianow icie praw ie podw oiła się. 
L iczb ow o ten ruch kredytów  w  ciągu roku ilustruje następujące z e ­
staw ienie (w m iln. zł):

W zrost (-(-) 
lub spadek (— )

K red yty dyskontowe . . . .  — 24-2 
Pożyczki zastaw owe. . . . . -(-57' 5 
B ilety s k a r b o w e ..............................— 14 7

C o się ty czy  innych form o p e r a c y j  c z y n n y c h  Banku, 
to w yraźniejszą zm ianę w ykazał w dekadzie spraw ozdawczej tylko 
zapas skupionych przez Bank na w łasność m onet srebrnych i bilonu 
z em isji skarbowej, m ianowicie zm n iejszył się o z ł  3-8 m iln ., wykazując 
jednocześnie znaczną zn iżkę w  stosunku do stanu przed m iesiącem ; 
portfel skupionych przez Bank papierów kredytu  długoterm inow ego 
w zrósł m inim alnie, bo o z ł  0-2 m iln., d łu g  zaś Skarbu Państwa (kre­
dyt bazprocantowy) pozostał w  dalszym  ciągu zupełnie niezm ieniony.

C ałość b a n k o w e g o  p o k r y c i a  ob ieg u . o b ;imuiaca rezerwy 
walutow e i w szystkie form y działalności kredytowej Banku, przedsta­

w ię  następująco (w tys. zł):  k

10/JX 30/1X 10 j X
W alu ty  i d e w i z y .............................. 16936 16493 16850
W eksle k r a jo w e .................................... 649389 661 853 659 586
B ilety skarbowe • .............................. 45 975 46879 51 303
Polskie m onety srebrne i bilon . 31 631 27 668 23 876
Pożyczki zabezpieczone zastawami 110893 119 757 123584
Papiery proc. własne . . . . .  12441 8 133641 133886
D łu g  Skarbu Państwa . . . .  90 000 90 000 90 000.

R a z e m :  10 69242 10 9 6 29 ^  1099085

O b i e g  m o n e t  s r e b r n y c h  i b i l o n u  w zrósł w I d ek a­
dzie października —  podobnie jak  obieg biletów , em itow anych przez 
Bank Polski; tylko że w zrost obiegu banknotów b y ł tak m inim alny, 
że w łaściw ie obieg ten m ożna uznać za n iezm ieniony, podczas gdy 
w zrost obiegu bilonow ego w yniósł z ł  3-8 m iln ., t. j .  ok. 1 % . Z m ia ­
ny w stanie i strukturze obiegu bilonow egop rzedstaw ia następujące 
zestaw ienie (w m iln. zł):

io / X  1 9 3 6  
1935  3<>IIX 1 o/X

M onety srebrne (10-, 5-,
2 -z ło to w e )...................................  3 1 8 6  332-8 335-8

w  tym :
i o - z ł o t ó w k i ..............................  1 3 9 2  i49'6 150-4

5 - z ł o t ó w k i ..............................  1 1 4 0  117-1 i i 8’6
Bilon niklow y i brązow y . . .________87 9 88'o 88‘ 8

R a z e m :  4o6-6 4208 4246

C ałk o w ity  o b i e g  p i e n i ę ż n y  stanow ił w  końcu I dekady 
października z ł  1472- 5 m iln. —  w obec z ł  1468-6 m iln. w końcu 
w rześnia i z l  1 396-0 m iln. przed rokiem , t. j .  w  dn. 10/X 1935 r.

P R Z E G L Ą D  Z A G R A N I C Z N Y
U S T R O J E  D E W I Z O W E

N a reglam entację dew izow ą w Polsce i na zw iązany z  nią nowy 

etap naszej p olityki gospodarczej w  ogóle, a handlow ej w  szczegól­
ności, dużo św iatła rzu cić  m oże zestaw ienie przepisów  dew izow ych, 
w prow adzonych up rzedn io  w szeregu państw  ościennych. Przepisy 

te nie są jed n olite  ze w zględ u  na odrębność stanu finansow ego oraz 
struktury gospodarczej, a zw łaszcza ze w zględ u  na stosunek do państw 

w ierzycielskich , w  zależności od którego w ystępują dw ie zasadnicze 
g ru p y: p rzepisy dew izow e państw , które przestały dokonyw ać regular­
nej obsługi d ługów  państw ow ych —  do n ich z państw  ościennych 
należą: N iem cy i Rum unia, oraz p rzep isy  państw , które bez w zg lę  
du na obow iązujące ograniczenia regulują dotychczas swoje zo b ow ią­

zania z tytu łu  pożyczek zagranicznych —  C zech osłow acji, L itw y
i Łocw y. Z  natury rzeczy  przepis;, p ierw szej gru p y są bardziej ry g o ­

rystyczne. O d rębn ie  —  ze w zg lęd u  na ustrój państwa —  p rzed sta ­
w iają  się p rzep isy  dew izow e Z . S. R . R.

P A Ń S T W  O Ś C I E N N Y C H
N ajbardziej rygorystyczne, a jedn ocześn ie  najbardziej rozbu do­

wane i przepracowane teoretyczn ie  jest ustaw odaw stw o dew izow e 
niem ieckie, w prow adzone w  czerw cu 1931 r . — w  ch w ili, k iedy 

zadłużen ie N iem iec  w yn osiło  R M  24 m ild . (11 m ild . —  zo b ow iąza­
nia długoterm inow e, 13 m ild . —  krótkoterm inow e). Przep isy  d e w i­
zow e n iem ieckie ulegają od tego czasu częstym  zm ianom  w kierunku 

coraz to w iększych  obostrzeń i coraz w iększej ingerencji Państwa 
w zakresie obrotów z  zagranicą. Przez czas trw ania ograniczeń d e w i­
zow ych  N iem cy  zaw arli penad 20 um ów rozrachunkow ych i p ła t­
n iczych z szeregien państw, p rzy  czym  skala przedm iotow a um ów była 

różnorodna. N iektóre z tych um ów obejm ują zagadnienia rozrach un ­

ków finan sow ych i tow arow ych, inne ograniczają się ściśle do obrotu 
tow arow ego.

Podstawą niem ieckiego ustaw odaw stw a dew izow ego jest zasada, że 
na w szelkie płatności C i.y przekaz> dłu żn ików  krajow ych w ierzycie-
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łom zagranicznym  wym agane jest specjalne zezw olenie. N ie  ma żadnej 
czynności w tym  zakresie, która by  była  w olna od zezw olenia. D alszą 
podstawę stanowi m onopol dew izo w y Banku R zeszy. Zarówno 
kupno jak  i sprzedaż w alut w zg l. dew iz może odbyw ać się w Banku 
R zeszy  (lub bankach dew izow ych).

W yd aw an ie przepisów  dew izow ych  odnośnie obrotu towarow ego
i kapitałow ego, przepisów  w ykonaw czych, jako też kontrolowanie 

ich  w ykonania należy do U rzędu  D ew izow ego R zeszy, który w grun ­
cie rzeczy  jest osobnym  departam entem  M in isterstw a G ospodarki 
R zeszy. U rzędow i D ew izow em u R zeszy, od którego orzeczeń  nie 

ma odw ołania, podlegają u rzędy dew izow e (D evisenstellen) oraz 
u rzędy nadzoru (U ebarw achungsstelłen), które wydają zaśw iadcze­

nia dew izow e, upraw niające do regulow ania należności za sprow a­
dzone z zagranicy tow ary. K ontrolę w pływ ów  należności za w yw óz 
sprawuje Bank R zeszy, którem u eksporter zgłasza transakcję ek s­
portow ą. W ykon an ie czynności, zw iązanych z technicznym  ro zw ik ­

łaniem  um ów rozrachunkow ych i p łatn iczych, zaw artych p rzez R ze ­
szę, należy do N iem ieckiej K asy R ozrachunkow ej, pozostającej 

w u n ii personalnej z B ankiem  R zeszy.
O  ile chodzi o m eritum  przepisów  dew izow ych  i praktykę w  ich 

sto so w a n iu — to  są to  p rzep isy  rygorystyczne, zabraniające bez z e ­
zw olenia w szelk ich  transakcyj zagranicznym i środkam i p łatniczym i, 
zobow iązaniam i w zagranicznej w alucie  i metalam i szlachetnym i 
(złoto, srebro, platyna). W y ja zd y  zagraniczne, o ile  nie ma specjal­
nych um ów turystycznych, są uniem ożliw ione m inim alnym i staw ­

kam i na w yjazd (R M  10). D ysp ozycja  należnościam i cudzoziem ców  
w N iem czech  jest rów nież ograniczona zależnie od rodzaju  kont 
zablokowanych. Liczn e istniejące w  N iem czech  konta zablokowane 

m ożna p o d zie lić  na 3 grupy? 1) R egistersperrguthaben, 2) K red it- 
sperrguthaben i 3) Effektensperrguthaben.

P ierw sza z  wyżej w yszczególnionych grup kont pow stała z za ­
blokow ania kredytów  w alutow ych, u d zie lon ych  p rzez banki zagra­

niczne bankom  i in stytucjom  kredytow ym  p ublicznym . N ależności 

z tego tytu łu  m ogą b yć  używ ane do nabyw ania akcyj i zobow iązań 
dłu żn ych , notowanych na g ie łd z ie , u dzielania pożyczek pewnym 
określonym  instytucjom  kredytow ym  na cele oddłużeniow e w fo r­

m ie kredytu długoterm inow ego. U żyw ane są głów nie jednak na ce­
le turystyki wewnątrz N iem iec.

D ru ga grupa (K reditsperrguthaben) pow stała z kredytów , u d zie ­
lonych w ierzycielom  pryw atnym , p rzy czym  rozróżniane są w  tej 

grupi.e konta p ierw otnych posiadaczy i nabyte. U p łyn n ien ie  w  tej 
grupie następuje na dużo gorszych w arunkach n iż  w  p ierw szej.

T rzecia  grupa pow stała ze sprzedaży papierów  w artościow ych 
po dn. 11 /XI 1931 r.

O prócz tych  grup zasadniczych należy w ym ien ić  t. zw . , ,A s k i” 
(A usłander K onten fiir Inlandszahlungen)— -są to  konta n iektórych 
dokładnie oznaczonych firm  zagranicznych w  n iem ieckich bankach 

dew izow ych, które mogą być użyte na spłatę sprow adzonych z N ie ­
m iec tow arów (clearing prywatny).

Specyficznym  tw orem  niem ieckiej ustawy dew izow ej jest N ie ­

m iecka Kasa Rozrachunkowa oraz Kasa K onw ersyjna. K asa R ozra­

chunkowa posiada 2 o d d zia ły : m arkow y (Reichsm arkabteilung)
i w alutow y (W ahrungsabteilung) i prow adzi konta in stytucyj rozra­
chunkow ych w szystkich  krajów, z którym i N iem cy m ają um ow y ro z­

rachunkowe. Kasa K onw ersyjna pow stała w  1933 r. z chw ilą  w ydania 

rozporządzenia, w prow adzającego m oratorium  transferow e. D o  K a ­
sy tej w płacają rów nowartość sw ych zobow iązań zagranicznych 
w markach n iem ieckich  w edłu g kursu dew iz g ie łd y  berlińskiej.

P rzyw óz tow arów  z zagranicy do N iem iec  nie jest zakazany z w y ­
jątkiem  n ielicznych artykułów , w ym ienionych w rozporządzeniu

o zakazach p rzyw ozu , co do których m usi być  przedstaw ione sp e­

cjalne pozw olenie. Zaśw iadczenie dew izow e (D evisenbescheinigung) 
nie ma charakteru pozw olenia na przyw óz, jest natom iast dokum en­
tem , zezw alającym  na u iszczenie p rzez im portera należności za spro­
w adzony tow ar.

D ru gi z krajów  ościennych, nie ob sługujących zagranicznych p o ­

życzek  państw ow ych —  to R u m u n i a ,  w  której na w prow adzen ie

ograniczeń dew izow ych  zło ży ły  się takie przyczyn y, jak : polityka 

kontyngentowa, u ciążliw e zobow iązania w obec zagranicy (zaw iesze­
nie am ortyzacji pożyczek zagranicznych) oraz zła  koniunktura w e­
w nętrzna. W  celu kom pensacji i kon troli handlu dew izam i państw, 

które w p row adziły  ograniczenia dew izow e, utw orzono w 1932 r. 
U rząd Kom pensacyjny, do którego w p ływ ały  w szelk ie  w p łaty  p o ­
średnie i bezpośrednie na korzyść tych  krajów ; dn. 17/V 1932 r. w y ­
dano ustawę o reglam entacji handlu dew izam i. P rzydzia łem  dew iz 

oraz polityką dew izow ą w najszerszym  znaczeniu zajm uje się Bank 
N arodow y R um uński, który u dziela  upraw nień skupu w alut obcych 
innym  bankom. Z e  w zględu  na duże disagio R um unia w prow adziła  

granicę przyw ozu  le i, określając, że w olno p rzyw ozić  jednej osobie 
ty lk o  2 000 lei. W  bankach utw orzono rachunki t. zw . ,,le i in tern es”
i „ le i  externes” , z  których dyspozycja  dozw olona jest jedyn ie  za z e ­

zw oleniem  Banku N arodow ego. O peracje arbitrażow e w bankach 
dozw olone są jed yn ie  na własne rachunki w w ypadku, jeśli pow sta­
ły  poza krajem , i jeśli jest u przednie zezw olenie Banku N arodow ego 
W sze lk ie  operacje dew izow e w bankach, tow arzystw ach, dom ach 
handlow ych i t. d. są rejestrowane. W ysy łk a  walorów  pocztą jest 
n iedozw olona bez zezw olenia Banku N arodow ego. D e w izy , pocho­
dzące z eksportu, m uszą być  odstąpione Bankow i N arodow em u. 

U tw orzono U rząd  D ew izow y, składający się z  Sekretariatu i W y ­
działu  Badań i K oordynacji. U rząd  ten ma centralizow ać wiadom ości
i dane, tyczące się handlu zagranicznego, ew idencjonow ać wym ianę 

z zagrai.icą oraz załatw iać spraw y, zw iązane z  obsługą w yp łat, w y ­
nikających z traktatów handlow ych. Ze w zględ u  na w ysoce ujemny 
bilans handlowy w okresie w prow adzenia ograniczeń dew izow ych 
zdecydow ała Rum unia w prow adzić rów nież reglam entację im portu 
tow arów , tw orząc t. zw . W yższą  K om isję K ontyngentow ą. W id oczn ie  

jedn ak zm iany na lepsze nie uzyskano, w prow adzono bow iem  now y 
ustrój im portow y, pow ołując do życia W yższą  K om isję  dla D ew iz
i Im portu, składającą się z M inistrów  resortów gospodarczych i P re­

zesa Banku N arodow ego R um unii. C elem  je j jest sanacja eksportu 
za pom ocą kom pensowania go za im port, prem ij eksportow ych
i zw alczania im portu tow arów  lu b  surow ców , m ożliw ych do w yp ro­

dukow ania w  kraju. D ecyzją  R ady M in istrów  z dn. 12/VIII 1933 r - 
Rum unia zaw iesiła transfer sum d łu żn ych  zagranicy od R ządu , in ­
stytucyj p u blicznych, sam orządow ych i t. d ., upow ażniając in stytucje  
te do składania sum należnych do dep ozytu  w  Bancy N ationala R um ., 

jako zw olnienia w obec zobow iązań. Zazn aczyć należy, że najpow aż­
niejszym  w ierzycielem  R um unii jest Francja, której obyw atele p o ­

siadają p>ortfel 3-5 m ild . lei.

W aru n ki ekonom iczne R um unii w yw o łały  ograniczenia dew izow e, 
jedn ak w yn ik i ich do d z iś przynajm niej nie są jeszcze pozytyw ne. 
Z ło ż y ł się na to  szereg p rzyczyn : a) liberalna polityka kontyngent 
tow a, b) ustaw odaw stw o dew izow e, które n ie  u ch w yciło  z  m iejsca 

w szelkich  m ożliw ości zaham owania od pływ u  d ew iz, a p rzyszło  jako 

rzecz z góry  spodziewana i zapóźno, c) specjalny charakter adm inistracji.

Z  państw , respektujących transfer pożyczek zagranicznych —  C z e ­

c h o s ł o w a c j a  w p row adziła  ograniczenia dew izow e najw cześniej 

(ustawa o ochronie w alu ty  krajowej z dn. 28/II 1974 r.). D op iero  

jedn ak w  1932 r. powołano specjalną kom isję, działającą p rzy  M in i­
sterstw ie Skarbu, której kom petencji podlega p rzyd ział dew iz. Skła­
da się ona z przed staw icieli M in isterstw : Skarbu, Spraw Zagran icz­

nych, Przem ysłu i H andlu, R olnictw a, A p ro w izacji i C zech osłow ackie­

go Banku N arodow ego. Pozw olenia, wydawane p rzez kom isję  na p rz y ­
d zia ł dew iz, są rów noznaczne z pozw oleniam i p rzyw ozu . T .  zw . 

odprow adzanie w aluty  eksportow ej uregulow ane jest ro zp orząd ze­
niem  z dn. 6/XII 1935 r. N akłada ono na osob y, na których  korzyść 
są dokonyw ane wj ła iy , obow iązek natychm iastow ego odstąpienia 
C zechosłow ackiem u Bankowi N arodow em u w aluty  eksportow ej, za 
którą się uw aża: a) należności w  w alucie obcej, uzyskane z  eksportu 
towarów łu b  sprzedaż;, papierów w artościow ych, b) nadw yżki w w a ­

lucie obcej z transakcji kom pensacyjnej, c) należności z obrotu  u szla­
chetniającego, d) należności za pracę w  kraju na rachunek zagra­
niczny. N ależność, przypadająca czechosłow ackiem u eksporterow i, 

m usi być  regulowana w w alucie  obcej lub w  koronach czeskich
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z w olnego rachunku. Sposób zapłaty i vermin m usza być  um ów ione 
p rzy  zaw ieraniu  transakcji. Zabronione jest przyjm ow anie zapłaty 
z ty tu łu  należności, przypadających z zagranicy, w  banknotach cze­
chosłow ackich lub w  drobnej m onecie. W  zw iązk u  z zakazem  p rzy ­
w ozu  banknotów  czechosłow ackich z zagranicy. C zech osłow acki Bank 

N arodow y w yd ał instrukcję, że czechosłow ackie środki płatnicze, 
nadesłane do C zech osłow acji z  zagranicy, w in n y  b y ć  zdeponow ane 
b^z w yjątku  w banku dew izow ym  na „rachu n ku  zablokow anym  środ ­
ków p łatn iczych, nadesłanych z zagran icy” . W y p ła ty  z  tego dep o­
zytu  uw arunkow ane są uprzedn ią zgodą C zechosłow ackiego Banku 
N arodow ego, który w  zasadzie zezw ala na podejm ow anie sum  z  tego 
rachunku na pokrycie w yd atków  osobistych  w łaściciela  rachunku na 

obszarze C zech osłow acji.

U staw odaw stw o dew izow e l i t e w s k i e  je st św ieżej d a ty , w p ro­
w adzone dn. i/ X  1935 r. ustawą, reglam entującą operacje w d e w i­
zach zagranicznych. U tw orzon a na m ocy tej ustaw y K om isja  D e ­

w izow a w zorow ana jest na niem ieckiej D evisen stelle. U staw a pod 
w zględem  legislacyjnym  jest jasna i p rzejrzysta , obejm uje 6 ro zd zia ­
łów , traktujących  o : transakcjach w  dew izach  zagranicznych, kon . 

centracji d ew iz, kom isji dew izow ej, przepisach przejściow ych, kar­
n ych i końcow ych. D o ustaw y tej dodano dn. 14/XI 1935 r. instrukcję, 
będącą uzupełnieniem  interpretacyjnym . System  reglam entacji d e­
w izow ej litew skiej zorganizow any jest na zasadzie kontroli transakcyj 
w dew izach  zagranicznych, które przeprow adzać m oże ty lko  L ie tu -  

vos Bankas oraz in stytu cje, p rzezeń  upow ażnione (Valutabank). 
W ład zą, koncentrującą d ew izy , jest K om isja  D ew izow a, której zada­
niem  je st kontrola transakcyj dew izo w ych , kontrola nad transferem  
środków  p łatn iczych  ob cych  i litew skich . K om isja  D ew izow a jest 
organem  nadrzędnym , spraw ującym  kontrolę nad przyd ziałem  dew iz 
dla różnych resortów . O d ra z u  w prow adzono o b o w iązek  zadeklaro­

wania B ankow i L itew skiem u  w szelk ich  w ierzyteln ości, posiadanych 
za granicą; p rzepis ten rozw in ięto w  sposób bardzo ostry, nie sp o ty­

kany w  in nych ustaw odaw stw ach: Bank L ite w sk i staje w  m iejsce p ry ­

watnego w ierzycie la, a jego zobow iązanie zaspokoi w  litach  w  kraju—  
je st to  operacja, m ająca na celu pow iększenie rezerw  w dew izach za 
granicznych kosztem  kapitałów  w łasnych obyw ateli. Istnieją rachunki 

w olne i zablokow ane, z k tórych  dysp ozycja  dozw olona je st za zezw o ­
leniem  K om isji D ew izow ej. Podróżny w yw ieźć  m oże bez zezw olenia 
200 litów  na m iesiąc. C u d zoziem iec, w jeżdżający na terytorjum  
L itw y , otrzym uje zaśw iadczenie o p rzyw ozie  w alu ty , które ważne 
jest 15 dn i. Prócz zakazu w yw ozu  złota  istn ieje  rów nież ochrona 
srebra i p latyny. C u d zoziem iec, otw ierający w  banku konto po w ejściu 
ju ż  w  życie  ustaw y dew izow ej, m oże z konta tego dysponow ać, gdyż 
uważa się je  za rachunek w olny, opiew ający na lity . P on iew aż ogra­
niczenia dew izow e litew skie  n ie  trw ają  d łu go , trudno jest w yd ać ju ż  

teraz ocenę, w  jak im  stopniu nastąpiło odprężenie i w zm ocnienie 
się w aluty. W  każdym  razie panuje obecnie opin ia , że życie  gospodar­

cze ożyw iło  się, a bilans p ła tn iczy  zrów n ow ażył się  —  tak, że ju ż  
obecnie m ożna stw ierd zić, że litew ska reglam entacja dew izow a była 

eksperym entem  bezw zględn ie korzystnym .

M n iej rozbudow any system  d ew izo w y posiada Ł o t w a .  O g ra ­

niczenia dew izow e w prow adzono w  1932 r. O rgan izacja  kontroli 
dew iz jest dość schem atyczna, znana z  in nych  ustrojów . Funkcje 
centrali dew iz spełnia K om isja  D ew izow a. O graniczenia łotew skie 
są surow e; na paszport w olno w y w ie źć  15 łatów . Z ło ta  w y w o zić  nie 
w olno. Sprzedaż obcych  środków płatn iczych dozw olona jest u p o ­
w ażnionym  in stytucjom  (bankom  dew izow ym ), których jest jednak 
bardzo m ało. W ierzyte ln o ści zagraniczne zostały  z chw ilą  w prow a­
d zenia ograniczeń natychm iast zam rożone, p rzy  czym  restrykcje 
co do rachunków zablokow anych b yły  tak ostr>_, że K om isja  D e w i­
zowa nie zezw ala na żadną dyspozycję, czy  to przelew  na rachunek 

w olny, czy  zaspokojenie in nych  zobow iązań. N a  p rzykład , Polska p o ­
siada ok. y2 m iln. łutów na rachunkach zablokow anych, których nie 

sposób b yło  dotychczas w yd obyć. T ak że  restrykcje w  tym  zakresie 
są bardzo ostre, nie stosowane ty lk o  w obec A n g lii. Poza tym  istnieje 
p rzepis, norm ujący —  na w ypadek przyjazdu w ierzycie la  cudzoziem ­
skiego na Ł o tw ę, celem  choćby konsum eji posiadanej w ierzyteln ości

—  że ze swego rachunku zablokow anego m oże on p od n ieść na Ł o tw ie  
tylko sum ę 500 łatów m iesięcznie. W y n ik i ustaw odaw stw a i p olityki 
dew izow ej dla Ł o tw y  są n iew ątpliw ie  p ozytyw n e. Zapasy z ło ta  i w a­
lut p ow ięk szyły  się w yd atn ie; w prow adzenie ograniczeń  dew izow ych 
dla tego typ u  gospodarstw a b y ło  celow ym  i bardzo udanym  pom ysłem .

W  Z . S. R . R ., jak  na początku w spom niano, ograniczenia d e w izo ­
we dzięki specjalnej stru ktu rze gospodarczej przedstaw iają się o d ­
m iennie. U strój ten  reglam entację dew izow ą up rościł, a jednocześnie 
p ow iększył je j zasięg. Państwo, m onopolizując w ym ianę towarow z za­

granicą, osiągnęło m ożność najskuteczniejszego regulow ania ruchu 
dew iz. W p ły w y  d ew iz  z  eksportu  i w yp ła ty  za im p o rt p relim in o w a­

ne są w  „ p la n ie ”  handlu zagranicznego i koncentrują się w  G osbanku; 
dew izy  napływ ają za pośrednictw em  „to rg p re d stw ” . Przechow yw ane 

p rzez obyw ateli zapasy d ew iz i z ło ta  zostały  całkow icie „w y p o m ­
pow ane”  p rzez „ T o r g s in ” , który za n ie sprzedaw ał artyku ły, jakich 

gd zieind ziej nie m ożna było  dostać, i stw orzył p rzez to fik c ję  istnienia 
dw óch w alut —  zagranicznej i krajow ej, p rzy  czym  ta p ierw sza  była 
faw oryzowana. Z  b iegiem  czasu obyw atele w y zb y li się resztek w alut, 
ob roty  T orgsin u  same prz<_z się zm alały, i in stytu cję  skasowano.

Podstaw ow ą zasadą sow ieckiego ustaw odaw stw a dew izow ego jest 

ca łk o w ity  zakaz zarów no p rzyw ozu  jak i w yw ozu  krajow ych  środków 
p łatn iczych. W sze lk ie  zatem  sow ieckie  znaki p łatnicze, t. zw . sow- 
znaki, znajdujące się  poza granicam i kraju, traktow ane są jako p o ­
chodzące z przem ytu i ulegają bezw zględn ej kon fiskacie  p rzy  p rze­
w ożeniu  ich  p rzez granicę.

W yd aw an ie  paszportu obyw atelow i sow ieckiem u nie je st rów no­
znaczne z udzielen iem  mu prawa w yw iezien ia  jakie jkolw iek  ilości 

d ew iz. P rzyd zia ł d ew iz  osobom , upraw nionym  do w yjazdu  zagran i­
cę, traktow any jest w  każdym  w ypadku in d yw id u aln ie. T .  zw . „ s p e ­

ce” , k tó rzy  p rzez pew ien  czas na zasadzie um ów otrzym yw ali p ob o­
ry  częściow o (zazw yczaj 50 % ) w  dew izach, obecnie (od 1932 r.) 

całkow itą sum ę otrzym ują  w  w alucie  krajow ej.
A . M .

KRONIKA ZAGRANICZNA
J U G O S Ł A W I A

U K Ł A D  H A N D L O W Y  Z  W Ł O C H A M I .—
W  dn. 25/IX b. r. zaw arty został w  R zym ie 
m ięd zy  Jugosław ią i W łoch am i układ han ­
d lo w y , n i  skutek którego zostaną w znow ione 
stosunki handlow e m ięd zy tym i państwam i, 
przerw ane w  w yniku przystąpienia Jugosław ii 
do  akcji sankcyjnej p rzeciw ko W łoch o m .

U k ład , m iją cy  charakter p ro w izo ryczn y, 
w szed ł w  ży c ie  z  dn iem  i/ X  b. r. i o b o w ią ­
zyw ać będzie  do dn. 31 /III 1937 r. D o  tego 
term inu  ma b y ć  zaw arty, na zasadzie  p o c zy ­
n ion ych  w  m iędzyczasie  dośw iadczeń , traktat 
han dlow y, k tó ry  zastąp iłb y  traktat z  dn. 
14/VII 1924 r. w raz z  dodatkow ym i p oro­

zum ieniam i z dn. 25/IV I 9 3 2 r - i 4/1
1934 r-

P row izoryczn y układ ustala dla obu państw 
k on tyn gen ty  im portow e na okres 1 /X 1936 r. 4 -
31 /III 1937 r. U kład  opiera się całkow icie 
na kom pensacie. O k reślao n  w artość eksportu 
z  każdego um aw iającego się państwa, w  okre­
sie 6-m iesięcznym , na 62-5 m iln. lirów  lub 
ich  równowartość.

W ym ian a  tow arow a o d byw ać się będzie  
w  ram ach now ego układu clearingow ego, za ­
stępującego dotychczasow y układ o obrocie 
p łatn iczym  z  dn. 22/X 1932 r.

B anki em isyjn e obu państw  ustalą w spólnie 
kurs przerachunkow y, stosow any w  clearingu.

R ów nocześnie uregulow ano spraw ę lik w i­

dacji zam rożonych należności ju g o sło w ia ń ­
skich eksporterów  w  kw ocie  220 m iln . d in a ­
rów. L ik w id a cja  ta nastąpi p rzez u dzielen ie  
p rzez Jugosław ię W ło ch o m  dostaw  rzą d o ­
w ych , oraz zu żytkow an ie części zam rożonych 
sum  d la  finansow ania ruchu tu rystycznego 
z W ło c h  do Jugosław ii.

K o n tyn gen ty, p rzyznane Ju gosław ii, d o ­
tyczą  przede w szystk im : bydła w szelkiego 
rodzaju, p szen icy, k u k u ryd zy, rud i t. d ., 
W łoch o m  zaś Jugosław ia p rzyzn ała  k o n tyn ­
gen ty  na tekstylne tow ary, sam ochody, o w o ­
ce p ołudn iow e, ryż, sztuczn y jed w ab i t. d. 
Zasłu gu je na uw agę, że W ło c h y  zg o d ziły  się 
na eksport do Jugosław ii p rzęd zy  w  ram ach 
clearingu.
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G R E C J A
SY TU A C JA  FIN A N SO W A  I G O S P O ­
D A R C ZA . —  Spraw ozdanie m iędzyn arodo­
w ej kom isji finansow ej .badającej sytuację g o ­
spodarczą i finansow ą G recji, podkreśla n a­
stępujące charakterystyczne m om enty d z i­
siejszego położen ia tego Państw a.

W arto ść  zew nętrzna drachm a utrzym ała 
się p rzez cały  rok na niezm ienionym  w sto­
sunku do złota poziom ie. U rzęd o w y kurs 
drachm a w yn osił w  tym  okresie w  stosunku 
do franka szw ajcarskiego 34-775 drachm , 
czy li spadł od 1932 r., w  którym  porzucona 
została stab ilizacja, o 57-2% .

Zapasy złota i dew iz ob cych  w  Banku 
G re cji u leg ły  w  roku spraw ozdaw czym  
zm niejszeniu  z 4 105 do 3 490 m iln . drachm . 
Z  drugiej strony ob ieg  biletów  bankow ych 
zw ięk szył się z 5 686 do 5 987 m iln. drachm . 
Jednak rachunki in nych banków w  Banku 
G re cji ob n iży ły  się pow ażnie.

O b ecn ie, po dew aluacji dolara, funta 
szterlinga i franka francuskiego, R ząd grecki 
p ostanow ił op rzeć drachm  o fun t angielski.

O b szar upraw ny w  1935 r. w y n o sił 
2 2 3 6 76 0 6  dekarów  —  w obec 21 444497 
w 1934 r. i 20 8 10 8 98  w 1933 r. W arto ść  
produktów  ho do w li obliczana była  w  1935 r. 
na 7 355 m iln . drachm .

O góln a w artość p ro d u k cji przem ysłow ej 
w  !93S r - oceniana b y ła  na 1 0 1 8 4  m iln. 
drachm — -wobec 9 9 1 3  m iln . drachm  w 1934 r. 
N ajw iększy  u dzia ł w  ogólnej p rodu kcji p rzy ­
p ad ł na p rodu kcję  w łókien n iczą —  3 258 
m iln. drachm , oraz p rodu kcję przem ysłu  
spożyw czego i chem icznego. W arto ść  p ro ­
dukcji kopalń stanow iła 378-9 m iln. drachm , 
w artość zaś rybołów stw a —  423 m iln. drachm .

W p ły w y  m arynarki han dlow ej,obejm ującej 
622 parow ce i 680 żaglow ców  ogólnej p o ­
jem ności 1 8 9 7 0 2 1  ton  brutto , w yn osiły  
£  7 750 tys. i 250 m iln. drachm . T u rystyk a  
p rzyn iosła  G recji w  1935 r. £  1 400 t y s .—  
w obec £  1 600 tys. w  1934-r. i £  1 200 tys. 
w  1933 r.

H andel zagraniczny G recji kształtow ał się 
w  ostatnich latach następująco (w m iln. 
drachm  stabilizow an ych ):

r . Stosunek 
Eksport Import Deficyt eksportu

do impor. 
°l,

1920 7 5 1 5 ' !  23843-9 16328 8 51-52
1929 6960-4 132 76  631 5- 6 5243 
1933 2 1 9 7  6 360 7 I 409-4 60-92
1935 3 017-3 45 38 3 I 521 66-48

G łów n ym i produktam i im portu  w  1935 r. 
b y ły  żyw e zw ierzęta, p ro d u k ty  spożyw cze, 
surow ce, p aliw a oraz w yro by przem ysłow e
i półfabrykaty. G łów n ym i zaś produktam i 
w y w o z u — tytoń , ro d zyn k i, ow oce suszone, 
oliw a, w in a  i r.. d.

N ajpow ażn iejszym i klientam i G recji są 
(w kolejności w artości zakupów ): N iem cy, 
A n glia , A rgen tyn a, R um unia, Stany Z jed n ., 
Z . S. R . R ., C zech osłow acja, Jugosław ia, W ło ­
chy, Szw ecja, Ind ie  B ryty jsk ie , H olandia, 
T u rc ja , E g ip t, A u stria , Francja, B razylia, 
B elg ia  i Polska (G dańsk).

H andel p olsko-grecki od byw a się  ostatnio 
na podstaw ie układ ów  kon tyn gen tow ych , za ­
w ieran ych  zw yk le  na okres kw artalny. G recja  
w yw o zi do Polski: ty toń , koryntki i inne ro ­
dzyn k i, skóry surow e, w in a, o liw ę  jadalną
i przem ysłow ą. N atom iast Polska eksportuje 
do G re cji: cukier, m ięso, drzew o, w ęgiel, 
w yro b y  i m aszyny w łókien n icze, żelazo i w y ­
ro by żelazne i t .  d.

Im port grecki z Polski w yn iósł w  ostatnich
4 latach (w tysiącach d rach m ): 1932 —  36 266,
193 3  —  75 3 7 5 . 1934  —  79940 , 1935  —  
10 8 989. W y w ó z  w ięc  p olski do G recji 
u jaw nia stałą ten d en cję  w zrostu .

N ależy  rów nież zaznaczyć, że G recja  p o ­
kryw a stały  d e ficy t sw ego bilansu handlow e­
go p ożyczkam i, przekazam i p ieniężn ym i, 
nadsyłanym i do kraju p rzez em igrantów , 
oraz zarobkam i sw ej siln ie  rozw in iętej m a­
rynarki handlow ej.

W . D.

J A P O N I A
H A N D EL ZA G R A N IC ZN Y  W I P O Ł O ­
W IE 1936 R . —  O b ro ty  handlu zagran icz­
nego Japonii w ykazują ten den cję  rosnącą od 
1931 r. Poniższe zestaw ienie charakteryzuje 
ten  w zrost w  p ierw szych  półroczach  lat 
19 3 1+ 19 3 6  (w m iln . je n ó w ) :

Przyw óz Wywóz Saldo

1931 69C7 577'4 —  H 3'3
1932 816-5 549'7 —  266'8

1933 1 0163 829-9 — 186-4

1934 i 158-6 1 003'7 — I 54'9

1935 1 344' 2 1 i 73'4 — 170-8
1936 1 489-7 I 2l8'0 —  2 7 1 7

Jak w i d zim y, w zrost zaznacza s ię  zarówno
w  p rzyw ozie , jak  i w  w yw o zie , p rz y  czym  
jedn ak ostatnio p rzyw óz rośnie nieco szy b ­
ciej.

O b ro ty  najw ażniejszym i artykułam i p rze d ­
staw iają się w  tychże, okresach następująco 
(w m iln . jen ó w ):

Rodzaj towaru I 93I 1932 1933 1934 1935 1936

W y w ó z

K o n s e r w y .............................................. IO I 1 7 6 I 5'2 2 2 0 2 7 0
Przędza b a w e ł n i a n a ....................... ■ • 3'4 9'3 8"o 117 17 2 20 2
Jedwab s u r o w y ................................ • • 1564 137'S 1675 1428 158-4 149 4
T k an in y  b a w e łn ia n e ....................... 1079 1839 232-8 256-4 2294
T kan in y je d w a b n e ............................ . . 231 220 306 380 39'4 320
T kan in y z jedw abiu sztucznego . • • 20-3 25-7 32'8 50-3 65'4 72-1
W y ro b y  d z i a n e ................................ io"o i 8 '2 23'I 23'5 23'4

p r z y w  ó z

Fasola, bób i t. p .............................. . . 21'4 25"2 31'S 316 399 50-5
O leje  m in e r a ln e ................................ 24-8 33'3 33'3 49 4 66'o

Bawełna s u r o w a ................................ 2689 3276 384-8 424-9 452-5
W e ł n a ................................................... . . 48'I 520 82-7 i 3 4 'o 962 1675

37'2 73'5 75'8 123-8 78-1

M a s z y n y .............................................. . . 27-7 28-1 359 456 557 47'7

■ ■ I9'4 183 2 0 '6 i 8 "o 27'5 25'5

Z  zestaw ienia tego w id zim y , że eksport 
n iektórych podstaw ow ych artykułów  w ykazał 
w  I p o łow ie  b. r. p ;w ie n  spadek. Jeżeli m im o 
to  ogólna w artość eksportu  w zrosła, to  jest 
to  w yn ikiem  silniejszego zróżniczkow ania w y ­
w ozu. Po stronie im portu zasługuje na uw agę 
specjalnie silny  w zrost p rzyw ozu  surow ców  
w łókien n iczych  i o lejów  m ineralnych.

P rzy  ocenie stosunku im portu  do eksportu  
pam iętać należy, że na ogół II p ółrocze w y k a ­
zuje w  Japonii zn aczn ie w ięk szy  w zrost w y ­
w o zu  n iż  p rzyw ozu .

M .

E K W A D O R
N O W E O G R A N IC Z EN IA  D E W IZ O ­
W E .— W p row ad zon e ostatnio ograniczenia 
d ew izow e są bardzo rygorystyczne i p rzew i­
dują surow e kary za ich p rzekroczenie. U sta ­
w a ustanaw ia m onopol banku centralnego 
w  d zied zin ie  obrotów  dew izam i. W szy stk ie  
banki i dom y handlow e obow iązane b y ły  
natychm iast po w ejściu  ustaw y w  życie  o d ­
stąpić bankow i centralnem u sw e należności 
zagraniczne po ku rsie, odpow iadającym  k u r­
sow i 10-50 sucres za $  1.

E k sp o it dozw olon y jest ty lk o  za u przedn im  
odstąpieniem  należności zań  w  dew izach  
bankow i centralnem u. N ie  d o tyczy  to  jedn ak 
p rzed siębiorstw  górn iczych , podlegających 
specjalnym  ustaw om . W  w ypadku sp rzed a­
ży  za granicę na skład kon sygn acyjn y m usi 
konsygnatariusz być  zobow iązan y do n atych ­
m iastowego przekazania bankow i centralne­
mu każdej, naw et pochodz?cej z częściow ej 
sprzedaży, należności.

K u rsy  w eksli zagran iczn ych ustala bank 
centralny. Im port dozw olon y je s t ty lk o  za 
zgodą banku centralnego, który  m oże od m ó­
w ić pozw olenia na p rzyw óz i nie sprzedać 
d ew iz, o ile  uw aża im p ort za n iew skazany ze 
w zględ ów  ogólnogospodarczych. T ow ary , 
sprow adzone na kom orę celną bez p ozw ole­
nia p rzyw ozu , u legają konfiskacie.

W  razie przekroczenia p rzez jak iś bank 
przepisów  dew izow ych— zostanie on n atych­
m iast zlikw idow any.

Ponadto bank centralny u zyskał prawo w y ­
dawania —  za zgodą R ządu —  w szystkich  ro z­
p orząd zeń  w ykonaw czych  do om awianej 
u staw y.

S.

Z R Y N K Ó W  
Z A G R A N I C Z N Y C H

ZE ŚW IA TOW Y CH  RYNKÓW ZBO ŻO ­
W YCH. —  C en y w okresie 2 8 / I X ^ io / X  
b. r. kształtow ały się następująco (w walucie 
danego kraju, w Buenos A ires, Liverpoolu
i Ham burgu —  w $ —  za 100 kg):

W zrost (+ )

*«/JX-+j/X j-f-10IX lub
spadek (—)

P  s z e n 1 c  a °//o

B erlin  . . . 20-25 20-40 +  0 7
Praga . , . 164-45 i 54 '88 —  5 '9
C hicago . . 4 '7 7 4 '7 9 - -  o '4
Buenos A ires 3-60V2 3'8o - -  5 '5
L iverpool . . 4-60% 4 '7 4 - -  3 'o
W ied eń  . . 33'87 Yt 33 ' 871/2 ---
H am burg . . 4-68

Z y t

4-68

0

Berlin  . , . i6"6o 16-70 -f- o*6
Praga . . . i 29 '37 H 7 ‘54 —  9 2
C hicago . . 3 ' i 9 3'23 +  1-2
W ied eń  . . 26-43 26-43 —
H am burg . . 2-961/, 

O  w i

2 '96 1/2

s

Berlin . . . — — —

Praga . . . 1 12*00 H 3'55 +  i -3
C hicago . . 3 ' i 3 4 4 6 + 42-4
Buenos A ire s — — —

L iverp ool . . 3'43 3 '43 —
W ied eń  . . 24-87x!-i 2 4 &7ik —
H am burg . . 2-56 2-56 —
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J ę c z m i e ń  b r o w a r o w y  
B erlin  . . .  —  —  —
Praga . . . i 3 i ‘oo i32‘5o -j- i ' i 
C hicago . . 5'9S S'9 4  — 02  
W ied eń  . . 3 ['46 31'46 —
H am burg . . —  —  —

S U R O W C E  W Ł Ó K I E N N I C Z E
—  R ynek b a w e ł n y  pólnocno-am erykań- 

skiej podlegał we w r z e ś n i u  dość silnym  
wahaniom  i zaburzeniom  w zakresie cen tego 
surowca. P ierw sza połow a w rześnia k szta ł­
tow ała się pod w pływ em  trzeciego z kolei 
spraw ozdania U rzędu  dla Spraw R olniczych 
w  W aszyngton ie. Spraw ozdanie to , o g ło szo ­
ne w  dn. 8/IX, określało zb io ry  na 11 121 
tys. bel, a obszar upraw ny —  na 29720  tys. 
akrów , t. j .  o ok. 2 %  m iln. akrów w ięcej 
aniżeli w  ub. r. D o 1 w rześnia w yluszczonc
1 374  tys. b .l .  Spraw ozdanie to przyniosło 
w ięc liczb y  nieco niższe aniżeli pow szechnie 
oczekiw ano. O głoszen ie spraw ozdania o f i­
cjalnego spow odow ało dość gw ałtow ną zw yżkę 
cen, u łatw ioną p rzez u trzym yw anie w  o sta t­
nich dniach sierpnia ospałej na ogół te n ­
dencji i ograniczonych obrotów  na giełdach 
Stanów Zjedn oczonych. O d  p ołow y w rześnia 
sytuacja na rynku baw ełny am erykańskiej 
zaczęła się ju ż  stabilizow ać, a ruch zw y żk o ­
w y cen dozn ał zdecydow anego zaham owania. 
Podkreślić należy, że ostatnie lata przyn iosły  
n iezw ykle charakterystyczna zjaw isko bardzo 
żyw ego i gw ałtow nego reagow ania ze strony 
rynku na spraw ozdania U rzędu  dla Spraw 
R olnictw a.

Sytuacja finansow a farm erów w okresie 
rozpoczynającego się obecnie now ego se zo ­
nu kształtuje się n iew ątpliw ie korzystniej 
aniżeli przed rokiem . Przeciętna cena baw eł­
n y na g ie łd zie  now oyorskiej je st o 1-25 cen ­
tów  za 1 lb. w yższa  aniżeli w  ub. r., jak k o l­
w iek nie osiągnęła ona jeszcze  rekordow ego 
poziom u z w rześnia 1934 r. U w zględ n ić  
jedn ak należy wydatną popraw ę organizacji 
zb ytu , opierającej się na w ielk ich  sp ó łd z ie l­
niach, które w  okresie ostatnich 2 lat ro z­
w in ęły  się w potężne in stytucje. T a  racjo­
nalizacja obrotu  bawełną u m ożliw ia farm e­
rom u zyskiw an ie stosunkow o k orzystn ie j­
szych cen  i dogodn iejszych  warunków  k re­
d ytu . Jest to b zpośredni w p ływ  polityki 
R ządu, który p otra fił bardzo pow ażnie 
zw ięk szyć w  ostatnich 2 latach rentow ność 
warsztatów  rolnych. Potężna siła, jaką rep re­
zentują  kooperatyw y rolników  baw ełnianych, 
um ożliw ia rów nież realizow anie jednolitej 
polityki cen w obec odbiorców  zam orskich.

T em u  też m oże przypisyw ać należy trudności, 
na jak ie  kraje europejskie, a m ięd zy in.
i Polska, napotykają ostatnio p rzy  realizo­
waniu tranzakcyj kom pensacyjnych na ba­
w ełnę. Szczególniej jaskraw ię św iad czy o tym  
dotychczasow y bilans p olityki kom pensacyjnej 
N iem iec, które w oficja ln ych  enuncjacjach 
przyznają, iż  w zm ożone zakupy baw ełny 
północno-am erykańskiej w  ram ach kom pen­
sacji p od ro żyły  ten surow iec w  przem yśle 
n iem ieckim  o 20-4-25%.

O statn i tyd zień  w rześnia na św iatow ych 
rynkach baw ełnianych p rzyn iósł nawrót fali 
nerwow ego zaniepokojenia, pozostającego 
w zw iązku z dew aluacją franka. Francja jest 
bowiem  jedn ym  z najpow ażniejszych o d ­
biorców  baw ełny, a z d rugiej strony rynek 
w L e  H avre stanowi d la  znacznej części 
E uropy zachodniej i południow o-zachodniej 
n ie ty lk o  port przeładunkow y tego surowca, 
ale i głów ną g ie łd ę  term inow ą. Pod koniec 
m iesiąca sytuacja u L g ła  odpręż n iu, gdyż 
pow szechna uw aga skupiła się na oczek iw a­
nym  ostatecznym  szacunku zbiorów  bawełny, 
którego ogłoszenie nastąpić m iało 8 p aźd zier­
nika.

R ynek baw ełny egip skie j kształtow ał się 
znacznie spokojniej i m niej gw ałtow nie reago­
wał na w ydarzenia polityczn e. W  dn. 1 /IX. 
ogłoszone zostały oficjalne dane o zam kniętym  
sezonie bawełnianym  1935/36 r. W  okresie 
tym  zb io ry  baw ełny egip skiej w yn iosły
8 541 885 kantarów. Spożycie w  samym 
E gip cie  w yn iosło ok. 400 tys. kantarów. 
Eksport, kierow any p rzez porty A leksandrii
i Port Said, w yn iósł ogółem  8 10 0 5 0 1 kan­
tarów. Z apasy zw ięk szy ły  się n ieznacznie
i w ynoszą 488 888 kantarów. Z b io ry  te g o ­
roczne w yp ad ły  pod w zględem  jakościow ym  
bardzo korzystnie, jak k o lw iek  nastąpiły sto ­
sunkowo w cześn ie. Spośród odbiorców  
baw ełny egipskiej r»a pierw szym  m iejscu f i ­
guruje A n glia , która zakupiła  379643 bel, 
na drugim  —  Francja. N iem cy, które za ­
k u p iły  p rzeszło  96 tys. bel, przesun ęły się 
na trzecie  m iejsce. Polska zajm uje w  e k s­
porcie baw ełny egipskiej jedenaste m iejsce
i zakupiła  w  sezonie 22 499 bel tego surowca. 
O kres u b iegły  b y ł dla surow ca egipskiego 
sefconem bardzo pom yślnym . Pow ikłania p o ­
lityczn e spow odow ały na jesien i ub. r. n ie ­
zw ykłe zw iększenie zakupów  i silną zw yżkę 
cen. Po krótkim  okresie osłabienia silna 
haussa nastąpiła w  m iesiącach letn ich b. r.
i ceny bez w yd atn iejszych  wahań utrzym ały 
się na u stabilizow anym  na ogół poziom ie.

R ynek w e ł n y  we w rześniu  kształtow ał 
się w  dalszym  ciągu korzystn ie  pod w p ły ­

wem  nieznacznej, ale trw ałej i system atycznej 
zw y żk i cen w e w szystkich  ośrodkach handlu 
wełnianego. W  p ołow ie w rześnia nastąpiło 
otw arcie aukcyj w ełnianych w  L o n d yn ie, p o ­
p rzed zon ych  stosunkow o korzystnym  p rze ­
biegiem  sprzedaży w ełnianych w A u stralii. 
O gółem  znalazło się p od m łotem  w  czasie
V  w rześniow ej aukcji 84 500 bel, z  czego gros 
tego surow ca zakupili o d bio rcy  angielscy. 
Przebieg aukcyj był pom yślny— zarówno pod 
w zględem  obrotów , ja k  i poziom u cen, 
które b y ły  przeciętnie  o 5 -r 7 J4%  w yższe 
aniżeli p rzy  zam knięciu p op rzedn ich  seryj 
aukcyj w ełnianych w L o n d yn ie. A n alogicznie 
kształtow ała się sytuacja na rynku austra­
lijsk im  i południow o-am erykańskim . Jedyny 
w yjątek stanow iła Południow a A fryk a, gdzie 
ob roty  u leg ły  zm niejszeniu  p rzy  cenach 
jedn ak utrzym anych.

N astrój na rynku j u t y  przez cały  w rze ­
sień b y ł n ao g ó ł m ocny p rzy  n iezbyt w ielkich  
rozm iarach tranzakcyj i szczu płym  zap otrze­
bow aniu. Pod koniec w rześnia ogłoszone z o ­
stały oficjalne dane, dotyczące zbiorów  tego 
surow ca w  Indiach. O b szar pod upraw ą ju ty  
w yn iósł 2 545 600 akrów , co oznacza w zrost 
w  stosunku do u b . r. o 370 tys. akrów . 
Z b io ry , które w yn osiły  przeciętnie 400 lbs 
z akra, określono na łączną kw otę 8 735 tys. 
bel.

R ynek 1 n u kształtow ał się pod w pływ em  
p ierw szych  tranzakcyj surow cem  z now ych 
zbiorów . N a rynku irlan dzkim , gd zie  ro z ­
m iary zb iorów  u leg ły  wydatnem u zm n ie jsze­
niu, pierw sze partie nowego surow ca sp rze­
dano po cenach zw yżkujących . R ów n ież i na 
rynku belgijsk im  zaw arto kilka w iększych 
tranzakcyj. O gólna tendencja cen była utrzy.- 
mana z od cien iem  bezw zględ n ie  m ocnym .

A n alo giczn ie , rynek k o n o p i  nie n o to ­
w ał w yd atn iejszych  zm ian p rzy  utrzym anej 
na ogół tendencji cen. N a rynku w łoskim  
uskuteczniono kilka n iew ielkich  tranzakcyj. 
W  Jugosław ii przeprow adzono pierw sze o b ro ­
ty  surow cem  z now ych zb iorów  p rzy  c e ­
nach n iezm ienionych. Jedynie na rynku w ło ­
skim , na skutek rozw oju procesu kotonizacji 
konopi i zw iększonego w zw iązku  z  tym  za ­
potrzebow ania na ten surow iec, ob roty  zw ięk ­
szy ły  się, p rzy  czym  zb io ry  konopi ze sz ło ­
rocznych zostały  całkow icie w yprzedane.

R ynek j e d w a b i u  nie notow ał we 
w rześniu  w ięk szych  przesunięć.

R ynek s z t u c z n e g o  j e d w a b i u  
kształtow ał się p rzez cały okres w rześnia 
korzystnie-— zarówno na odcinku produkcji, 
jak  i poziom u cen.

M . K .

P R Z E D R U K  D O Z W O L O N Y ,  L E O Z  Z  P O D A N I E M  Ź R Ó  D Ł A

I I E D A K C J A  I  A D M I N I S T R A C J A
E LE K TO R A LN A  2 (parter)

T elefony: 512 66 (Red.), 5 12 73 i 5 35 35 (Adm.), 512 50 (Druk.) 
B iura czynne od godziny 9 do 3 po południu. 

KONTO CZEK OW E P. K. 0 .  701

P R E N U M E R A T A  W  K R A J U :  kw artaln ie — ^  15, 
pó łroczn ie  — H  30, roczn ie  — 31 60; Z A G R A N I C Ą :  
k w arta ln ie  — i ?  25, pó łrocznie  — iT  50, roczn ie  — i f  100.

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń  H A N D L O W Y C H  (przed 
tekstem ) w zeszytach zw ykłych: IV str. okładki — H  600; II 
i III str. okł. — iT  500; str. zw ycz.: 1 str. — ź f  400, V2 s t r .— 
250, V4 s t r .— Ul 150, Vs str. — źT 90. P rzy  ogłoszeniach kom ­
binacy jnych , petitow ych  oraz tab e la rycznych  do can pow yż­

szych dolicza się 30% .

C E N Y  O B W I E S Z C Z E Ń  S P Ó Ł E K  A K C Y J N Y C H
(za tekstem ); 1 str. — xT 200. V2 str. — 31 110, Vs str. — iT  80, 
ł/< str. — 3  70, Ve str. — 3  55, ł/s str. — 3  40, Vie str. — 3  20. 
Za ogłoszenia liczbow e, tabelaryczne, bilanse i t. p. do cen  

pow yższych dolicza się 50%.

R edaktor naczelny: C Z E S Ł A W  P E C H E  

R e d a k t o r :  WACŁAW  SZU R IG

R edaktor działu finansow o-skarbow ego: R edaktor działu rolniczego: R edaktor działu kom unikacyjnego:
J E R Z Y  L U B O W IC K I C Z E S Ł A W  B O B R O W S K I B O L E S Ł A W  K A C Z M A R K IE W IC Z

W y d a w c a : Sp . W yd . z og r. o dp . „ P R Z E M Y S Ł  I I IA N D E L “



Chłodnia w Warszawie
N o w o w y b u d o w a n a  C h ło d n ia  w  W a rs z a w ie  jest O d d zia łem  

C h ło d n i i S k ła d ó w  P o rto w y c h  w G d yn i, to te ż  s ta n o w isk o  
p ra w n e  n ow ej p la c ó w k i op iera  się na ty c h  sam ych  za sa d a ch , 
k tó re  regu lu ją  d z ia ła ln o ść  ce n tra li gd y ń sk iej.

C h ło d n ia  W a rs z a w sk a  —  to nie ty lk o  p rz e d się b io rstw o  s k ła ­
d o w e, w y r ę c z a ją c e  p ro d u ce n ta  i k u p c a  w  p rz e c h o w y w a n iu  to ­
w a ró w , k tó re  do rą k  k on su m en ta  m ogą nie dojść w cze śn ie j jak  
po u p ły w ie  k ilk u  m iesięcy , le c z  ró w n ie ż  k o n c e s j o n o w a n y  
d o m  s k ł a d o w y ,  k o r z y s ta ją c y  z w s z y s tk ic h  p rz y w ile jó w  
u sta w o w y ch . W y s ta w ia n ie  w a rra n tó w  i m o żliw o ść  ich d y s k o n ­
to w an ia , u d zie lan ie  z a lic z e k  na z ło żo n e  rz e c zy , o ra z  m o żn ość 
sp rze d a w a n ia  p rze z  l ic y ta c ję  p u b liczn ą  z ło żo n y ch  to w a ró w  na 
żą d a n ie  osób, u p ra w n io n ych  do ro zp o rzą d za n ia  nim i —  w s z y stk o  
to  jest n ie z w y k le  k o rzy stn e  dla ro zw o ju  ży c ia  go sp o d a rc zeg o  
w  kra ju .

P o za  tym  je st r z e c z ą  zro zu m iałą , że  ża d en  z w y c z a jn y  sk ła d  
nie da je  to w a ro m  ta k ich  w a ru n k ó w , jak  n o w o czesn a  chłodn ia, 
p ra cu ją c a  m aszyn am i, i m o gąca  d o sto so w a ć  te m p e ra tu rę  i w il­
g o tn o ść  w  p o s z c z e g ó ln y c h  k o m o ra ch  śc iś le  do w ła ś c iw o ś c i d a ­
n ego  p ro d u k tu . P r z e c h o w y w a n ie  m ięsa  p rzy w o zo w e g o , jaj, d ro ­
biu, m asła  i o w o c ó w  n ie w y c z e rp u je  m o żliw o śc i C hłodn i, a lb o ­
w iem  ró w n ież  w s z e lk ie  inne sz y b k o  p su jące  się p ro d u k ty  m ogą 
w  niej p o z o s ta w a ć  p rz e z  d łu ższy  okres.

C h ło d n ia  W a rs z a w sk a  p ow in n a  o d e g ra ć  n iem a łą  ro lę  w  d zie le  
u s p r a w n i a n i a  o b r o t u  w e w n ę t r z n e g o  i w  o r ­
g a n i z a c j i  e k s p o r t u  p ro d u k tó w  ro ln icz y c h  i h o d o w la ­
n y ch  d ro g ą  lą d o w ą, z w ła s z c z a  w  k ie ru n k u  p o łu d n io w o -za ­
chodnim .

2038 Frigoriiicus

O B W I E S Z C Z E N I A  S P Ó Ł E K  A K C Y 1 N Y C H

II O G Ł O S Z E N IE

ZW Y CZA JN E W A LN E ZGROM ADZENIE 
A K CJO N A RIU SZÓ W

Snółki Akcyjnej Cukrowni i Rafinerii . .G o s ł a w i c e "
o d b ę d zie  się w  dn. 31 X 1936 r. o godz. 18 w  lo k a lu  b iu ra  
S p ó łk i w  W a rs z a w ie  p rzy  ul. T rę b a c k ie j Nr. 15 z n astę p u ją cy m  
p o rzą d k ie m  dzien n ym :

1) W y b ó r  P rze w o d n ic z ą c e g o ; 2) S p ra w o zd a n ie  Z a rzą d u  i K o ­
m isji R e w izy jn e j; 3 ) R o zp a trze n ie  i z a tw ie rd ze n ie  sp raw o zd an ia , 
b ila n su  o r a z  ra ch u n k u  stra t i z y s k ó w  za  ro k  o p e ra c y jn y
1935 36  i u d zie le n ie  Z a rzą d o w i p o k w ito w a n ia ; 4 ) O k re ś le n ie  w y ­
n ag ro d ze n ia  R a d y , c z ło n k ó w  Z a rzą d u  i K o m isji R e w izy jn e j;
5 ) W y b o r y  c z ło n k ó w  K o m isji R e w izy jn e j na m ie jsce  u stę p u ­
ją c y ch ; 6) U p o w a żn ie n ie  Z a rzą d u  do s p rze d a ży  jed n ej m orgi 
gru n tó w  w  G o s ła w ic a c h ; 7 ) W o ln e  w n iosk i.

P P . A k c jo n a riu sz e , k tó rz y  p ragn ą  u c z e stn ic z y ć  na W aln ym  
Z g rom ad zen iu , w in n i d o k o n a ć  w s z e lk ic h  form aln ości, p rz e p i­
sa n y ch  w  art. 399  K o d e k su  H a n d lo w ego .
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II OGŁOSZENIE

Z a r z ą d  S p ó ł k i  A k c y j n e j  „ G H “ ,  P o z n a ń s k a  F a b r y k a  G a z ó w  P r z e m y s ł o w y c h  
S p ó ł k a  A k c y j n a  w  P o z n a n i u ,  u l .  M a r s z .  F o c h a  4

p o d aje  do w ia d o m o ści, iż u c h w a łą  W a ln e g o  Z g ro m ad zen ia  
S p ó łk i z dn. 14 w rze śn ia  1936  r. p o s ta n o w io n e  zo sta ło  
ZM N IEJSZEN IE K A PITA ŁU  ZAK ŁADOW EGO O zl 45 000 

c z y li do z ł  255  0 0 0 .
Z a w ia d am iają c  o u ch w alo n y m  ob n iżen iu  k a p ita łu  z a k ła d o ­

w ego , Z a rzą d  w zywa w ierzycieli Spółki, a b y, je ż e li  nie z g a d z a ­
ją  się na to  ob n iżen ie , w n ie śli sw e  s p r z e c iw y  w c iąg u  trze c h  
m iesięcy , lic z ą c  od d a ty  o s ta tn ie g o  (trzecieg o ) o g ło sze n ia .

1999-4 0 -4 2-44

III ogłoszenie o o tw arciu  likw idacji Spółki

Kolej H erb y — Kielce, Spółka Akcyjna w  likwidacji
W a ln e  Z g ro m ad zen ie  A k c jo n a r iu s z ó w  S p ó łk i A k c y jn e j K o lej 

H e rb y  —  K ie lc e  u ch w a liło  w  dn. 28  m aja 1936  r.

o tw arcie  likw idacji S półki z dn. 1 czerw ca 1936 r.
Z g od n ie  z art. 449  K o d e k su  H a n d lo w ego , w zywa się w ierzy ­

cieli w y m ie n io n e j S p ó łk i do zg ło sz e n ia  ich w ie rz y te ln o ś c i na 
p iśm ie w  ciągu  sześciu  m ie s ięc y  od d a ty  n in ie jszeg o  o g ło sze n ia  
p od a d resem  s ie d zib y  S p ó łk i w  W a rs z a w ie , p rzy  ul. M io d o w e j 
Nr. 11 m. 3 .

L ik w id a to rz y : (— ) M gr B. K aczm arkiew icz, (—■) Dr W. L e­
w icki, (— ) Mgr K. M alski, (— ) R. Sadow ski.

2054 |

Z a rzą d  S p ó łk i A k c y jn e j

Miodosytnia i Przemysł Miodowo-Pszczelniczy K .  Mieszkowski

w  m yśl § 15 S tatu tu , n in ie jszym  za w iad am ia  P P . A k c jo n a r iu ­
szów , że

ZW Y CZA JN E W A LN E ZGROM ADZENIE 
o d b ę d zie  się w dn. 31 październ ika  1936 r. o godz. 19 w  lo k alu  
S p ó łk i p rzy  ul. S an d o m iersk ie j Nr. 13 w  W a rs z a w ie , z n a s t ę ­
p u ją cym  p o rzą d k ie m  dzien n ym :

1) Z a g a je n ie  i w y b ó r p rz e w o d n ic z ą c e g o ; 2 ) S p ra w o zd a n ie  
Z a rzą d u  i K o m isji R e w izy jn e j; 3 ) Z a tw ie rd ze n ie  b ilan su  i r a ­
chu nku  stra t i z y s k ó w  za  1935  36  r. o raz  u d zie len ie  Z a rzą d o w i 
absolu torium ; 4 ) P o w z ię c ie  u c h w a ły  co  do p o d zia łu  z y s k ó w  za 
1935/36  r.; 5 ) W y b ó r  c z ło n k ó w  Z a rzą d u  i K o m isji R e w izy jn e j,
6) Z a tw ie rd ze n ie  b u d że tu  na 1936  37  r.; 7 ) W o ln e  w n io sk i.

P P . A k c jo n a riu sz e , ż y c z ą c y  u c z e s tn ic z y ć  w  Z w y c za jn y m  W a l­
nym  Z grom ad zen iu , z e c h c ą  z ło ż y ć  na 7 dni p rze d  term inem  
sw o je  a k c je  lub za stę p u ją c e  je d o w o d y  w  k a sie  S p ó łk i.

2035

II O G Ł O S Z E N IE  

Z a rzą d  S p ó łk i A k c y jn e j

. .Sandomiersko-Wielkopoiska H o d o w la  N a s i o n " ,  Spółka Akcyjna
W  W A R S Z A W IE

n in iejszym  za w iad am ia, że  w dn. 30 październ ika 1936 r.
0 godz. 17 o d b ę d zie  się w  lo k a lu  Z a rzą d u  S p ó łk i p rzy  ul. Ż óra- 
w ie j 23  m. 6 w  W a rs z a w ie

ZW Y C ZA JN E W A LN E ZGROM ADZENIE 
A K C JO N A RIU SZÓ W  SPÓŁKI 

z n a stę p u ją cy m  p o rzą d k ie m  obrad:

1) W y b ó r  p rze w o d n ic zą c e g o ; 2) R o zp a trze n ie  i z a tw ie rd z e n ie  
sp ra w o zd a n ia  Z a rzą d u  i R a d y  N a d zo rc ze j o raz  b ila n su  i r a ­
ch u n k u  strat i z y s k ó w  za ro k  o b ra c h u n k o w y  1935  3 6 ; 3 ) P o ­
w z ię c ie  u c h w a ły  o p o d zia le  z y sk u ; 4 ) U d zie le n ie  w ła d zo m  S p ó łk i 
p o k w ito w a n ia  z w y k o n a n ia  p rze z  nie o b o w ią z k ó w ; 5 ) O b n iżen ie  
k a p ita łu  a k c y jn e g o  S p ó łk i o sum ę z ł 588  0 0 0 ; 6) Zm iana u stęp u
1 § 3  sta tu tu  S p ó łk i p rz e z  n ad an ie  n o w e g o  b rzm ien ia  treśc i 
n a stę p u ją ce j: „ K a p ita ł z a k ła d o w y  S p ó łk i w y n o s i z ł  372  000
i je st p o d zie lo n y  na 3 .720  a k c y j po z ł  100 k a ż d a ” ; 7 ) U sta le n ie  
ilo śc i c z ło n k ó w  R a d y  N a d z o rc ze j i ich  w y b ó r; 8) W y n a g r o ­
d zen ie  c z ło n k ó w  R a d y  N a d zo rc ze j; 9 ) W o ln e  w n io sk i.
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Korzystajcie z Poczty Lotniczej!
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Zarząd Towarzystwa Zgierskiej Manufaktury Bawełnianej
SPÓŁKI A K C YJN EJ 

podaje do wiadomości, że odbędzie się w dn. 7 listopada 1936 r, 
o godz. 11 przed poł. w siedzibie Spółki przy ul. Piotrkowskiej 

Nr. 177
NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 

AKCJONARIUSZÓW SPÓŁKI
z następującym porządkiem dziennym:

1) Zagajenie zebrania i wybór przewodniczącego; 2) Powo­
łanie, stosownie do art. 374 Kodeksu Handlowego, pełnomocnika 
dla reprezentowania Spółki przy umowie sprzedaży placów.

Akcjonariusze, pragnący wziąć udział w Zgromadzeniu, winni 
na 7 dni przed terminem złożyć Zarządowi swe akcje lub do­

wody depozytowe. 2036-42-43

I OGŁOSZENIE 

Likwidatorzy firmy

„D o lin a "  Przemysł Leśny, Spółka Akcyjna w likw idacji
zwołują niniejszym

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZY 

które odbędzie się w sobotę dn. 7 listopada 1936 r. o godz. 16 
w lokalu Spółki we Lwowie, przy Brajerowskiej Bocznej 4 
z następującym porządkiem dziennym:

1) Odczytanie i zatwierdzenie protokołu poprzedniego W al­
nego Zgromadzenia;

2J Sprawozdanie likwidatorów;
3} Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania i końcowego 

bilansu;
4) Zatwierdzenie ugody z Izbą Skarbową we Lwowie i Za­

kładem Ubezpieczeń Społecznych;

5) Rozwiązanie i wykreślenie Spółki;
6) Zwolnienie i udzielenie absolutorium ustępującym likw i­

datorom;
7) Wnioski. 2053-42-43

I OGŁOSZENIE

I OGŁOSZENIE

Zarząd Towarzystwa Sosnowieckich fa b rjk  Rur i Żelaza
SPÓŁKI A M JK JN EJ 

ma zaszczyt zawiadomić PP. Akcjonariuszów, że we środę dn.
4 listopada 1936 r. o godz. 11 odbędzie się w lokalu Zarządu I 
T-wa ~w Warszawie, przy ul. Moniuszki 10,

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
z następującym porządkiem dziennym:

1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania Zarządu, Rady 
Nadzorczej i Komisji Rewizyjnej, bilansu, rachunku zysków 
i strat za 1935/36 rok obrotowy, oraz udzielenie władzom bpołki 
pokwitowania z wykonania przez nie obowiązków, powzięcie 
uchwały o podziale zysków;

2J Wybór członków Kady Nadzorczej na miejsce ustępujących;

3J Wybór członków Komisji Rewizyjnej i wyznaczenie ich 

wynagrodzenia;
4j Z,wrot akcjonariuszom kosztów udziału w Walnym Zgro­

madzeniu;
5J isprawy, które mogą być zgłoszone przez Akcjonariuszów 

zgodnie z § 33 Statutu.
Akcjonariusze, życzący uczestniczyć osobiście lub przez 

swych pełnomocników w rzeczonym Zgromadzeniu, powinni zło­
żyć w Zarządzie T-wa nie później niż 28 października 1936 r. 

swe akcje lub zaświadczenie, wydane na dowód złożenia akcyj 
u notariusza albo w krajowej instytucji kredytowej.

Dla akcyj, deponowanych we Francji i Belgii, konieczne jest 
przedstawienie zaświadczeń depozytowych, wystawionych przez 
„Credit Lyonnais" w Paryżu.

Zgodnie z § 29 statutu, do ważności Walnego Zgromadzenia 
potrzebna jest obecność akcjonariuszów lub ich pełnomocni­
ków, reprezentujących przynajmniej jedną piątą część kapitału 

akcyjnego.
Jeżeli 4 listopada r. b. nie zbierze się potrzebne quorum, Za­

rząd zwoła powtórne Walne Zgromadzenie z tym samym po­

rządkiem dziennym, które —  zgodnie z § 29 statutu —  będzie 

prawomocne bez wzgędu na ilość reprezentowanych na nim 

akcyj. 2030

Zarząd Towarzystwa Fabryk Cukru i Rafinerii „Lubna i Szreniawa”
SPÓ ŁK I A K C Y J N E J  

zaw iadam ia PP. A kcjonariuszy, że w dn. 6 listopada 1936 r.

o godz. 3 po poł. odbędzie się w  K rakow ie, w  G rand-H otelu, 

p rzy ul. S ław kow skiej 8
ZW YCZA JN E W ALNE ZGROM ADZEN IE 

AKCJO N A RIU SZÓW  

z następującym  porządkiem  dziennym:
1) Zagajenie Zgrom adzenia i w ybór przew odniczącego;
2) R ozpatrzenie i zatw ierdzenie —  po w ysłuchaniu w niosków  

Kom isji R ew izyjnej —  sprawozdań Zarządu, bilansu oraz r/ku 

strat i zysk ów  za rok op eracyjny 1935 36;
3) P ow zięcie  uchw ał co do udzielenia Zarządow i absolutorium  

oraz w sprawie strat za rok op eracyjny 1935/36;
4) W yb o ry  człon ków  Zarządu i ustalenie w ysokości ich w y ­

nagrodzenia;
5) W ybór człon ków  Komisji R ew izyjnej na następny rok o p e ­

racyjny i ustalenie w yso ko ści ich w ynagrodzeń;
6) Zatw ierdzenie budżetu na 1936/37 r. oraz upow ażnienie 

Zarządu do korzystania z kredytów , do zabezpieczenia tak o ­
w ych hipotecznie oraz do przyjm ow ania solidarnych odp ow ie­

dzialności i w ydaw ania solidarnych gw arancyj;
7) E w entualne w olne w nioski akcjonariuszów .
PP. A kcjonariusze, pragnący u czestn iczyć w  pow yższym  W a l­

nym Zgrom adzenia, obow iązani są najpóźniej do dni 7 przed 
terminem W alnego Zgrom adzenia z ło żyć  w biurze Zarządu S p ó ł­

ki, W arszaw a, plac N apoleona 3 lub w  Banku D yskontow ym  
W arszaw skim , O ddział w  K rakow ie, akcje  sw e lub św iadectw a 
zastaw ow e albo depozytow e notariuszy lub instytucyj k red y to ­

w ych  krajow ych. 2032

I O G Ł O SZE N IE

Zarząd Towarzystwa Górniczo-Przemysłowego „ B ę d z in - O lk u s z "
SPÓ ŁK I A K C Y J N E J

zaw iadam ia PP. A kcjonariu szów , że w  dn. 19 listopada 1936 r.
II w czwartek o godz. 17 min. 30 odbędzie się w  W arszaw ie, przy 

ul. B ronisław a P ierackiego  Nr. 11, w  biurze T ow arzystw a 
A k cyjn ego  Zakładów  H utniczych ,,Huta B ankow a" 

ZW YCZAJNE W ALNE ZGROM ADZENIE 
AK CJO N A RIU SZÓW  

z następującym  porządkiem  dziennym:
1) Spraw ozdanie Zarządu z działalności S p ó łk i za czas od 

dn. 1 lipca 1935 r. do dn. 30 czerw ca  1936 r.; przedłożenie 
bilansu, oraz rachunku zysk ów  i strat na dz. 30 czerw ca
1936 r.;

2) Spraw ozdanie Kom isji R ew izyjnej;
3) Spraw ozdanie R ady N adzorczej, d o tyczące  zatw ierdzenia 

spraw ozdania Zarządu, bilansu oraz rachunku zysk ów  i strat
i użycia  pozostałości z rachunku zysk ów  i strat. U dzielenie 
pokw itow ania organom Sp ó łki z w ykonania przez nie obo­
w iązków ;

4) W ybór człon ków  R ady N adzorczej;
5) Zatw ierdzenie cesji prawa eksploatacji nadania M odrze- 

jów;
6) Różne wnioski.
Zgodnie z art. 399 par. 1 K odeksu H andlow ego, w łaścic ie le  

akcyj im iennych mają prawo w ziąć udział w  W alnym  Z gro­
madzeniu, o ile są zapisani w  książce  akcjonariuszów  w  te r­
minie przynajm niej tygodniow ym  przed terminem Zgrom adze­
nia.

W łaściciele  akcyj na o kaziciela  mają tak ież prawo, o ile 
w  tym samym term inie z ło żą  w  Zarządzie S p ó łk i w  Sosnow cu, 
ul. Zam kow a Nr. 5 , akcje  lub zaśw iadczenia, podające numery 
tych akcyj i stw ierdzające, że zosta ły  one złożon e u n ota­
riusza lub w  krajow ej in stytucji kred yto w ej i że  nie będą 
w ydane przed końcem  Zgrom adzenia.

I OGŁOSZENIE

2043
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L IK W ID A T O R Z Y

Warszawsko-Gdańskiego Towarzystwa Handlowo-Zastawoweso
SPÓ ŁK I A K C Y J N E J

zaw iadam iają PP. A kcjonariuszów , że w dn. 30 października
1936 r. o godz. 17 odbędzie się w  biurze T ow arzystw a, Szopena 
Nr. 18 m. 9

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 

AKCJONARIUSZÓW

z następującym  porządkiem  dziennym:
1) W ybór przew odniczącego; 2) Spraw ozdanie Liw idatorów ;

3) Zatw ierdzenie bilansu likw idacyjnego; 4) U stalenie w yn agro­
dzenia dla L ikw idatorów ; 5) W ybó r człon ka Komisji likw id a­
cyjnej na m iejsce ustępującego L ikw idatora; 6) Spraw a p rze­
chow ania archiwum  i ustalenie nowej siedziby Spółki.

A kcjonariu sze, chcący u czestn iczyć w  pow yższym  Zgrom adze­
niu, obow iązani są na 7 dni przed terminem Zgrom adzenia 
przedstaw ić akcje w zględnie św iadectw a depozytow e w  biurze 
T o w arzystw a Szopena Nr. 18 m. 9 .

L ikw idatorzy: Z. Blenau, E. W. Szelążek i A. Bogusławski
2042

II OGŁOSZENIE

II O G Ł O SZE N IE

BELGIJSKA SPÓŁKA AKCYJNA

„Societe In d u s tr ie s  et Commerciale des M ie n s  Etablissements 
EMILE HflEBLER“ , SociótE Anonyme

a  Bruxelles, 81, rue Em ile B an ning

Towarzystwo Akcyjne Przemysłowe i Handlowe 

dawnych Przedsiębiorstw EMILA HAEBLERA, Bruksela
U prasza się PP. A kcjon ariu szów  o w zięcie  udziału w

NADZWYCZAJNYM WALNYM ZGROMADZENIU

które odbędzie się w piątek, dn. 30 października 1936 r. o godz.
11.30 przed poi. w  hotelu „C en tral", Place de la Bourse 3, 
w  Brukseli.

P orządek dzieńny:
„U zgodnić statut z przepisam i K rólew skiego Rozporządzenia 

Nr. 26 z dnia 31 października 1934 r., dotyczącym i praw a g ło so ­
wania na W alnych  Zgrom adzeniach".

J eżeli N adzw yczajne W alne Zgrom adzenie nie dojdzie do 
skutku w  pow yższym  term inie z powodu n iep rzybycia  A k c jo ­
nariuszów, rep rezentujących  dostateczną ilość głosów , to — 
stosow nie do § 31 statutu —  N adzw yczajne W alne Zgrom a­
dzenie odbędzie się w drugim terminie we wtorek, dn. 17 li­
stopada 1936 r. o godz. 14.30 w  tym że hotelu i z tym samym 
porządkiem  dziennym.

N adzw yczajne W alne Zgrom adzenie w  tym drugim terminie 
będzie praw om ocne bez w zględu na ilość reprezentow an ych  
na nim głosów .

C h cąc w ziąć udział w  p ow yższym  Zgrom adzeniu, PP. A k c jo ­
nariusze powinni się zastosow ać do artykułu  25 statutu T o ­
w arzystw a.

A k c je  lub udziały  za ło życie lsk ie  (parts de fondateur) mogą 
być zdeponow ane:

w B r u k s e l i :  w siedzibie T ow arzystw a, 81, rue Emile 
Banning; u „B anąue de la Societe  G enerale de B elgique" i jej 
filii, 48, rue de Namur, (dawniej „Banque d'Outrem er"),

w  Ł o d z i :  w  siedzibie eksploatacji T ow arzystw a, ul. W i­
gury 9,

w  A m s t e r d a m i e :  u „A m sterdam sche Bank".

2029-41-42

Zarząd Spółki Akcyjnej Cukrowni „DOBRE"
zawiadam ia PP. A kcjonariuszów , że

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW SPÓŁKI 

odbędzie się we czwartek dn. 12 listopada 1936 r. o godz. 5 po
poł. w  lokalu biura Zarządu w  W arszaw ie, przy ul. Smolne) 
Nr 14 m. 4 z następującym  porządkiem  dziennym:

1) Zagajenie Zebrania i w ybór przew odniczącego;
2) R ozpatrzenie sprawozdania, bilansu i rachunku zysków

i strat za rok op eracyjny 1935/36;
3) Spraw ozdanie Komisji R ew izyjnej;
4) Zatw ierdzenie bilansu, spraw ozdania z rachunku strat i z y ­

sków  za rok operacyjny 1935/36 i pow zięcie  uch w ały w  sprawie 
odpisania części kapitału  zapasow ego do dyspozycji akcjona­
riuszów; udzielenie pokw itow ania Zarządow i ze spraw ow anych 
czynności;

5) Zatw ierdzenie budżetu i planu działań na 1936/37 r. oraz 
w yzn aczen ie  w ynagrodzenia Zarządow i i Komisji R ew izyjnej;

6) U pow ażnienie Zarządu do korzystania z kredytów  w  in­
stytucjach i bankach, oraz zatw ierdzenie już dokonanych 
w okresie bieżącym  umów i udzielonych zabezpieczeń;

7) W ybór trzech  człon ków  Zarządu i pięciu człon ków  Komisji 
R ew izyjnej;

8) U dzielenie prokury;
9) W nioski PP. A kcjonariuszów .
U w a g a :  Stosow nie do § 19 Statutu, akcje  dają praw o do 

uczestn ictw a w  W alnym  Zgrom adzeniu jeżeli zostaną złożone 
przynajmniej na 7 dni przed terminem Zgrom adzenia w  kantorze 
Cukrow ni „D obre" w  Dobrem, lub w  biurze Zarządu w  W a r­
szaw ie przy ul. Smolnej Nr. 14 m. 4 . Zam iast akcyj mogą być 
złożone zaśw iadczenia, w ydane na dow ód złożenia akcyj u no­
tariusza albo w  instytucji kredytow ej krajow ej.

Stosow nie do § 15 Statutu żądanie pom ieszczenia poszczegól 
nych spraw  na porządku dziennym  powinno być zgłoszone nie 
później, jak 14 dni przed terminem W alnego Zgrom adzenia.

2033

I OGŁOSZENIE

I O G ŁO SZE N IE

Zarząd Warszawskiego Towarzystwa Fabryk Cukru. Spółka Akc.
zaw iadam ia PP. A kcjonariuszów , że w dn. 12 listopada 1936 r.
o godz. 3 po poi. w  biurze Zarządu w  W arszaw ie, przy ul. 
K rakow skie  Przedm ieście Nr. 7 odbędzie się

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
z następującym  porządkiem  dziennym

1) W ybór przew odniczącego;
2) R ozpatrzenie i zatw ierdzenie bilansu na dz. 30 czerw ca

1936 r., rachunku zysk ów  i strat oraz spraw ozdań R ady N ad­
zorczej i Zarządu za rok  operacyjny 1935/6 ;

3) U chw ała  w  spraw ie przeznaczenia części rezerw y spe­
cjalnej;

4) Pokw itow anie R ady N adzorczej i Zarządu z czynności za 
rok op eracyjny 1935/6 ;

5) W ybór człon ków  Zarządu;
6) U pow ażnienie Zarządu do poczynienia w yd atkó w  in w esty­

cyjnych;
7) U pow ażnienie Zarządu do sprzedaży nieruchom ości n ie­

czynnych cukrow ni;
8) U stalenie liczby człon ków  R ady N adzorczej;
9) W ybo ry do R ady N adzorczej;
10) O znaczenie w yso ko ści stałego w ynagrodzenia człon ków  

R ady N adzorczej.
W łaściciele  akcyj na okaziciela, ży c zą cy  sobie uczestn iczyć 

w  W alnym  Zgrom adzeniu, winni najpóźniej do dn. 4 listopada
1936 r. w łącznie  z ło ży ć  w  Zarządzie Sp ółki swe akcje  lub też 
zaśw iadczenie, w ydane na dow ód złożenia akcyj u notariusza 
lub w instytucji kredytow ej krajow ej.

W  zaśw iadczeniu należy w yfnienić imię, nazw isko i adres 
akcjonariusza, ilość i num ery akcyj i stw ierdzić, że akcje  nie 
będą przed ukończeniem  W alnego Zgrom adzenia w ydane.

W łaściciele  akcyj im iennych mają praw o u czestn iczyć 
w  W alnym  Zgrom adzeniu, o ile do dn. 4 listopada 1936 r. 
w łączn ie  zostali w pisani do księgi akcyjnej.

K arty  w stępu na W alne Zgrom adzenie w yd aw an e będą 
w  biurze Zarządu na 3 dni przed terminem W alnego Zgrom a­
dzenia. 2048

I I I



I OGŁOSZENIE 

Przewodniczący Rady Nadzorczej oraz Zarząd firm y

„Przecbow o" Młyny i Tartaki, Spółka like.
w Przechowie, pow. Świecie n/Wislą

mają zaszczyt zaw iadom ić PP. A kcjonariuszów , że
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 

odbędzie się w poniedziałek dn. 9 listopada 1936 r. o godz. 12
w  lokalu Sp ó łki A k cyjn e j w Przechow ie z następującym  p o­
rządkiem  dziennym:

1) Wybór przewodniczącego; 2) Sprawozdanie Zarządu i R a­
dy Nadzorczej za rok operacyjny 1935/36; 3) Przedłożenie i za­
twierdzenie sprawozdań, bilansu i rachunku strat i zysków za 
rok operacyjny 1935/36 oraz powzięcie odpowiednich uchwał;
4) Udzielenie pokwitowania Zarządowi i Radzie Nadzorczej;
5) Uzupełniające wybory do Rady Nadzorczej; 6) Wolne 
wnioski.

Właściciele akcyj na okaziciela korzystają z prawa głosu na 
Walnym Zgromadzeniu o ile na 7 dni przed terminem Zgroma­
dzenia złożyli w biurze Zarządu Spółki Akcyjnej w Przechowie 
akcje, wzgl. świadectwa zastawowe lub depozytowe polskich 
instytucyj kredytowych.

2047-42-43

I O G Ł O SZE N IE

I O G ŁO SZE N IE

Zarząd Manufaktury Wełnianej KHROL BEtlKICH. Spółki Akcyjnej
W  Ł O D Z I

niniejszym podaje do wiadomości PP. Akcjonariuszów, iż 
w dn. 29 października 1936 r. o godz. 4 po poł. w lokalu Za­
rządu przy ul. Łąkowej Nr. 11 w Łodzi odbędzie się

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW SPÓŁKI 

z następującym porządkiem dziennym:
1) Zagajenie i wybór przewodniczącego; 2) Odczytanie pro- 

tokułu poprzedniego Walnego Zgromadzenia; 3) Odłączenie 
niektórych nieruchomości od Spółki drogą zmniejszenia kapitału 
akcyjnego; 4) Ewentualna likwidacja Spółki; 5) Sprzedaż nie­
których maszyn; 6) Wydzierżawienie obiektów Spółki; 7) W ol­

ne wnioski.
PP. Akcjonariusze, zamierzając uczestniczyć w powyższym 

Walnym Zgromadzeniu, winni złożyć swe akcje Zarządowi 

Spółki co najmniej na tydzień przed terminem Zgromadzenia.
2011-41-42

II OGŁOSZENIE

Spółka Akcyjna Wyrobów Bawełnianych I. K. Poznańskiego w Łodzi
podaje do wiadom ości, że

NASTĘPUJĄCE ŚWIADECTWA TYMCZASOWE

w ydane w  dn. 20 maja 1931 r. na akcje imienne uprzyw ilejow ane 
tejże Spółki, zostały zagubione:

Nr. 24 na 6 sztuk —  na imię M aurycego H ertza,
Nr. 27 na 104 sztuki —  na imię sp adkobierców  po A nnie 

Hertz,
Nr. 28 na 7 sztuk -— na imię M aurycego H ertza.
W  zw iązku z pow yższym  Sp ółka A k cy jn a  W yrobów  B a w e ł­

nianych I. K. Poznańskiego w Ł odzi w zyw a —  w  myśl art. 
LX V . przepisów  w prow adzających  K odeks H andlow y —  aby 
posiadacz lub inne osoby, roszczące  sobie praw a do utraconych 
św iadectw , okazały je Spółce przed upływ em  sześciu m iesięcy 
od daty trzeciego  ogłoszenia lub też p rzeciw ko  ich uniew ażnie­
niu zgło siły  um otyw ow any sprzeciw . 2046-42-44-46

Zgodnie z postanow ieniem  Zarządu i Komisji R ew izyjnej

Zakładów Przemysłowych Jaeger i Ziegler, Spółka Akc. w Warszawie
zaw iadam ia się niniejszym PP. A kcjonariuszów , że w  dn. 31 
października 1936 r. o godz. 16 odbędzie się w  lokalu Zarządu 
w  W arszaw ie  przy ul. G rochow skiej Nr. 73

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW 

z następującym  porządkiem  dziennym:
1) Zagajenie i w ybó r Przew od niczącego; 2) Spraw a obra­

chunków  i rozliczenia z Bankiem  Spółdzielczym  Ew angelickim , 
oraz kw estia  zlikw idow ania stosunków  f-m y Jaeger i Z iegler I 
z tym że Bankiem  Spółdzielczym  Ew angelickim , jako w ierzy- 
cielem  firmy; 3) R ozpatrzenie spraw ozdania Zarządu i Komisji 
R ew izyjnej, oraz zatw ierd zenie bilansu i rachunku strat i zy • 
sków  za 1935 r. i udzielenie absolutorium  Zarządow i; 4) R o z­
patrzenie i zatw ierdzenie planu działalności i budżetu na 
1936 r.; 5) U pow ażnienie Zarządu do zaciągania p o ży czek  i ob­
ciążania hipotecznego n ależących  do Sp ó łki A k cy jn e j n ie­
ruchom ości, w  instytucjach finansow ych, p ań stw ow ych i pry • 
w atn ych w granicach i na w arunkach p/g uznania Zarządu, 
oraz do sprzedaży nieruchom ości Sp ó łki i nabyw ania now ych;
6) W ybó r człon ków  Zarządu i Kom isji R ew izyjnej; 7) W olne 
w nioski.

A kcjonariu sze, ży c zą cy  w ziąć udział w  W alnym  Zebraniu, 
winni z ło ży ć  sw oje akcje  w  biurze Zarządu na 7 dni przed 
term inem  Zebrania; akcjonariusze, odpow iadający wyrmogom 
art. 394 Praw a o S p ółkach  A k cyjn ych , mogą zgłosić żądanie 
uzupełnienia porządku dziennego do dn. 15 p aździernika 1936 r. 
w łączn ie . 2056

I O G Ł O SZE N IE

l i m i  Cukrowni „Garbów", Spółki Akcyjnej
zawiadamia PP. Akcjonariuszów, że w dn. 6 listopada 1936 r.
0 godz. 11 z rana odbędzie się w Warszawie, w biurze Zarządu, 
przy ul. Koszykowej Nr. 8

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW

z następującym porządkiem obrad:
1) Zagajenie Zebrania i wybór przewodniczącego; 2) Spra­

wozdanie Zarządu; 3) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej; 4) Za­
twierdzenie sprawozdań, bilansu oraz rachunku strat i zysków 
za rok operacyjny 1935/36, udzielenie Zarządowi absolutorium
1 wniosek Zarządu w sprawie wypłaty dywidendy; 5) Upo­
ważnienie Zarządu do korzystania z kredytu w instytucjach 

i bankach, z prawem udzielania zabezpieczeń hipotecznych 
i innych; 6) Zatwierdzenie dokonanej sprzedaży nieruchomości 
i upoważnienie Zarządu do sprzedawania nieruchomości: 
7) Wybór jednego członka Zarządu; 8) Wybór Komisji Rew i­
zyjnej; 9) Wnioski PP. Akcjonariuszów, zgłoszone ustawowo; 

10) Wnioski Zarządu.
PP. Akcjonariusze, pragnący uczestniczyć w Walnym Zgro­

madzeniu, winni przynajmniej na siedem dni przed terminem 
Zgromadzenia złożyć w Biurze Zarządu w Warszawie, ul. Ko­
szykowa Nr. 8 —  akcje, względnie zaświadczenia właściwych 
instytucyj o zdeponowaniu akcyj. 2041

I OGŁOSZENIE

Zarząd Cukrowni i Rafinerii „ L u b lin " , Spółki Akcyjnej
zaw iadam ia PP. A kcjonariu szów , że w  dn. 6 listopada 1936 r.
o godz. 5 po poł. odbędzie się w  W arszaw ie, w  biurze Za­
rządu, p rzy ul. K o szyk ow ej Nr. 8

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW 

z następującym  porządkiem  obrad:
1) Zagajenie Zebrania i w ybór Przew od niczącego; 2) S p ra ­

w ozdanie Zarządu; 3) Spraw ozdanie R ady N adzorczej; 4) Z a ­
tw ierdzenie sprawozdań, bilansu oraz r-ku strat i zysk ów  za 
r. op. 1935/36, udzielenie Zarządow i absolutorium  i podział 
zysku; 5 U pow ażnienie Zarządu do korzystan ia z kredytu 
w instytucjach i bankach, z praw em  udzielania zabezp ieczeń  
h ipotecznych i innych; 6) W ybór jednego człon ka Zarządu; 
7) W ybó r dw óch człon kó w  R ady N adzorczej; 8) W nioski 
PP. A kcjonariuszów , zgłoszone ustaw ow o; 9) W nioski Zarządu.

PP. A kcjonariu sze, pragnący u czestn iczyć w  W alnym  Zgro­
madzeniu, winni przynajm niej na siedem  dni przed terminem 
Zgrom adzenia z ło ży ć  w  B iurze Zarządu w  W arszaw ie, ul. Ko­
szykow a Nr. 8 —  akcje, w zględnie zaśw iadczenia w łaściw ych  
instytucyj o zdeponow aniu akcyj.

2040

IV



I OGŁOSZENIE II OGŁOSZENIE

Zarząd Franko-Poiskiego Towarzystwa Górniczego, Spółki Akc.
zaw iadam ia PP. A kcjonariuszów , że w dn. 19 listopada 1936 r. 
w czwartek o godz. 17 odbędzie się w  W arszaw ie, przy ul. 
B ronisław a P ierackiego  Nr. 11, w  biurze T o w arzystw a A k c y j­
nego Z akładów  H utniczych „H uta Bankow a

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW

z następującym  porządkiem  dziennym:
1) Spraw ozdanie Zarządu z działalności Sp ó łki za czas od 

dn. 1 lipca 1935 r. do dn. 30 czerw ca  1936 r.; przedłożenie 
bilansu, oraz rachunku zysk ów  i strat na dz. 30 czerw ca 
1936 r.j

21 Spraw ozdanie Kom isji R ew izyjnej;
31 Spraw ozdanie R ady N adzorczej, d o tyczące  zatw ierdzenia 

sprawozdania Zarządu, bilansu oraz rachunku zysk ów  i strat 
i u życia  p ozostałości z rachunku zysk ów  i strat. U dzielenie 
pokw itow ania organom Sp ółki z w ykonania przez nie obo­
w iązków ;

41 W ybór człon ków  R ady N adzorczej;
51 Zatw ierdzenie um ow y w  sprawie w ysokości i soosobu 

uiszczenia w ynagrodzenia, przypadającego Franko-Polskiem u 
T o w arzystw u  Górniczem u z tytu łu  odstąpienia praw, w yn i­
kających  z um ow y na 75-letnią dzierżaw ę nadania V -a  N. 176 

pod Redzinem  na w ęgiel kam ienny;
61 W ybór człon kó w  Kom isji R ew izyjnej;
71 R óżne wnioski.
Zćodnie z art. 399 par. 1 K odeksu H andlowego, w łaścicie le  

akcyj im iennych mają Drawo w ziąć udział w W alnym  Z gro­
madzeniu, o ile są zaoisani w  książce  akcjonariuszów  w  ter­
minie przynajm niej tygodniow ym  przed terminem Zgrom adze­
nia.

W łaściciele  akcyj na okaziciela  mają tak ież  prawo, o ile 
w  tvm samym term inie złoża  w  Zarządzie Sp ółki w  Sosnowcu, 
ul. Zam kow a Nr. 5, akcje  lub zaśw iadczenia, podające numery 
tych akcyj i stw ierdzaiace, że zosta ły  one złożone u nota­
riusza lub w  krajow ej instytucii kred ytow ej i że nie będą 
w ydane przed końcem  Zgrom adzenia.

2044

W  w ykonaniu u ch w ały  N adzw yczajnego W alnego Zgrom a­
dzenia A kcjonariu szów

r Stowarzyszania Hanców Win i Towarów Kolonialnych 
„ S lo w M o r .  Spółfta flhtyina

z dn. 25 lipca 1934 r. oraz na podstaw ie art. 432 i 433 Kodeksu 
H andlowego, Zarząd w ym ienionej Sp ółki zaw iadam ia

o podwyższeniu kapitału akcyjnego Spółki

w  drodze 2 transzy II emisji now ych akcyj. D otychczasow y 
kap itał akcyjn y w  w ysokości zl 100 000 zostaje pow iększony 
do kw o ty  z ł 150 000 przez emisję 500 akcyj 2 transzy, II emisji 
po zł 100 za 1 akcję.

Praw o poboru akcyj nowej emisji przyznaje się przede 
w szystkim  dotychczasow ym  akcjonariuszom  w  stosunku 1 akcji 
now ej emisji na 2 emisyj poprzednich.

N ależność za n ow e akcje m oże b yć w płacona w 2 ratach 
50% należności do dn. 25 października 1936 r., i pozostałe 
50% —  do dn. 25 listopada 1936 r. w  Banku Zw iązku Spółek 
Zarobkow ych, p rzy ul. Jasnej Nr. 8. lub też w  siedzibie Spółki 
przy ul. PI. 3 K rzy ży  Nr. 8.

W  razie n iew ykonania poboru akcyj do dn. 10 listopada 
1936 r. lub n iew płacen ia I raty  w tym terminie, akcjonariusz 
traci praw o poboru i w płacone sumy przechodzą na w łasność 
Spółki, akcje  zaś now ej emisji mogą b yć odstąpione innym 
reflektantom .

W  w yp adku n iezgłoszenia now ej emisji do rejestru do dn.
1 stycznia 1937 r., akcjonariusze mogą w yco la ć  w płatę.

A kcjonariuszom  now ej emisji przysługują te same upraw nie­
nia, jakie posiadają akcjonariusze poprzednich emisyj z pra­
wem  do dyw idendy za ostatni k w a rtał 1936 r.

2055

Zarząd Spółki Akcyjnej Cukrownia Środa
zaprasza w szystk ich  PP. A kcjonariu szów  na

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  ZG R O M A D ZE N IE  
które odbędzie się w  poniedziałek dn. 26 października 1936 r.
o godz. 17.30 na Sali M alinow ej H otelu „B azar” w  Poznaniu, 
z następującym  porządkiem  obrad:

1) W ybór przew odniczącego; 2) Spraw ozdanie Zarządu za 
rok operacyjny 1935/36; 3) P rzyjęcie  do w iadom ości sp raw ozda­
nia rew izora ksiąg za 1935 36 r.; 4) Zatw ierdzenie bilansu i r-ku 
strat i zysków  oraz uch w ała odnośnie p okrycia  strat za
1935 36 r.; 5) U dzielenie absolutorium  R adzie N adzorczej i Z a­
rządowi; 6) W ybór 3 człon ków  R ady N adzorczej, w  m iejsce 
ustępujących; 7) W nioski PP. A kcjonariu szów , zgłoszone 
w przepisow ym  terminie.

PP. A kcjonariusze, pragnący w ziąć udział w  W alnym  Zgro­
madzeniu, winni na 7 dni przed terminem odbycia Zebrania 
z ło ży ć  w  Biurze Zarządu Cukrow ni sw oje akcje  lub zaśw iad­
czenie, zgodnie z art. 399 kodeksu handlow ego.
1989a Z a r z ą d

Henryka Francka Synowie Fabryka Środków Kawowych
Spółka Akcyjna w Skawinie

Bilans zamknięcia per 30/VI 1936 r.

A K T Y W A . —  1) G otów ka w  kasie zł 32 581.13; 2) Banki 
zł 142 990.08; 3) P ap iery w artościow e z ł 664 809.81; 4) W eksle  
w portfelu i inkasie z ł 938 182.50; 5) U d zia ły  w  innych p rzed­
siębiorstw ach zł 20 000,00; 6) M ateria ły: a) surow ce 
zł 1 312 240.93, b) pom ocnicze i pędne zł 438 041.61, razem  
zł 1 750 282 54; 7) P ó łfab rykaty  zł 40 743.82; 8) G otow e w yroby 
i tow ary zł 668 122.84; 9) D łużnicy: a) odbiorcy zł 1 113 209.80,
b) dostaw cy zł 54 646.43, c) różne rozliczenia zł 1 124 147.75,
d) w ątpliw e należności —  prot. w eksl. itd. z ł 44 181.67, razem  
zł 2336 18565; 10) G runty zł 236 486.82; 11) B udynki w  S k aw i­
nie: a) fabryczne zł 1992 506.17, b) gospodarcze zł 3 018.38,
c) m ieszkalne zł 260 630.52, razem  zł 2 256 155.07; Budynki 
Inow rocław : a) fabryczne zl 323 081.67, b) m ieszkalne 
zł 8 533.33, razem  zł 331 615.00; U rządzenia techniczne (ma­
szyny, tory, itd) z ł 1 518 315.23; Inw entarz (martwy) zł 78 303.69; 
K oncesje, patenty, licen cje i t. d. zł 1 836 082.49; Sum y p rze ­
chodnie: w yd atk i okresu p rzyszłego  zł 27 116.77; Razem 
zł 12 877 973.44.

Żyra na w ekslach odbiorców  zl 321 733.04.
P A S Y W A . —  1) K apitał zak ład o w y zł 9 000 000.00; 2) K a ­

pitał zapasow y: a) saldo z roku ubiegłego zł 1 100 000 00, 
b) dopisano w  roku spraw ozdaw czym  zł 100 000.00, razem  
zł 1 200 000.00; 3) Zobow iązania: w ierzyciele: a) banki 
z ł 371 956.00, b) dostaw cy zł 100 721.62, c) różne rozliczenia 
zł 305 679.59, razem  zł 778 357.21; 4) Fundusze i zobow iązania 
specjalne: a) rezerw a p odatkow a zł 650 000.00, b) specjalna 
rezerw a do dyspozycji W alnego Zgrom adzenia zł 540 000.00, 
razem  zł 1 190 000.00; 5) Sum y przechodnie: dochody okresu 
p rzyszłego  zł 50 586.61; 6) C zy sty  zysk: a) przeniesienie zysku 
z lat ubiegłych zł 15 812.20, b) zysk  z roku spraw ozdaw czego 
zł 643 217.42, razem  zł 659 029.62; Razem zł 12 877 973.44.

Różni za żyra  zł 321 733.04.
U w a g a :  Zobow iązania zagraniczne zł — .— .

Rachunek zysku i strat per 30/VI 1936 r.

W INIEN. —  1) K o szty  adm inistracji ogólnej z ł 1 657 511.42;
2) K o szty  fabrykacji zł 3 682 840.20; 3) K o szty  sprzedaży 
zł 3 017 265.05; 4) K o szty  finansowe zł 17 148.81; 5) R óżnice 
kursow e przy papierach w arto ścio w ych  zł 40 021.20; 6) Podatki 
państw ow e i kom unalne zł 967 074.36; 7) O dpisy am o rtyza­
cyjne z ł 642 103.26; 8) C zy sty  zysk: a) z roku ubiegłego 
zł 15 812.20, b) z roku spraw ozdaw czego zł 643 217.42; Razem 
zł 10 682 993.92.

M A . —  1) U targ zł 10 667 181.72; 2) Zysk  z roku p oprzed­
niego zł 15 812.20; Razem zł 10 682 993.92.

Rada N adzorcza: W . Franek mp.
H enryka F ran cka Synow ie, F ab ryk a  Środków  K aw ow ych  

Sp ółka A k cy jn a
2049 R osenberg mp.
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„ P io n ie r  Spółka Akcyjna Ala Poszukiwania 
i Wydobywania Minerałów B ilam iim yth

Bilans na dz. 30 kwietnia 1936 r.

STAN CZYNNY. —  I. M ajątek stały: P raw a naftow e 
zl 223 738.25; Budynki: a) kopalniane zł 45 722.44, b) m ieszkalne 
zl 86 488.52, O gółem  zł 132 210.96; U rządzenia kopalń I 
zł 882 236.08; U rządzenia techn., narzędzia i przyrządy 
zl 295 370.71; Inw entarz zak ła d o w y i biurow y: a) ruchom ości 
zl 65 967.44, b) środki kom unikacyjne zł 27 012.91, Ogółem  
zl 92 980.35; L icen cje  zł 4 000 00; II. M ajątek płynny: G otów ka I 
w  kasie i bankach zł 4 168 044.34; Papiery w artościow e: 6% Po- | 
życrk a  N arodow a zł 385 391.40, 3 % Prem. Poż. Inwest. 
zł 138 250 00, O gółem  zł 523 641.40; W eksle  w portfelu 
zł 10 000.00; U d zia ły  w innych sp ółkach  zł 90 135.36; Zapas 
ropy zł 6 041 52; Zapasy w  m agazynach i składach: 1) w  m aga­
zynach: a) rury w iertn icze zł 1 357 533.84, b) urządzenia kopalń, 
zł 204 235.48, c) narzędzia zł 245 055.16, d) m ateriały pom ocni­
cze i różne zł 47 004.83, Ł ącznie  zł 1 853 829.31, 2) w  składach: 
urządzenie kopalń, zł 195 563.66, O gółem  zl 2 049 392.97; D łu ż­
nicy: a) zalegle  w p ła ty  na kapitał zł 1 579 712.50, b) należn. 
z tyt. funduszu geolog, zł 517 066.69, c) dostaw cy zł 40 629.14, 
dl różni zł 1 065 190 52, O gółem  zł 3 202 598.85; Sum y p rze­
chodnie z ł 18 323.22; Strata: za lata ubiegłe z ł 3 963 946.15, za 
rok admin. 1935 36 z ł 998 638.31, O gółem  zł 4 962 584.46; Razem 
zł 16 661 298.47.

STAN BIERNY. — I. K a p ita ły  w łasne: K apitał akcyjny 
zl 15 000 000 00; Fundusz geologiczny zł 511 943.84: II. Fundusz 
am ortyzacyjny: a) saldo z roku ubiegłego zł 1 106 200 79, b) d o ­
pisano w  roku adm. 1935/36 z ł 168 511.33, Ł ącznie  zł 1 274 712.12, || 
cl odoisano w  roku adm. 1935 36 z ł 431 833.39, O gółem  
zł 842 878.73; III. Zobow iązania: W ierzyciele : al dostaw cy 
zł 146 532.63, b) różni z ł 157 053.65, O gółem  zł 303 586.28; Sumy 
przechodnie z ł 2 889.62; Razem zl 16 661 298.47.

Rachunek strat i zysków za czas od dn. 1 maja 1935 r. 
do dn. 30 kwietnia 1936 r.

ROZCHODY. —  K o szty  adm inistracji ogólnej zł 236 325 58; 
K o sztv  ruchu zł 877 984 71; R óżnice kursow e zł 61 563.41; A m or­
tyzacja  zł 168 511.33: Razem zł 1 344 385.03.

PRZYCHODY. —  R óżne dochody zł 345 746.72; Strata za rok 
administr. 1935/36 z ł 998 638.31; Razem zł 1344 385.03.

2037

II O G Ł O SZE N IE

Zarżał Cukrowni KoSciaóskiej, Spółki Ukt. w Kościanie
zaw iadam ia PP. A kcjonariu szów , że tegoroczne

Z W Y C Z A J N E  W AT.NE ZG R O M A D ZE N IE  
A K C J O N A R IU S Z Ó W  

odbędzie się w dn. 30 października 1936 r. o godz. 17 w  K o ścia ­
nie w  budynku adm inistracyjnym  Cukrow ni.

P orządek obrad:
11 W ybór Przew od niczącego  Zgrom adzenia:
2) P rzedłożen ie  soraw ozdania Zarzadu, bilansu na dz 30 

czerw ca 1936 r., rachunku strat i zysk ów  za rok operac. 1935/36 

oraz nrotokółu Komisji R ew izyjnej;
31 D yskusja, zatw ierdzenie spraw ozdania, bilansu, rachunku 

strat i zysków , podział czystego  zysku, uchw alenie dywidendy 
oraz udzielenie w ładzom  Sp ó łki pokw itow ania;

4) W yb ó r dw óch człon ków  R ady N adzorczej na m iejsce 
ustępujących;

5) W olne głosy. 1979a

P O D R Ó Ż U J C I E  
S A M O L O T A M I

I O G ŁO SZE N IE 

K o m isja  L ik w id a cy jn a

Spółki Akcyjnej Cukrowni i Rafinerii „M ilejów**
w  l i k w i d a c j i

zaw iadam ia PP. A kcjonariuszów , że  w  dn. 6 listopada 1936 r.
o godz. 12 odbędzie się w  W arszaw ie, w  biurze Komisji L ik w i­
dacyjnej, p rzy ul. K oszykow ej Nr. 8

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW 

z następującym  porządkiem  obrad:
1) Zagajenie Zebrania i w ybór Przew odniczącego; 2) Sp ra­

w ozdanie b. Zarządu i Kom isji L ikw idacyjnej; 3) Sp raw ozda­
nie Komisji R ew izyjnej; 4) Zatw ierdzenie sprawozdań, bilansu 
oraz r-ku strat i zysk ów  za r. op. 1935/36 i udzielenie b. Z a ­
rządow i absolutorium ; 5) W ybór Kom isji R ew izyjnej;
6) W nioski PP. A kcjonariuszów , zgłoszone ustaw ow o;
7) W nioski Kom isji L ikw idacyjnej.

PP. A kcjonariusze, pragnący u czestn iczyć w  W alnym  Zgro­
madzeniu, winni przynajm niej na siedem dni przed terminem 
Zgrom adzenia z ło ży ć  w  B iurze Zarządu w  W arszaw ie, ul. K o ­
szykow a Nr. 8 —  akcje, w zględnie zaśw iadczenia w łaściw ych  
instytucyj o zdeponow aniu akcyj.

2039

I O G Ł O SZE N IE  

Z a rząd  Sp ó łki A kcyjn ej

Przemysłu Elektrycznego „Czechowice" w Czechowicach
podaje do w iadom ości PP. A kcjonariuszów , że  w  dn. 30 paź­
dziernika 1936 r. o godz. 16 odbędzie się w  budynku admini­
stracyjnym  Sp ółki w C zechow icach

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW

z następującym  porządkiem  dziennym:
1) Zagajenie W alnego Zgrom adzenia i w ybór przew odniczą­

cego; 2) Spraw ozdanie Zarządu z działalności w  roku opera­
cyjnym  1935-1936; 3) Spraw ozdanie R ady N adzorczej; 4) R o z ­
patrzenie i zatw ierd zenie bilansu, oraz rachunku strat i z y ­
sków  za rok op eracyjny 1935/36; 5) U dzielenie pokwitow ania 
Zarządow i Spółki; 6) P ow zięcie  u ch w ały  o podziale zysku;
7) W ybo ry w ładz Spółki.

A kcjonariusze, zam ierzający w ziąć udział w  W alnym  Zgro­
madzeniu, winni z ło ży ć  akcje  swoje, w zględnie św iadectw a 
tym czasow e, na 7 dni przed terminem odbycia W alnego Zgro­
m adzenia w  Zarządzie Sp ółki w  Czechow icach.

2045-42-43

Górnośląski Bank Związkowy, Spółka Akc.
Chorzów I

Bilans surowy na dz. 30 września 1936 r.

STAN CZYNNY. —  Kasa i sumy do d yspozycji w  Banku 
Polskim  i P. K. O. zł 24 687.36; W aluty zagraniczne zł 252.95; 
Papiery w artościow e w łasne: a) b ilaty skarbow e zł 450 000.00, 
b) p o życzki państw ow e zl 87 155.50, c) akcje  z ł 41 500.00 =

| — zł 578 655.50; U d ziały  i akcje  w  przedsiębiorstw ach kon- 
sorcjalnych zł 453 000.00; B anki krajow e zł 4 951 346.73; Banki 
zagraniczne zł 9 198.76; W eksle  zdyskontow an e zl 117 758.64; 
R achunki b ieżące (salda debetow e): a) zabezpieczon e 
zł 296 542.07, b) niezabezpieczone zł 182 518.27 =  z ł 479 060.34 ; 
P o życzk i term inow e zł 252 229.14; N ieruchom ości z ł 159 871.25; 
Różne rachunki zł 3 108.00; K oszty, różnice kursow e i t. p. 

j z ł 90 371.73; Razem zł 7119  540.40.
STAN BIERNY. —  K a p ita ły  w łasne: a) zak ład o w y 

zł 1 000 000.00, b) zapasow y zł 145 000.00, c) inne rezerw y 
zł 104 331.34, d) fundusz am ortyzacyjny zł 31 200.00 — 
=  zł 1 280 531.34; W k ład y: a) term inow e zł 22 279.50, b) a vista 
zł 291 849.51 =  zł 314129.01; R achunki b ieżące  (salda kredy- 

| towe) z ł 20 160.23; B anki krajow e zł 442 911.09; B anki zagra- 
| niczne zł 4 864 865.48; R óżne rachunki z ł 99 231.20; Procenty, 

prow izje i różne zysk i zł 97 712.05. Razem zł 7 119 540.40.
II Inkaso zł 64 673.13. 2057
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H uta  Że lazna Kraków , Sp. Akc
W K R A K O W I E

R achunek bilansu z dn. 31 grudnia 1934 r.

S T A N  C Z Y N N Y . —  I. M ajątek stały: G runty z ł 450 000.00; 
Budynki: a) fabryczn e zł 1 235 000.00, b) m ieszkalne 
z ł 645 000.00; U rządzenia techniczne zł 2 180 093.17 =  
zł 4 510 093.17; A utom obil zł 9 000.00; Razem  zł 4 519 093.17; 
II. M ajątek płynny: G otów ka w kasie zł 5 790.20; G otów ka 
w  bankach zł 74 048.62; Papiery w artościow e (akcje) 
zł 2 102.25; U d ziały  zł 66 500.00 =  zł 68 602.25; M ateriały:
a) surow ce zł 49 713.00, b) pom ocnicze i pędne zł 49 426.58 =  
z ł 99 139.58; G otow e w yro by i tow ary: Żelazo sztabow e 
zł 67906 .71; G w oździe  z ł 1 449.25 =  zł 69355.96; D łużnicy:
a) należności z tytu łu  umów kartel., dotycz, operacyj han­
dlow ych zl 7 814.97, b) odbiorcy zł 1 365.00, c) różni d łuż­
nicy zł 912.62, d) w ątpliw e należności z ł 16 150.36 

=  zł 26 242.95; Inne aktyw a: a) zaliczki pracownikom  
zł 20761 .00, b) kaucje zł 1 480.00, c) subskrypcja P ożyczki 
Naród, z ł 9 600.00, Razem  zł 375 020.56; Sum y przechodnie, 
w ydatki, dotyczące  okresu p rzyszłego zł 6 725.69; Strata  za 
1931 r. —  1933 r. z ł 778 300.49, strata za 1934 r. zł 143 904.64 =  
=  zł 922 205.13; O gółem  zl 5 823 044.55.

Sum y pozabilansow e. —  R óżni za 5 w eksli in blanco 
a z ł 30.00 =  zł 150.00.

S T A N  B IE R N Y. —  I. K ap ita ły  w łasne: K apitał zakładow y 
(akcyjny) z ł 1 010 000.00; K ap ita ł rezerw ow y: 1) rezerw a ogól­
na zł 226 576.99, 2) rezerw a dla odnow. zakład, fabryczn 
zł 391 072.11, 3) rezerw a dla różnic walut, zł 432 928.44, 4) fun­
dusz rezerw , do dyspoz. R ady Zawiad. zł 43 835.44, 5) rezerw a 
podatk. z ł 2 874.14 =  z ł 1 097 287.12, R azem  zł 2 107 287.12;
II. K apitał am ortyz.: 1) R ezerw a dla am ortyz. zakład, fabr. 
(saldo z 1933 r.) zł 1 311 299.65; 2) II rezerw a am ortyz. z prze- 
rachow . nieruchom, (saldo z 1933 r.) zł 1 500 000.00 =  
=  zł 2811 299.65, dopisano w 1934 r. —  razem  zł 2811 299.65;
III. Zobow iązania: a) akcep ty  zł 393 100.00, b) banki 
zł 37 901.00, c) w ierzyciele: 1) dostaw cy zł 10935.71, 2) różni 
zł 445 515.43, 3) zobow iąz. z tyt. umów kartelów ., dotycz, 
operacyj handlów, zł 13 475.57 =  z l 469 926.71; Razem  
zł 900 927.71; R-k strat u klient. Centraln. Biura Polsk. F abryk 
gw oździ i drutu zł 2 030.07; Sum y przechodnie (nieobliczone 
prem ie ubezpiecz.) zł 1 500.00; O gółem  zl 5 823 044.55.

Sum y pozabilansow e za 5 w eksli in blanco a zł 30.00 =  
=  zł- 150.00.

O gólna kw ota zobow iązań zagranicznych zł 364 094.73.

Rachunek strat i zysk ów  za 1934 r.

S T R A T Y . —  R -k kosztów  zł 73 580.73; R -k list płatnicz. 
z ł 71 466.27; R -k  p łac m iesięcznych zł 102 740.00; R-k surow- 
ców , mater. i półfabr. zł 739 343.04; R -k ubezpiecz, bezrob. 
zł 1 148.81; R -k  fund. pracy zł 1 921.75; R -k  ubezpiecz, em eryt, 
z ł 8 642.04; R -k  ubezpiecz, chorob. zł 5 325.77; R-k ubezpiecz 
w ypadków , zł 3 450.23; R -k reparacyj zł 9 025.70; R -k utrzym. 
koni i w ozów  zł 327.62; R -k premii ubezpiecz, zł 16 261.58. 
R -k odsetek zł 76 272.80; R -k  p odatków  państwow . i komunaln. 
zł 42 781.82; R -k różnic kursów, zł 151.36; R -k strat u klientów  
Syndykatu Polsk. Hut Żelazn, zł 709.08; R -k gw oździ i drutu 
zł 264.45; Strata za 1931 r. —  1933 r. zł 778 300.49; O gółem  
z l  1 931 713.54.

Z Y S K . —  R -k żelaza zł 904 618.95; R -k odszkodow ań 
Syndyk. Polsk. Hut. Żelazn, zł 1 193.12; R -k żużli zł 6 345.98; 
R -k w alcow ania miedzi zł 66 994.16; R-k papierów  w artość 
(różn. kursów.) zł 289.75; R-k za n iew yzyskany kontyngent 
zł 23 500.00; R -k starego żelaza (własne odpady z W alcow nil 
zł 6 566.45; R -k bilansu, strata za 1931 r. —  1933 r. 
z ł 778 300.49; Strata za 1934 r. zł 143 904.64 =  zł 922 205.13; 
O gółem  zł 1 931 713.54. 2052

K o r z y s t a j c i e  z p o c z t y  l o t n i c z e j ! ! !

Rachunek bilansu z dn. 31 grudnia 1935 r.

STAN CZYNNY. — I. M ajątek  stały. Zakłady fabryczne, 
grunty z ł 450 000.00; Budynki: a) fabryczn e zł 1235 000.00, 
b) m ieszkalne zł 645 000.00; U rządzenie techniczne 
zl 2 180093.17 =  z ł 4510093 .17; A utom obil zł 7 000.00; R a­
zem zł 4517 093.17; II. M ajątek  płynny: U otów ka w bankach 
zł 161 800.62; G otów ka w kasie z ł 1 i 85.88; b o to w e  w yroby 
i tow ary: żelazo sztabow e i drut w alc. zl 8.sb9 /.22; G w ozdzie  
z ł 1 4J9.00 — zł 8o 136.2 ;̂ A k c je  z ł 1 158.75; U działy 
zł 70 500.00 — zł 71 658.75; Papiery p rocentow e zł 2 60U.0J; 
M ateria ły: a) surow ce zł 11 509.30; bj pom ocnicze i pędne 
z ł 48 499.78 =  z ł 60 009.28; D łużnicy: a) n ależności z tyt. 
umów kartel, dotycz, oper. handl, zł 72 176.76; b) różni 
zł 716.88; c) w ątp liw e nalezn. zł 119/5.06 =  z l 84868 .70; Inne 
aktyw a : aj za liczk i pracow nikom  zl 20 326.00; b) kaucje 
zl 1 000.00; c) subskr. ir'oz. lnw est. z ł 12 600.00 =  z ł 33 9 6̂.0tl; 
Kazem  zł 50i  18d.45; Sum y przechodnie, d o tyczące  p rzyszłego 
okresu zł 7 887.45; Strata za r. 1931 —  1934 z ł 922 205.13; 
Strata  za 1935 r. z ł 36 01U.12 =  zł 958 215.25; Ogółem  
zl 5 984 381.32.

Sum y pozabilansow e. —  Różni za 4 w eksle  in blanco 
a zł 30 z ł 120.00.

STAN BIERNY. —  I. K apitały  w łasne: K apitał zak ład o w y 
(akcyjny) z l 1 010 000.00; K apitał rezerw o w y: 1) K ezerw a 
ogólna zł 226 576.99; 2) R ezerw a dla odnow. Zakl. fabryczn. 
zl 391 072.11; 3) R ezerw a dla różnic w alutow . zl 432926.44;

4) Fundusz rezerw , do dyspoz. R ady Zaw iad. zł 43 8.53.44;
5) R ezerw a p odatkow a z ł 2 874.14 =  zł 10^/  287.12; Razem  
zl 2 107 287.1*2; II. K apitał am ortyzacyjny: R ezerw a dla am or­
tyza cji Z akładów  fabrycznych: aj saldo z roku ubiegłego 
zl 1 311 299.65, b) dopisano w roku spraw ozdaw czym  
zł 50 000.00 . =  zł 1 361299.65; 11. R ezerw a am ortyzacyjna 
z przerachow ania nieruchom ości z ł 1 500 000.00; Razem  
z ł 2 861 299.65; III. Zobow iązania: a) B anki z ł 175 049.00,
b) A k c e p ty  z l 387 273.39, c) W ierzyciele: 1) należn. z tyt. 
umów kartel, dotycz, operac. handl. zl 634.-i8; 2) dostaw cy 
zł 6 586.02; 3) a) różni z ł 439 688.74, b) zaległe  podatki 
z ł 1 827.31 ■- z ł 441 516.05 =  zł 448 736.55; Razem  
zł 1 011 058.94; Sum y przechodnie z ł 4 735.61; Ogółem 
zl 5 984 381.32.

Sum y pozabilansow e: za 4 w eksle  in blanco a zł 30 z ł 120.00; 
O gólna kw ota zobow iązań zagranicznych zł 352 563.56,

Rachunek strat i zysków za 1935 r.

STRATY. —  R -k akcyj zł 59.48; R -k  odszkodow ań S y n d y ­
katu Polsk. Hut. Żelazn, zł. 481.80; R -k surow ców  i m a te ­
riałów  zł 110 711.00; R -k p łac m iesięcznych zł 94 840.00; R -k 
rożnie ku rsow ych  zł /1.52; R -k  prem ii ubezpiecz, 
zl 12 851.10; R -k  rep aracyj zł 4 413.33; R -k  list p łatn iczych  
zl 43 806.6b; R -k funduszu p racy zł 1 500.52; R -k  utrzym  
koni i w ozów  zł 1 345.54; R -k  autom obilu zł 2 000.00; R -k 
ubezpiecz, em erytaln. zł 3 625.81; R -k ubezpiecz, chorobow ego 
zł 3 789.51; R -k ubezpiecz, w yp adkow ego zł 2 594.06; R-k 
ubezpiecz, bezrobocia zł 755.80; R -k  p odatków  zł 28 704.20; 
R -k opłat stem plow ych zl 5 251.37; R -k  kosztów  handlow ych 
zł 26 882.52; R -k  kosztów  biur kartel, zł 14 306.02; R -k  od­
setek  zł 64 731.89; R -k  strat u klientów  Syn dykatu  Polsk. 
Hut Żelaznych zl 1 403.73; R -k  gw oździ i drutu zł 2.50; R-k 
opłat bocznicy kolej, zł 1 376.09; R -k rezerw y dla am ortyz. 
Zakł. Fabr. z l 50 000.00; R -k strat i zysk ów  str. za 1931— 1934 r. 
zl 922 205.13; Ogółem zł 1 397 759.57.

Zysk. —  R -k żelaza surow ego zł 22.65; R -k starego żelaza 
(własne odpady z w alcow ni) z ł 2 334.25; R -k  w alcow an ia  
m iedzi zł 110 431.61; R -k  strat u klientów  Centr. Biura Polsk. 
Fabr. gw oździ i drutu zł 2 030.07; R -k  za n iew ykonany kon ­
tyngent zl 217 860.79; R -k żelaza zł 102 364.95; R -k  dłużni­
ków  i w ierzycieli zł 4 500.00; R -k  strat i zysk ów  str. za 
1931— 1934 r. zł 922 205.13, str. za 1935 r. zł 36 010.12 

zł 958 215.25; Ogółem zł 1 397 759.57. 2051
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Żywiecka Fabryka Papieru J o la l i " ,  Spółka Akcyjna
w  Z abło ciu  pod Ż yw cem

Bilans na dz. 30 czerw ca  1936 r.

A K T Y W A . —  G runty zł 475 969.12; Budyn ki m ieszkalne 
zł 405 653.08; B udynki fabryczn e z ł 4 069 185.83; M aszyny 
zł 7 229 486.40; U rządzenia ruchu zł 736 860.39; Sam ochody 
zł 163 652.26; B ocznice kole jow e zł 195 393.18; U rządzenia biur 
zł 128 829.61; U rządzenia w odne zł 427 908.99; Rozbudow a 
zł 272 098.27; Kasa zł 15 361.43; P. K. O. z ł 49 495.73; Banki 
zł 107 606.43; Papiery w artościow e zł 20 192.00; W eksle  
zl 15 340.58; K a p ita ły  w obcych przedsiębiorstw ach zł 82 858.40; 
Surow ce zł 287 296.66; M ateria ły  pom ocnicze zł 332 756.56; P ó ł­
fab rykaty  zł 418 092.90; T o w a ry  gotow e zł 336 963.61; D łużnicy: 
O dbiorcy zł 890 604.28; D o staw cy zł 108 377.13; W ątpliw i 
zł 49 981.52; Różni w ierzyciele  zł 137 881.65; Różni dłużnicy 
z ł 714.41; Sum y przechodnie zł 35 339.83; Suma ogólna 
zł 17 993 900.25.

Sum y pozabilansow e. —  Obligo z żyr rym esow ych odbiorców  
zł 165 587.07; G w aran cje otrzym ane zł 40 607.10.

P A S Y W A . —  K apitał zak ład o w y zł 3 900 000.00; K apitał re ­
zerw o w y zł 3 000 000.00; R ezerw a podatkow a zł 72 994.40; K a ­
pitał am ortyzacyjny stan 1. 7. 1935 zł 7 969 678.00, dopisano 
za 1935 36 r. zł 669 316.13, odpisano w  1935/36 r. z ł 174 135.30 ; 
W ierzyciele: A k c e p ty  zł 345 190.27; Banki z ł 1 116 499.52; D o ­
staw cy zł 351 568.58; O dbiorcy z ł 10 956.01; Różni z ł 506 743.29; 
Sum y przechodnie zł 30 000.00; Przeniesienie zysku zł 69 062.29; 
C zy sty  zysk  zł 126 027.06; Suma ogólna zł 17 993 900.25.

Zobow iązania zagraniczne zł 701 700.31.

Sum y pozabilansow e. -— Obligo z żyr rym esow ych odbiorców  
zł 165 587.07; G w aran cje w ydane zł 96 000.00.

R achunek strat i zysków  na dz. 30 czerw ca  1936 r.

W INIEN. —  K o szty  ogólne zł 567 156.90; P ła ce  robotnicze 
zł 930 628.76; Pobory zł 460 574.54; C iężary  socjalne zł 124 295.44; 
Zużycie surow ców  zł 1 457 620.70; Z u życie  m ateriałów  1 
z ł 714 756.00; O dsetki z ł 184 674.14; A sek u ra cje  z ł 39 834.32; 
N apraw y zl 197 211.08; Podatki z ł 136802.41; Pretensje nie- || 
ściągalne zł 59 011.32; O dpisy z ł 669 316.13; C zy sty  zysk  | 
z l 126 027.06; Sum a ogólna zł 5 667 908.80.

M A . —  Z ysk brutto na rachunku tow arów  zł 5 350.688.08; 
R óżnice kursow e zł 193 461.90; Kupno i sprzedaż kontyngentów  
zł 123 758.82; Sum a ogólna zl 5 667 908.80. 2031

Przeglqd Kobiecy
,  M IESIĘCZN IK P O Ś W IĘ C O N Y  A K T U A L IO M  

Ż Y C IA  K O B IE C E G O  I N A JN O W S Z Y M  P R Ą ­
DOM  M O D Y, „P R Z E G L Ą D  K O B IE C Y " JE ST  
W  O B E C N E J CHW ILI N A JB A R D ZIE J O Z ­
D O BN YM  K R A J O W Y M  PE R IO D YK IE M  
W  SW O JE J DZIEDZINIE. P R E N U M E R A T A : 
RO CZN IE  —  z l 24; PÓ Ł R O C ZN IE  —  z l  12 50; 
K W A R T A L N IE —  z l  650 ; E G Z. PO JED . —  
z l  225 . E G ZE M PL. O K A Z O W E  N A  Ż Ą ­
DAN IE B EZPŁA TN IE. R E D A K C J A  I A D ­
MIN.: W A R S Z A W A , D Ł U G A  45 (DOM W Ł.)

TEŁ. 11-61-73.

Przeglqd Kobiecy

[Przegląd Ekonomiczny
ORGAN POLSKIEGO TOWARZYSTWA EKONOMICZNEGO

W E  LW O W IE

Pismo p eriod yczn e, w ych odzi na razie  dw a razy do roku, 
w  objętości najmniej 20 arkuszy druku i zajmuje się 
naśw ietlaniem  aktualnych zagadnień gospodarczych oraz 
rozpatryw aniem  problem ów  z różnorodnych dziedzin 
ży c ia  gospodarczego i społecznego. Do w sp ó łp raco w n i­

ków  należą najw ybitniejsi ekonom iści polscy.

Dotąd wyszło 14 tomów. Nakład (>00 egzemplarzy.

Ponadto w yd aje Polskie T o w arzystw o  Ekonom iczne w e 
L w o w ie  w iększe dzieła  naukow e z dziedziny ekonom iki p. t.

„Biblioteka Polskiego Towarzystwa Ekonomicznego we Lwowie".
W ydaw n ictw o to obejm uje dotychczas 8 tomów.

C złon kow ie  P olskiego  T o w arzystw a Ekonom icznego w e 
L w ow ie  otrzym ują „P rzegląd  E konom iczny" bezpłatnie, 

w yd aw n ictw a B iblioteki po zniżonej cenie.

W kładka człon kow ska P. T. Ekon. w yn osi m iesięcznie 
zł 1'50, dla urzędn ików — zl 1‘00, dla osób praw nych— zł 6'00.

W p iso w e— zł  3'00, dla osób p raw nych zł 15.

Prenumer. całoroczn a „Przeglądu E konom icznego" zł 8’00.

R e d ak cja — Prof. Dr. Leopold  Caro, Lw ów , A kadem icka 21.

W k ład k i człon kow skie i prenum eratę w p łacać n ależy  na 
konto czek o w o  P. K. O. Nr. 154 383.

AMPRVK1I *est naiwi<?Kszymmmm  r y n k ie m  n a  ś w ie c ie
■

A m e ry k a ń s k o -P o ls k a  Izb a  Handlowa
w S t a n a c h  Z j e d n o c z o n y c h  
149 e a s t  6 7 - t h  S t r e e t  N e w  Y o r k  C i t y

pośredniczy w  naw iązyw aniu  
stosunków  h a n d l o w y c h  po­
m iędzy A m e r y k ą  i P o l s k ą

Kupcze i przemysłowcze polski!

po przybyciu  do N ow ego Y o r­
ku, udaj się zaraz do Izby

Rozm ów isz się tam po polsku, otrzym asz w sk a­
zów ki i pomoc biurow ą z a  d a r m o !  K orespon­
dencja w  języku  polskim . W  Polsce załatw iaj 

swe sp raw y przez

P o ls k o -A m e ry ka ń s ką  Izb ę  H and low ą
W a r s z a w a ,  N o w y  Ś w ia t  N r. 72 , t e le f o n  6-26-62
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TARYFA CELNA
wydana w formie kartkowej 

s t a l e  u z u p e ł n i a n a  

w e d łu g  a k t u a ln e g o  stanu

C e n a  T a r y f y  z ł  4 0 ‘— 

C en a  „Uzupełnień" z ł  7 —

llllllllllllllllllll k w a r t a ln ie  Ill||||||||||||l

N a k ł a d e m  T y g o d n i k a

„POLSKA GOSPODARCZA



p POLMIN
P a ń s t w o w a  F abr yka O l e j ó w  M i n e r a l n y c h
C E N T R A L A :  LWÓW, ULICA AKADEMICKA 7

TELEFONY: 102-20 do 102-23
* / -ii'

RAFIN ERJA W  DROHOBYCZU

REPREZENTACJA W  GD A Ń SKU  P R Z E D S T A W I C I E L S T W A  Z A G R A N I C Z -  

POL1SH PETROLEUM COMPANY N E  W E  W S Z Y S T K I C H  S T O Ł E C Z N Y C H  

K R E B S M A R K T  7/8 M I A S T A C H  E U R O P Y
....  .....V . ■ .

- ■

D Z I Ę K I  D Ł U G O L E T N I E J  P R A K T Y C E  R A F I N E ­
R Y J N E J  I D O Ś W I A D C Z E N I O M  N A  P O L U  T E C H ­
N I K I  S M A R N I C Z E J , D O S T A R C Z A M Y  P R O D U K ­
T Y  S M A R O W E  N A J W Y Ż S Z Y C H  G A T U N K Ó W  
P O  J A K N A J Ś C I Ś L E  J S K A L K U L O W A N Y C H  

C E N A C H
W Ł A Ś C I W E  - Z A S T O S O W A N I E  W Y S O K O W A R -  
T O Ś C I O W Y C H  O L E J Ó W  I S M A R Ó W  „ P O L M I N  
D O S T O S O W A N Y ’ C H  D O  W A R U N K Ó W  P R A C Y ' 
W S Z Y S T K I C H  M A S Z Y N  I S I L N I K Ó W , Z A P E W ­
N I Ą  U Z Y S K A N I E  W S Z E L K I C H  K O R Z Y Ś C I ,  
Z W I Ą Z A N Y C H  Z R A C J O N A L N Ą  G O S P O D A R K Ą  

S M A R N I C Z Ą

OLEJE I SMARY AUTOMOBILOWE „ P O L M I N ”
Są DO NABYCIA WE WSZYSTKICH NASZYCH O D D Z I A Ł A C H  ORAZ 
W PIERWSZORZĘDNYCH SKŁADACH Z AKCESORJAMI SAMOCHODOWEMI

• O  D r D Z I A  Ł  Y  : B I A Ł Y S T O K ,  B Y D G O S Z C Z , D O L I N A , G D Y N I A ,  J A R O S Ł A W ,

'•  -----------------;--------------  * K A L I S Z ,  K R A K Ó W , L U B L I N , L W Ó W , Ł Ó D Ź , P I Ń S K , P O Z N A Ń ,

^  - R Ó W N E , S I E D L C E ,  S T R Y J ,  S O S N O W I E C , T O M A S Z Ó W  M A Z O ­

W I E C K I ,  T O R U Ń ,  W A R S Z A W A ,  W I L N O  ...— ............. .......  =

Drukarnia T ech n icm a Sp. A k c., W arszaw a, Czacki*jjo 3/5, te l.> 614-67 i 277-98.


